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Ś w iat pracy m oże sku teczn ie bronić  

sw ych in teresów i realizow ać sw oje  
ideały  jedynie w  ustro iu w olnościow ym .

W  państw ach to talnych skasow ano  

w szystk ie najisto tn iejsze zdobycze  św ia­
ta pracy : praw o zrzeszen ia się w w ol­
nych zw iązkach zaw odow ych , praw o  

podejm ow ania i przeprow adzania akcyj 

zarobkow ych , praw o w alk i o lepszy u- 
stró j spo łeczny , naw et praw o w yboru  
sw ych przedstaw icieli do ciał sam orzą­
dow ych i ustaw odaw czych . N ie m a tam  
też w olności słow a an i naw et w olności 
sum ien ia, a strajk i i tym  podobne  próby  
obrony in teresów  św iata pracy karane  
są w iezien iem lub naw et (w  R osji) 
śm iercią.

W  P olsce m am y ustró j au torytaty ­
w ny, ale w olnościow y. K onstv tucia  

kw ietn iow a nie naruszy ła  żadnej isto tnej 
zdobyczy  św iata  pracy  i dem okracji spo ­

łecznej; przeciw nie —  zapew niła pracy  
specjalną opiekę  państw a. Inna rzecz, że  
jeszcze nie w szystk ie postanow ien ia  
konsty tucji zostały zrealizow ane lub nie  
są  w ykonyw ane należycie . N aszą  rzeczą  

jest postarać się o  to , aby  były  w ykony ­
w ane.

B ędzie to  m ożliw e jedynie w  ustro ju  
w olnościow ym . Jesteśm y w ięc —  m y, 
ludzie pracy  —  jaknaibezpośredniei za ­
in teresow ani w  utrzym aniu  tego  ustro ju .

• •

C oraz pow szechniejszą i siln iejszą  
S taie się w P olsce tęsknota za siłą . 
S przy ja ona tak koniecznej akcji jedno ­
czen ia narodu , ale także  tendencjom  to - 
ta lM ycznym .

T endencje tak ie istn ieją 1 u nas od- 
daw na. a w zm ocniły się w  ostatn ich cza  

sach . B ow iem  niedaw ne w ydarzen ia w  
E uropie w ykazały w ielką przew agę na ­
rodów  dynam icznych kierow anych jed ­
ną w olą nad narodam i kierow anym i 
przez partie i m afie .

N ie m ały też w nływ  na um ysłow ość  
polską w yw ierają idee panujące u na ­
szych sąsiadów i osiągn ięcia to talizm u  
niem ieck iego . W patrzen i w  rzeczyw iś­
cie im ponujące rezu lta ty niek tórych  
państw  to talnych —  nasi rodzim i to ta- 
liści nie w idzą lub nie chcą w idzieć u-  
jem nych stron ustro ju to talnego , i prze ­
chodzą do porządku nad praw dą, że u-  
stró i korzystny dla jednych państw  —  
dla Jnnvch  m oże być  zgubny .

T otalizm  m usi w ciąż okupyw ać sw e  
trw anie efek tam i, kosztu jącym i nieraz  
dużo w iecej, niż uzyskane rezulta ty . 
C zy P olskę stać na  tak  kosztow ne efek ­
ty , jak ie um ocniły  rządy  to talne  w  N iem  
czech i W łoszech?

T otalizm  m usi być zaborczym , zdo- 
byw czym , ryzykanckim . C zy P olskę  
stać na taką politykę?

P olsce —  stw ierdził niedaw no od ­
pow iedzialny  m ąż stanu  —  potrzeba  dłu  
gich la t pokoju .

P olsce  potrzeba jaknajw ięcej obyw a­
te li uśw iadom ionych , rozum iejących  sw o  
je obow iązk i w obec państw a i m ających  
poczucie odpow iedzialności za sw oje  
państw o. C zyż m ogą m ieć tak ie poczu ­
cie m asy odsunięte od udziału w  życiu  
państw ow ym , od  w pływ u  na  bieg  rzeczy  
w  państw ie?...

T otalizm  dałby m oże P olsce pew ne  
chw ilow e korzyści, lecz P olska ju trzej­
sza zap łaciłaby za nie bardzo drogo , 
m oże naw et katastro fą .

ta lizm u podkopyw anie najw ażniejszej  

insty tucji dem okratycznej, jaką jest 
parlam ent?

D em okracja liberalna podkopała ją  
w pierw szych la tach niepodleg łości, 
tw orząc osław ioną sejm okrację . O bec­
nie, usiłu je dokończyć sw ego niszczy ­
cielsk iego dzieła , organ izu jąc bojko t w y  
borów  do S ejm u.

Jeśli doczekam y się w  P olsce syste ­
m u jednorparty jnego i ustro ju m niej lub  
w ięcej to talnego —  będziem y to „za­
w dzięczali" głów nie t. z  w . stronnictw om  
dem okratycznym .

R ozum iem y, że endecja bojko tu je  
w ybory. Jest to  zgodne z je j zasadniczą  
postaw ą w rogą dem okracji, z je j dąże­
niem  do w prow adzenia w  P olsce ustro ­
ju  to talnego . D latego od szeregu  la t sy ­
stem atyczn ie depopularyzu je parlam en ­
taryzm  polsk i. —  A le w  im ię czego czy ­
nią to  sam o  niek tórzy  politycy  uw ażają ­
cy się za wodzów demokracji i obroń­
ców świata pracy ?.^

W  czy im  in teresie usiłu ją nakłon ić  

św iat pracy  do  bojko tu  w yborów  sejm o ­

w ych?
Jest to  oczyw iste działan ie  na szkodę  

w arstw y pracu jącej i dem okracji. N o i 

państw a.
. * w ’

K to nie korzysta ze sw obód i praw  
m u przysługujących — traci m oralne

O tym  przekonani odrzucam y to ta ­
lizm . A le w łaśn ie dlatego , że nie chce- 

m y  to talizm u w  P olsce, natom iast chce- 
m y P olsk i potężnej i spraw ied liw ej, od ­
rzucam y rów nież dem okrację liberalna. 
O na to  bow iem  zrodziła to talizm  w kil­
ku państw ach . O na też najsku teczn iej 

pracuje na rzecz to talizm u  w  P olsce,
C zyż nie jest działan iem  na rzecz to ­

Św iat I^racy

praw o do nich . K to św iadom ie nie ko ­
rzysta z nich dlatego , że chce w ięcej, 
ale „w alczy" o to w ięcej,,, bronią sła ­
bych  i zgorzkniałych  —  negacją i bojko ­
tem  —  ten  napew no nie ty lko nie uzys*  
ka niczego , lecz przeciw nie w cześn iej 
czy  później traci sw obody i praw a, któ ­
re  m iał a  z których  nie chciał korzystać.

T ak  było  i tak  będzie zaw sze i w szę ­
dzie .

P olsk i św iat pracy  nie chce niczego  
stracić , natom iast chce w iele zdobyć  
i zyskać.

D latego jego postaw a m usi być nie  
bierna, lecz czynna, bojow a, zdobyw ­
cza.

D o licha z „bojow ością" polegającą  
na kiw aniu palcem  w  bucie i pokrzyki­
w aniu na w iecach . T am być m usim y, 
tam  głos nasz rozlegać się m usi, gdzie  
decydują się nasze spraw y: w kuźni 
praw .

• ■ •

K onsty tucja kw ietniow a ogran iczy ła  

upraw nien ia w ładzy ustaw odaw czej na  

rzecz w ykonaw czej, S ejm u na rzecz  
P rezydenta R zeczypospolite j. S ejm  już  
nie rządzi, ale uchw ala ustaw y, ale spra  

w uje kontro lę nad działalnością rządu .
Jak i S ejm  —  tak ie praw a, tak ie ich  

w ykonanie. A  od  tego  jak ie  ustaw y  obo ­
w iązują w  państw ie i jak  są w ykonyw a ­

ne zależy bardzo w iele , często naw et  
byt m ilionow ych m as, nieraz naw et los  

narodu  i państw a.

Ś w iatu  pracy  nie m oże być i nie jest 

obojętne, czy now y S ejm

zm ien i i jak zm ien i ordynację w y ­

borczą,

w prow adzi spraw ied liw y podział do ­

chodu  spo łecznego przez  reform ę ustro ­
ju  podatkow ego i zn iesien ie w szelk ich  

przyw ilejów ,

zapoczątku je w ielk ie dzieło grunto ­

w nej przebudow y naszej struk tury spo ­
łeczno - gospodarczej i unarodow ien ia  
gospodarstw a  polsk iego np . przez uspo ­
łeczn ien ie przem ysłów podstaw ow ych  

znajdu jących  się  w  90  proc, w  rękach  ob ­

cych ,

przystąp i do  w łaściw ego rozw iązan ia  

kw estii żydow skiej,

uchw ali ustaw ę o Izbach P racy  
i przym usow ym rozjem stw ie, napraw i 
ustaw ę uposażen iow ą i ustali m inim um  

zarobków ,

o toczy rodzinę lepszą ustaw ow ą o- 
pieką i zapew ni w szystk im dostęp do  
szkół i w arsztatów  pracy , itd , itd . itd .

S ą to konieczności, które zrealizo ­
w ać m ożna. B ow iem św iat pracy  
m oże m ieć w now ym  S ejm ie tak  
liczną, tak  silną repezen tację , jak iej jesz­
cze nigdy  nie m iał i zapew ne  nie będzie  
m iał w  przyszłych S elm ach . W  przew a- 
źaJacej w iększości okręgów  kandydują  
bądź to oficjaln i przedstaw iciele ruchu  
pracow niczego , bądź też w ypróbow ani 
przy jaciele św iata pracy , A sy tuacja  
jest taka, że w w iększości okręgów  
nasz  —  ludzi pracy  —  udział w  w ybo ­
rach , nasza św iadom ość i so lidarność  
zadecyduje o w yniku w yborów : o tym , 
kto  zostan ie w ybrany , jak im  będzie  
now y S ejm , czy spełn i on nasze postu ­
la ty ...

C zy zm arnujem y tę w yjątkow ą oka ­
zję?  —  N ie, N ie jesteśm y głupcam i dzia  
ła jącym i na sw oją w łasną szkodę. B ę ­
dziem y głosow ać!

N a kogo?

R zecz prosta: na kandydatów  św ia­
ta pracy  i jego w ypróbow anych  przy ja­
ció ł.

N ie dostaną naszych głosów  kandy ­
daci „gasnącego św iata". Ś w iat pracy  
nie poprze kandydatów zalecanych  
przez konserw ę.

G łosy  nasze otrzym ają  robotn ik  i na ­

uczyciel, kolejarz i książkow y, działacz 

zw iązkow y i urzędnik , ślusarz i lekarz, 

ci kandydaci, którzy  z 1 u  d  u  w ielkopol­

sk iego pochodząc, znają jego potrzeby i 

dążen ia , a ich przeszłość i obecna po ­

staw a ideow a, ich w iedza i dośw iadcze­

nie, ich  zdolności i energ ia dają gw aran ­

cję , że będą szczerze c  h  c  i e  1 i i um ieli 

służyć sku teczn ie naszej S praw ie, 

która jest zarazem  spraw ą P olsk i.

' J. Zag.
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p r z e z  W ie lk ą  B r y ta n ię
'LM&yo, 4 . 1 1 .

W  I z b ie G m in o ś w ia d c z y ł C h a m b e r la in , 

ź e n o w y a m b a s a d o r b r y ty js k i w  R z y m ie  

b ę d z ie a k r e d y to w a n y p r z y k r ó lu W io c h 1  

c e s a r z u  A b is y n ii .

P r z e d sta w ic ie l o p o z y c j i p o s e ł A tt le e s ta ­

r a ł s ię  s k ło n ić  p r e m ie r a  d o o d ło ż e n ia d y s ­

k u s j i , u w a ż a ją c , ż e w e jśc ie w  ż y c ie o k ła ­

d ó w  w ło s k o  - b r y ty j s k ic h  n ie je s t r z e c z ą  

t a k  b e z z w ło c z n ie  p i ln ą . C h a m b e r la in  S p r z e ­

c iw ił s ię te m u , o ś w ia d c z a ją c , ż e u w a ż a a -  

p r o b a tę  p a r la m e n tu  d la p o r o z u m ie n ia  w ło ­

s k o  - b r y ty j s k ie g o  z a  s p r a w ę n ie c ie r p ią c ą  

z w ło k i , g d y ż w p r o w a d z e n ie w  ż y c ie t e g o  

p o r o z u m ie n ia  j e s t d a l s z y m  k r o k ie m  n a  d r o  

d z e u s i ło w a ń p o k o jo w y c h p r e m ie ra , d o  

k tó r y c h  p r z y w ią z u je  o n  n a jw ię k s z ą  w a g ę .

W  d e b a c ie  p ie r w s z y  z a b r a ł g ło s  p r e m ie r  

C h a m b e r la in , m o ty w u ją c w n io s e k  r z ą d o w y  

o u d z ie le n ie p r z e z i z b ę a p r o b a ty  d la  p o l i ­

ty k i r z ą d u , z a w i ie r z a ją c e g o  w p r o w a d z ić  n a ­

ty c h m ia s t w  ż y c ie p o r o z u m ie n ie w ło s k o -  

b r y ty js k ie . S p r a w a  h is iz p a ń s k a  —  o ś w ia d ­

c z y ł p r e m ie r  —  n ie  s ta n o w i ju ż  n ie b e z p ie ­

c z e ń s tw a d la  p o k o ju  E u r o p y . P r e m ie r u -  

ja w n ił , ż e b ę d ą c w  M o n a c h iu m o tr z y m a ł  

z a r ó w n o o d k a n c le r z a H it le r a , ja k i o d  

M u s so lin ie g o  p o n o w n e z a p e w n ie n i, ż e N ie m  

c y 1 W ło c h y n ie ż y w ią ż a d n y c h a m b ic y j  

te r y to r ia ln y c h w  H isz p a n ii , M u s s o l in i p o ­

n a d to  d e f in i ty w n ie  o b ie c a ł , ż e p o z o s ta łe  w  

H is z p a n i i w o js k a  w ło s k ie  z o s ta n ą  w y c o f a ­

n e , g d y  ty lk o  p la n  n ie in te r w e n c j i w e jd z ie  

w  ż y c ie .

J e ś l i w  o g ó le  k o n ie c z n e  b y ło b y  j a k ie k o l ­

w ie k  u s p r a w ie d l iw ie n ie d la  p o l i ty k i r z ą d u ,  

l ik w id u ją c e g o n ie p o r o z u m ie n ie z W io c h a ­

m i, to  n ie w ą tp l iw ie  w y t łu m a c z e n ie  z n a le ź ć  

m o ż n a —  p o d k r e ś l i ł z n a c i s k ie m  p r e m ie r  

i—  w  a k c j i M u s s o l in ie g o , g d y ż n a  p r o ś b ę  

p r e m ie r a , u ż y ł o n c a łe g o s w e g o w p ły w u  

w o b e c k a n c le r z a H itle r a , a b y  u m o ż liw ić p o  

r o z u m ie n ie m o n a c h ijsk ie . C h a m b e r la in  o d ­

c z y ta ł n a s tę p n ie d e p e s z e o d p r e m ie r ó w  

d w ó c h  n a jb a r d z ie j z a in te r e s o w a n y c h  d o m i ­

n ió w  b r y ty j s k ic h : A u s t r a l i i i P o łu d n io w e j  

A f r y k i , d la k tó r y c h s w o b o d a ż e g lu g i p o  

p r z e z k a n a ł S u e z k i s ta n o w i s p r a w ę ż y w o t ­

n ą . O b a j p r e m ie r z y w  s ta n o w c z y s p o s ó b  

o p o w ia d a ją  s ię z a  w p r o w a d z e n ie m  w  ż y c ie  

p o r o z u m ie n ia w ło s k o • b r y ty js k ie g o . C o

P a r y ż , A  1 1 .

P r z e m ó w ie n ie p r e m ie r a C h a m b e r la in a  

s p o tk a ło s ię z  c h ło d n y m  p r z y ję c ie m  n a te ­

r n a c h  p r a s y p a r y sk ie j . N ie ty lk o d z ie n n i­

k i, ja k p r a w ic o w y J L ’O r d r e * ’ , r a d y k a ln y  

„ L ’C e u v r e ” , c z y s o c ja lis ty c z n y „ P e u p le ’’ , 

k tó r e z w a lc z a ły p a k t m o n a c h ijsk i, le c z r ó -

C z e s i w ą tp ią  w  m o ż liw o ś ć  

u tr z y m a n ia  R u s i
P r a g a , 4 . 1 1 . (A T E J

T u te js z e k o ła p o l i ty c z n e , o m a w ia ją c  

w y n ik i w c z o r a j s z e j k o m is j i a r b i t r a ż o w e j ,  

p o w a ż n ie  z a s ta n a w ia ją  s ię  n a d  m o ż l iw o ś c ią  

u t r z y m a n ia  R u s i P o d k a rp a c k ie j w  r a m a c h  

r e p u b l ik i c z e s k o - s ło w a c k ie j .

J a k  z a k o m u n ik o w a n o  o f ic ja ln ie k o r e s ­

p o n d e n to w i A T E , P r a g a  l i c z y  s ię  z  e w e n ­

tu a ln o ś c ią k o n ie c z n o ś c i p r z e p r o w a d z e n ia  

p le b i s c y tu  n a  ty c h  t e r y to r ia c h  R u s i , k tó r e  

p o  d e c y z j i w ie d e ń s k ie j , p r z y  n ie j j e s z c z e  

p o z o s ta ły . C z e s k ie c z y n n ik i s tw ie r d z a ją ,  

ż e  p o n o w n ie  z a w io d ły  s ię  n a  d a w a n y c h  im  

o b ie tn ic a c h .

W k r o c z e n ie  w o js k  w ę g ie r s k ic h  

d o  s tr e fy  p ie r w s z e j
s ię  ty c z y  s p r a w y  u z n a n ia  p o d b o ju  A b is y n i i  

p r z e z  W ło c h y , to , z d a n ie m  p r e m ie r a  C h a m ­

b e r la in a , n ie  r o z u m n y m  b y ło b y  s p r z e c iw ia ć  

s ię  n a d a l u z n a n iu . W ie lk a  B r y ta n ia , u z n a  

j ą c s u w e re n n o ś ć  W ło c h  w  A b is y n i i , c z y n i  

ty lk o  to , c o  p o z a  W . B r y ta n ią  i r z ą d e m  s o ­

w ie c k im  u c z y n i l i ju ż  w s z y s c y  in n i , n ie  w y ­

ł ą c z a ją c  F r a n c j i .

P o  d y s k u s j i i z b a  g m in  p r z y ję ła  4 3 5  g ło ­

s a m i p r z e c iw k o 1 3 8 w n io s e k r z ą d o w y  o  

w p r o w a d z e n ie  w  ż y c ie u k ła d u  w ło s k o - b r y -  

ty j s k ie g o .
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J a p o n ia , M a n d ź u k u o  i C h in y  
p o w o ła n e d o o c h r o n y  in te g r a ln o ś c i W s c h . A « jt

T o k io , 4 . 1 1 . (P A T )

P r e m ie r K o n o y e w y g ło s i ł p r z e z i r a d io  

1 5 - to m in u to w e p r z e m ó w ie n ie , w  k tó r y m  

p r z e d s ta w i ł s ta n o w is k o  r z ą d u  w o b e c  s y tu a ­

c j i , j a k a  p o w s ta ła  p o  u p a d k u  K a n to n u  o r a z  

t r z e c h  m ia s t : H a n k a u , W u c z a n g u  i H a n g -  

j a n g u .

J a p o n ia , p o w ie d z ia ł p r e m ie r K o n o y e ,  

z a jm u je o b e c n ie n a jż y z n ie j s z ą i n a jw a ż ­

n ie j s z ą c z ę ś ć C h in , w  k tó r e j l e ż y  s ie d e m  

m ia s t , o g n is k u ją c y c h  c a łe ż y c ie w s p ó łc z e ­

s n y c h  C h in . R z ą d  C z a n k - K a i- C z e k a  s ta ł s ię  

r z ą d e m  p r o w in c jo n a ln y m .

J a p o n ia n ie p r a g n ie z n i s z c z e n ia C h in ,  

l e c z o d b u d o w y  i p o m y ś ln o ś c i C h in . N ie  

p r a g n ie  p o d b o ju , l e c z  w s p ó łp r a c y  z C h in a ­

m i. D ą ż ą c d o s ta b i l i z a c j i s to s u n k ó w  w  

A z j i w s c h o d n ie j , J a p o n ia d ą ż y d o w s p ó ł­

p r a c y z n a r o d e m  c h iń sk im , k tó r y z r o z u ­

m ia ł , o b u d z iw s z y  s ię , s w ą m is ję n a r o d u  

w s c h o d n ie g o . H is to r i a w s k a z u je , i ż tr z y  

w ie lk ie n a r o d y : J a p o n ia , M a n d ż u k u o  i C h i­

n y , s ą p r z e z n a c z o n e  d o w y p e łn ie n ia  w s p ó l­

n e j m is j i o c h r o n y in te g r a ln o ś c i w s c h o d ­

n ie j A z j i i d o r o z w o ju  w  c a łe j p e łn i s w e g o  

n a r o d o w e g o c h a r a k te r u . U b o le w a n ia g o d ­

n e  j e s t n ie ty lk o  z p u n k tu w id z e n ia J a p o ­

n i i , a le  i c a łe j W s c h o d n ie j A z j i , i ż  r e a l iz a ­

c ja  t e g o  id e a łu  b y ła  u t r u d n io n a  p r z e z  m y l ­

n ą  p o l i ty k ę K u o m in ta n g u .

W y r a ż a ją c ż y c z e n ie , b y  C h in y  o b u d z i ły  

s ię  i z a ję ły  n a le ż n ą  im  r o lę , K o n o y e  o ś w ia d  

c z y ł : J e ż e l i K u o m in ta n g  p o t r a f i o d r o d z ić  

s ię , p r z y w r a c a ją c  p o c z u c ie c h iń s k ie g o  d u ­

c h a  n a r o d o w e g o i p o d d a ją c  r e w iz j i s w ą  p o ­

O  w s p ó ln ą  g r a n ic ę  

p o ls k o  *  w ę g ie r s k ą
U z h o r o d , 3 . 1 1 . (P A T .)

D e c y z ja  a r b i tr ó w  z a s k o c z y ła lu d n o ś ć  

p o z o s ta łe j p r z y  C z e c h o s ło w a c j i c z ę ś c i R u s i  

P o d k a r p a c k ie j , k tó r a  z a c z y n a  w y r a ź n ie  r o ­

z u m ie ć , ź e  i s tn ie n ie  o d r ę b n e j j e d n o s tk i a d ­

m in is tr a c y jn e j , z ło ż o n e j z  n a jb ie d n ie j s z y c h  

c z ę ś c i k r a ju ,  p o z b a w io n e j  w s z e lk ie j k o m u n i ­

k a c j i z e  ś w ia te m  o r a z  r y n k ó w  z b y tu , j e s t  

r z e c z ą  n ie m o ż l iw ą . W e  w s z y s tk ic h  m ie j s c o ­

w o ś c ia c h , z a g r o ż o n y c h  o d e r w a n ie m  o d  p r z y  

z n a n e j W ę g r o m  c z ę ś c i k r a ju , w ia d o m o ś c i t e

w y w o ła ły  w ie lk ie  w z b u r z e n ie . Z  s z e r e g u  

m ie j s c o w o ś c i n a d e s z ły  in f o r m a c je  o  w y s ła ­

n iu  d o  U ż h o r o d u  d e le g a c j i , k tó r e  m a ją  s ię  

d o m a g a ć  p r z y łą c z e n ia  d o  W ę g ie r p o z o s ta ­

ły c h  c z ę ś c i R u s i P o d k a r p a c k ie j .

W  W ie lk im  B e r e z n e m , p o w ia to w y m  m ie  

ś c ie , p o ło ż o n y m  o 6 0 k m  n a p ó łn o c n y  

w s c h ó d  o d  U ż h o r o d u , r u s k a  r a d a  n a r o d o w a  

w y d a ła  o d e z w ę  d o  m ie j s c o w e j lu d n o ś c i z  

ż ą d a n ie m  p r z y łą c z e n ia  p o z o s ta łe j c z ę ś c i  k r a  

ju  d o  W ę g ie r .

B u d a p e s z t , 3 . 1 1 . (A T E .)

Z a ję c ie  o d s tą p io n y c h W ę g r o m  t e r y to ­

r ió w  g ó r n o  - w ę g ie r s k ic h  r o z p o c z n ie  s ię  w  

s o b o tę  o k u p a c ją  p ie r w s z e j  s t r e f y , k tó r a  s ta ­

n o w i w ie lk a  w y s p a  d u n a j s k a  Ż itn o - O s t r o v -  

k y  ( w ę g . C z u l lo - K ó z ) . W  s o b o tę  p r z e d  p o ­

łu d n ie m  o  g o d z . 1 0  p ie r w s z e  o d d z ia ły w ę ­

g ie r s k ie  p r z e p r a w ią  s ię  n a  k ła d k a c h  p o n to ­

n o w y c h  r ó w n o c z e ś n ie w  3 - c h m ie js c a c h  

p r z e z  D u n a j i r o z p o c z n ą  s to p n io w e  z a jm o ­

w a n ie  p r z y le g a ją c y c h  d o  D u n a ju  o b s z a r ó w .

l i ty k ę o r a z  s k ła d  p e r s o n a ln y  k ó ł k ie r o w ­

n ic z y c h  s t r o n n ic tw a , J a p o n ia n ie  o d m ó w i  

s w e g o  u d z ia łu  w  o d b u d o w ie  C h in .

C h in y  d o ty c h c z a s b y ły  o f ia r ą  im p e r ia l i ­

s ty c z n y c h  a m b ic y j o b c y c h  m o c a r s tw . J a ­

p o n ia  u z n a ła , i ż s y tu a c ja ta p o w in n a b y ć  

p o d d a n a  z a s a d n ic z e j r e w iz j i . P o s z a n o w a n ie  

p r a w  t r z e c ic h  m o c a r s tw  w  C h in a c h  j e s t z a ­

p e w n io n e . J a p o n ia  n ie  m a  z a m ia r u  u c h y ­

l i ć  s ię  o d  w s p ó łp r a c y  z  in n y m i p a ń s tw a m i .

R z ą d  j a p o ń s k i w  d a l s z y m  c ią g u  b ę d z ie  

d ą ż y ł d o z u p e łn e g o w y k o rz e n ie n ia w p ły ­

w ó w  k o m u n is ty c z n y c h , p o p ie r a ją c y c h  r z ą d  

C z a n g - K a i - C z e k a . W s p ó łp r a c a  n a  t l e  u k ła ­

d u  a n ty k o m u n is ty c z n e g o  3  p a ń s tw  p o w in ­

n a  b y ć  j e s z c z e b a r d z ie j z a c ie ś n io n a .

S k r a d z io n o  d ia d e m  

M e n e lik a
K a ir , 3 , 1 1 . (P A T .)

C a ła  p o l ic ja  e g ip s k a  z o s ta ła  z a a la r m o ­

w a n a k r a d z ie ż ą  k o s z to w n o ś c i u  m a łż o n k i  

b . a b i s y ń s k ie g o  n a s tę p c y  t r o n u , k s ię ż n ic z k i  

O ld a I z r a e l , k tó r a  p o  s e p a r a c j i z m ę ż e m  

z a m ie s z k a ła  s a m a  n a  j e d n e m  z  p r z e d m ie ś ć  

K a i r u .

S k r a d z io n e  k o s z to w n o ś c i  —  w e d łu g  z d a  

n ia k s ię ż n ic z k i —  p r z e d s ta w ia ją w a r to ś ć  

o k o ło  8 0 0 .0 0 0  z ł . B y ły  t a m  m . in . : d ia d e m  

p o c h o d z ą c y  z  t . z w . s k a r b ó w  M e n e lik a , n a ­

s z y jn ik  z  k r z y ż e m , d a r  j e d n e g o  z p a t r i a r ­

c h ó w , 1 0 - c e n ty m e t r o w e j s z e r o k o ś c i z ło te  

b r a n s o le ty  n a  n o g i i t c L

w n ie ż 1 u m ia r k o w a n y „ J o u r n a l d e s D e ­

b a ts ’* , w y r a ż a ją  n ie z a d o w o le n ie z e z b y tn ie ­

g o  z a u fa n ia , ja k ie p r e m ie r  b r y ty js k i p o k ła  

d a w  T r z e c ie j R z e s z y . ^ L ’O e u v r e ' ’ p o d k r e ­

ś la z u b o le w a n ie m , ż e p r e m . C h a m b e r la in  

n ie w s p o m n ia ł w  s w e j m o w ie a n i s ło w e m  

o F r a n c j i ,

U tr z y m a n ie  p o z o s ta ły c h  z ie m  R u s i P o d ­

k a r p a c k ie j , p o z a  w s z y s tk im i in n y m i w z g lę ­

d a m i, s ta je  s ię  p r a w ie  f iz y c z n ą  n ie m o ż liw o ­

ś c ią , z e w z g lę d ó w  te c h n ic z n y c h b o w ie m ,  

w  r a m a c h  R u s i z o s ta ł te r e n  g ó r z y s ty , w r ę c z  

n ie d o s tę p n y  a  d la  n o r m a ln y c h  ś r o d k ó w  k o ­

m u n ik a c y jn y c h , tr z e b a b y b y ło e w e n tu a l­

n ie  l in ię k o le jo w ą p r z e p r o w a d z ić p r z e z  

s z c z y ty g ó r s k ie , b u d u ją c n ie z lic z o n ą i lo ś ć  

tu n e ló w . T r z e b a  b y  r ó w n ie ż w y b u d o w a ć  

n o w ą  s to lic ę , c o  p o c ią g n ę ło  b y  z a  s o b ą  k o ­

n ie c z n o ś ć o lb r z y m ic h  in w e s ty c y j , k tó r e b y  

w  ż a d n y m  r a z ie  s ię  n ie  o p ła c iły .

W  n ie d z ie lę  w o js k a  w ę g ie r s k ie  p r z e k r o c z ą  

g r a n ic ę  D u n a ju  p r z e z  o b a  m o s ty  w  K o m o r ­

n ie  i G r a n ie  i p r z y s tą p ią d o z a jm o w a n ia  

s t r e f y  N o v e  Z a m k y  ( N e u k a u s e l ) o r a z  L e v a  

( L e w e n tz ) . R ó w n o c z e ś n ie r o z p o c z n ie  s ię  

z a jm o w a n ie  p o łu d n io w e j c z ę ś c i R u s i P o d ­

k a r p a c k ie j ,  ł ą c z n ie  z  m ia s te m  M u n k a c z  i B e  

r e g s a s y . W  p o n ie d z ia łe k  n a s tą p i w k r o c z e ­

n ie  w o js k  w ę g ie r s k ic h  n a  t e r y to r iu m  s ło w a -  

s k ie  w  k ie r u n k u  n a  L u c e n e c , R im a v s k a  S o ­

b o ta  o r a z  R o z n a v e . W e  w to r e k  z a ję ty  z o ­

s ta n ie  r e jo n  K o s z y c , w  ś r o d ę  w r e s z c ie  w o j ­

s k a  w ę g ie r s k ie  z a jm ą  p ó łn o c n ą  c z ę ś ć  p r z y ­

z n a n y c h  t e r y to r ió w  k a r p a to - r u s k ic h  ł ą c z n ie  

z  m ia s te m  U n g v a r . O k u p a c ja w o js k o w a  

p r z y z n a n y c h  W ę g r o m  o b s z a r ó w  z a k o ń c z o ­

n a  z o s ta n ie  w  p ią ty m  d n iu , l ic z ą c  o d  r o z ­

p o c z ę c ia  s ię  r u c h ó w  w o js k o w y c h .

W k r o c z e n ie  w o js k  w ę g ie r s k ic h n a s tą p i  

n a  z a s a d z ie  u k ła d u  z a w a r te g o  w  B r a ty s ła -

P O L S K A  M U S I

r o z w ija ć s ię b e z w s tr z ą s ó w  i g w a ł­

tó w , w p r o w a d z a ją c y c h  z a w s z e p a ń ­

s tw o  w  g r o ź n ą  s y tu a c ję .

D e k la r a c ja I d e o w o  -  P o l i ty c z n a  

O b o z u  Z je d n o c z e n ia  N a r o d o w e g o  

z d n ia  2 1 . I I . 1 9 3 7  r .

w ie  p r z e z  m ie s z a n ą w ę g ie r s k o  - c z e s k o  -  

s ło w a c k ą k o m is ję w o js k o w ą , w  p r z e c ią g u  

3 - c h  g o d z in  p o  e w a k u o w a n iu  p r z e z  w o js k a  

c z e s k ie k a ż d o r a z o w e j s t r e f y . W  c z a s ie  

w s p o m n ia n y c h  3 - c h  g o d z in  s łu ż b a  p o r z ą d ­

k o w a  n a  o b s z a r a c h  p o w r a c a ją c y c h  d o  W ę ­

g ie r p e łn io n a  b ę d z ie  p r z e z  o r g a n a  b e z p ie ­

c z e ń s tw a , w y ło n io n e p r z e z z je d n o c z o n e  

s t r o n n ic tw o  w ę g ie r s k ie  S ło w a c j i .

W  P r a d z e  p r z y g n ę b ie n ie

P r a g a , 4 . 1 1 . (P A T .)

C z e s k ie  c z y n n ik i o f ic ja ln e p o w s t r z y m u  

j ą  s ię n a r a z ie  o d  w s z e lk ic h  w y n u r z e ń n a  

t e m a t  w c z o r a js z e j d e c y z j i w ie d e ń s k ie j , o c z e  

k u ją c  n a  p o w r ó t m in . C h w a lk o v s k y 'e g o i  

d e le g a c j i c z e s k o  - s ło w a c k ie j , o c z e k iw a ­

n y c h  tu  w  g o d z in a c h  w ie c z o r n y c h . W  k o ­

ł a c h  p o l i ty c z n y c h  i n a ł a m a c h  p r a s y  w y ­

c z u w a  s ię  w y r a ź n e  p r z y g n ę b ie n ie  i r o z c z a ­

r o w a n ie  p r z e d e  w s z y s tk im  z  p o w o d u  s ta ­

n o w is k a  T r z e c ie j R z e s z y , k tó r e  d o  o s ta tn ie j

P A Ń S T W O  J E S T
je d y n ą fo r m ą p r a w id ło w e g o i z d r o ­

w e g o b y tu n a r o d u ; d a je n a r o d o w i 

te c h n ik ę p o tę g i i o r g a n iz a c ję je g o  

w ie c z n e g o r o z w o ju ; n ie m a te d y  

s p r z e c z n o śc i p o m ię d z y  in te r e s e m  n a ­

r o d u  a  in te r e s e m  P a ń s tw a .

D e k la r a c ja I d e o w o  - P o l i ty c z n a  

O b o z u  Z  e d n o c z e n ia  N a r o d o w e g o

z d n ia  2 1 . I I . 1 9 3 7  r .

c h w i l i  u w a ż a n e  b y ło  w  o c z a c h  o p in i i p u b l i ­

c z n e j z a  b . p r z y c h y ln e  d la  C z e c h o s ło w a c j i  

i d ą ż ą c e  d o  w y d a tn e g o  o g r a n ic z e n ia  w ę g ie r  

s k ic h  p o s tu la tó w  t e r y to r i a ln y c h . D z ie n n ik i  

p o w s t r z y m u ją  s ię j a k ic h k o lw ie k  b e z p o ś r e ­

d n ic h  z a r z u tó w  p o d  a d r e s e m  m o c a r s tw . —  

S z e r e g  d z ie n n ik ó w  w y r a ż a  p o n a d to  p r z e ­

k o n a n ie , ź e  k lę s k a , j a k a  d la  p a ń s tw a  c z e ­

c h o s ło w a c k ie g o  s ta n o w i d e c y z ja  w ie d e ń s k a ,  

j e s t d a l s z y m  n ie u n ik n io n y m n a s tę p s tw e m  

d o ty c h c z a s o w e j p o l i ty k i z a g r a n ic z n e j P r a ­

g i , w  p ie r w s z y m  z a ś  r z ę d z ie  p o l i ty k i , p r o ­

w a d z o n e j p r z e z  B e n e s z a .

M a n ife s ta c je  w  U ź h o r o d z ie
U ż h o r o d , 3 . 1 1 . P A T .)

D z is ia j p o  p o łu d n iu  w  c a ły m  m ie ś c ie  

z e b r a ły  s ię s a m o rz u tn ie  w ie lk ie  t łu m y  lu ­

d n o ś c i w ę g ie r s k ie j i r u s k ie j , m a n if e s tu ją c  

n a  r z e c z  p r z y łą c z e n ia  d o  W ę g ie r p o z o s ta ­

w io n e j p r z e z  a r b i t r a ż  p r z y  C z e c h o s ło w a c j i  

c z ę ś c i R u s i P o d k a r p a c k ie j .

P o  o d ś p ie w a n iu  w ę g ie r s k ie g o  h y m n u  n a  

r o d o w e g o , u tw o r z y ł s ię o lb r z y m i p o c h ó d ,  

d o  k tó r e g o  p o  d r o d z e  p r z y łą c z y l i s ię  l i c z ­

n i p r z e c h o d n ie . P o c h ó d  t e n  u d a ł s ię  p r z e d  

g m a c h  k o n s u la tu  R . P . , g d z ie p r z e z d łu g i  

c z a s w z n o s z o n o  o k r z y k i n a  c z e ś ć  p a ń s tw a  

p o ls k ie g o . M a n i f e s ta c je  p r z e d  k o n s u la te m  

R . P . z a k o ń c z o n o  p o n o w n y m  o d ś p ie w a n ie m  

w ę g ie r s k ie g o  h y m n u  n a r o d o w e g o , p o  c z y m  

p o c h ó d  r u s z y ł p r z e d  k a te d r ę  g r e c k o  - k a ­

to l i c k ą .

N a s tę p n ie  p o c h ó d  u d a ł s ię  p r z e d  p le b a ­

n ię  r z y m s k o  - k a to l i c k ą , g d z ie  p o w tó r z y ły  

s ię  m a n i f e s ta c je  n a  r z e c z  w s p ó ln e j g r a n ic y  

p o ls k o  -  w ę g ie r s k ie j . Z  o k n a  p le b a n i i p r z e  

m ó w i ł k s . p r a ła t S w o b o d a ,  b ło g o s ła w ią c  z e ­

b r a n y m . M a n i f e s ta c je  p r o w ę g ie r s k ie  i p r o ­

p o ls k ie t r w a ły  w  r ó ż n y c h  c z ę ś c ia c h  m ia ­

s ta  d o  p ó ź n y c h  g o d z in  w ie c z o r n y c h .

S ło w a c y  r o z g o r y c z e n i
B r a ty s ła w a , 4 . 1 1 . (P A T )

G d y  w c z o r a j p ó ź n y m  w ie c z o r e m  r o z e ­

s z ła s ię p o  S ło w a c j i w ia d o m o ś ć o  t r e ś c i  

w e r d y k tu  a r b i t r ó w  w  s p r a w ie  g r a n ic y  s ło -  

w a c k o - w ę g ie r s k ie j w ś r ó d  S ło w a k ó w  z a p a ­

n o w a ło  p o w s z e c h n e  r o z g o r y c z e n ie . W  k o ­

ł a c h  s ło w a c k ic h  n ie  s p o d z ie w a n o  s ię , a b y  

u s tę p s tw a  d la  W ę g ie r  m o g ły  b y ć  t a k  z n a c z  

n e . W  s z c z e g ó ln o ś c i  n ie  l i c z o n o  s ię  z  m o ż ­

l iw o ś c ią  u t r a ty  K o s z y c , c o  d o  k tó r y c h  p r a ­

s a  s ło w a c k a  z  c a łą  s ta n o w c z o ś c ią  tw ie r d z i ­

ł a , ż e  p o z o s ta n ą  p r z y  S ło w a c j i .

W  B r a ty s ła w ie  t łu m y  w y le g ły  n a  u l ic e ,  

p r o te s tu ją c  b u r z l iw ie p r z e c iw k o d e c y z j i ,  

u w a ż a n e j z a  n ie s ły c h a n ie  k r z y w d z ą c ą  d la  

S ło w a k ó w . M ó w c y  p o d n ie c a l i j e s z c z e  t łu ­

m y . P r z e d s ta w ia ją c  o b e c n e  w y p a d k i j a k o  

w y n ik  2 0 - le tn ie j p o l i ty k i  c z e s k ie j o r a z  b łę ­

d ó w  p o p e łn io n y c h  j e s z c z e  w  o s ta tn ie j c h w i ­

l i p r z e z  p r z e d s ta w ic ie l i r z ą d u c z e c h o s ło ­

w a c k ie g o . T łu m  r e a g o w a ł  n a  w y w o d y  m ó w  

c ó w  b u r z l iw y m i o k r z y k a m i a n ty c z e s k im i .  

D e m o n s tr a c je  t r w a ły d o p ó ź n y c h  g o d z in  

n o c n y c h .

S p r a w a  R u s ! w  o p in ii  

P a r y ż a
P a r y ż , 4 . 1 1 . (P A T )

P r a s a  p a r y s k a  z a jm u je  w  d a l s z y m  c ią g u  

w  s to s u n k u  d o  a r b i t r a ż u  w ie d e ń s k ie g o  s ta ­

n o w is k o  o b s e r w a c y jn e , r e je s t r u ją c  ty lk o  in  

f o r m a c je  o  c e s j i t e r y to r ió w  o r a z  r e a k c je  in ­

n y c h  s to l ic  n a  o r z e c z e n ie  w ie d e ń s k ie .

D o ś ć  s z e r o k o  p r z y ta c z a n e  s ą  w  p r a s ie  

in f o r m a c je , w s k a z u ją c e , ź e  a r b i t r a ż  n ie  l i ­

k w id u je  o s ta te c z n ie c a łe g o z a g a d n ie n ia ,  

s z c z e g ó ln ie  c o  d o  R u s i P o d k a r p a c k ie j .

N a to m ia s t p o w a ż n y d z ie n n ik e k o n o ­

m ic z n y  „ I n f o r m a tio n " w  a r ty k u le p . F e r ­

n a n d a  d e  B r in o n  o ś w ia d c z a ; „ N ie  w ie r z y ­

m y , a ż e b y  g łó w n e  t r u d n o ś c i z o s ta ły ju ż  

r o z s t r z y g n ię te i a b y a r b i t r a ż  w ie d e ń s k i  

p r z y n ió s ł r o z w ią z a n ie  c a łk o w i te  i o s ta te c z ­

n e . F a k t , ż e  t e r y to r iu m  R u s i P o d k a r p a c -  

k ie j p o z b a w io n e  j e s t  k o m u n ik a c j i z  C z e c h o ­

s ło w a c ją  i ź e  c a ła  m a s a k w e s t i i h a n d lo ­

w y c h , e k o n o m ic z n y c h  i w o js k o w y c h  s ta n ie  

w k r ó tc e  n a  p o r z ą d k u  d z ie n n y m  p o z w a la ją  

s i ę  s p o d z ie w a ć  n o w y c h  t r u d n o ś c i .

I
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Kłopoty niearyjczyków
^ari na bokf

Potrzeba Jest matką nąrnalaeków, 
aile czasami zmienia gwałtownie dotych­
czasowe nastawienie człowieka do bycia.

Dowodem tego są nagminne zjawi­
ska wśród obywateli czesko-slowackich. 
^a skutek ostatnich wydarzeń i natło­
czenia stolicy uchodźcami z terenów od­
danych Niemcom, Polsce i Węgrom ob­
serwujemy następujące zjawiska. Oso­
by niearyjskiego pochodzenia uczą się 
^a gwałt języka angielskiego, przygoto­
wując się do wyjazdu do Ameryki. W 
szkołach obcych języków tłok, zgłoszeń 
nowych nie przyjmuje się- Ale na tym 
Się nie kończy. W Pradze zorganizowa­
nie specjalne kursy krawiectwa, rękawi- 
Cznictwa, sztuki piekarskiej, cukrowni­
czej i t. p. Kandydatów zgłaszających 
Się moc, a także „mistrzów1', wykorzy­
stujących koniunkturę skwapliwie, nie 
brak. Oczywiście kandydatami na kraw­
ców, piekarzy i cukierników są lekarze, 
adwokaci i i. p., którzy nie mają na­

dziei, aby mogli w swoim zawodzie za­
robić na egzystencję czy to w kraju czy 
gdzieś za Oceanem.

Kobiety niearyjskłe uczą się sztuki 
kucharskiej lub gospodarstwa domowe­
go.

1 Bankructwo inteligenckich zawodów 
Wyszło na jaw w chwili wstrząsów poli­
tycznych i światopoglądowych wobec 
tych, którzy nie mają ojczyzny i szukać 
muszą chleba i nowej egzystencji gdzieś 
Ua szerokim świecie.

Zjawisko to jest bardzo charaktery­
styczne i daje wiele do myślenia. Nie 
przesadzimy, że podobne ruchy w Euro­
pie znane byty na wielką skalę w śred­
niowieczu i starożytności, gdy odbywały 
się okresowo istne wędrówki ludów.

Dzisiaj koczują obozy „eksmitowa­
nych'* po jednej i drugiej stronie grani­
cy, ludzie uczą się na gwałt rzemiosła, 
kióreby prędzej dało zarobek w „ob­
cych" stronach. Powtarza się historia 
żyda wiecznego tułacza, pędzonego dzi­
siaj na wsze strony.

i Umyka to wszystko spod uwagi na­

szej dzisiaj, ale historia notuje te wypad 
ki i zajmie odpowiednie wobec nich sta­
nowisko w przyszłości

Nam zaś nasuwają te wydarzenia tę 
uwagę: Dobrze było by, aby we włas­
nym państwie kształciło się dostatecznie 
wielu ludzi w rzemiośle i handlu, ponie­
waż w tych dziedzinach właśnie brak 
'jest fachowców-

Nie zachodzi potrzeba, aby lekarze i 
adwokaci w Polsce musieli uczyć się kra 
wiectwa czy cukiernictwa. Wystarczy, 
Jeżeli będą mieli ambicję być fachowca­
mi w swoich zawodach. Nie mniej inne 
wolne zawody potrzebują dopływu mło­
dej inteligencji polskiej. Pod tym wzglę­
dem wyprzedzili nas w Polsce... Ukraiń­

cy.

0 czym trzeba pamiętać w czasie glosowania do Sejmu 
dnia 6 listopada 1938 r.

P o n z a ń , 4 . 1 1 .

C  P r a w o  w y b ie r a n ia  d o  S e jn r a m a  k a ż d y  

o b y w a te l b e z r ó ż n ic y  p łc i (m ę ż c z y ź n i 

i k o b ie ty ) , k tó r y  p r z e d  d n ie m  z a r z ą d z e ­

n ia  w y b o r ó w  u k o ń c z y ł  la t  2 4  i n ie  z o s ta ł 

p o z b a w io n y  ty c h  p r a w  w y r o k ie m  s ą d o ­

w y m  lu b  z  in n y c h p o w o d ó w , p r z e w i­

d z ia n y c h  w  o r d y n a c j i w y b o r c z e j.

> 2 . O b y w a te le  (k i) , k tó r z y  u k o ń c z y li 2 4  la ­

ta  ż y c ia s ą  w c ią g n ię c i n a  l is ty  w y b o r ­

c ó w  w  ty m  o b w o d z ie , n a  te r e n ie k tó ­

r e g o  m ie s z k a li i b y li z a m e ld o w a n i w  

d n iu  1 2  w r z e ś n ia  b r .

W ię c  k a ż d y  o b y w a te l, m a ją c y p r a w o  

g ło s o w a n ia p o w in ie n d n ia 6 l is to p a d a  

b r . u d a ć s ię d o  te j o b w o d o w e j k o m is j i 

w y b o r c z e j i o d d a ć  s w ó j g ło s  ta m , g d z ie  

m ie s z k a ł w  d n iu  1 2 w r z e ś n ia  (Ł  z n . w  

p r z e d e d n iu  z a r z ą d z e n ia w y b o r ó w ).

3 . L o k a le w y b o r c z e s ą  p o d a n e d o  w ia d o ­

m o ś c i p u b lic z n e j p r z e z r o z p la k a to w a n e  

o b w ie s z c z e n ia  w y b o r c z e .

■ 4 . D n ia  6  l is to p a d a  r b . w y b o r y  d o  S e jm u  

o d b ę d ą  s ię n a  te r e n ie c a łe g o  P a ń s tw a .

5 .  A k t w y b o r c z y p r z e p r o w a d z a O b w o d o ­

w a  K o m is ja  W y b o r c z a . W  d n iu  g ło s o w a  

n ia  je s t z a k a z a n a  s p r z e d a ż a lk o h o lu .

6 .  G ło s o w a n ie  tr w a  o d  g o d z in y  9  r a n a  d o  

9  g o d z in y  w ie c z o r e m , m o ż e  b y ć je d n a k  

z a m k n ię te  w c z e ś n ie j , je ż e li w s z y s c y  w y ­

b o r c y  o d d a li s w e  g ło s y .

Polska sie powiększyła!
P o z n a ń , 4 . 1 1 .

T e r e n R z e c z y p o s p o lite j p o w ię k s z y ł s ię  

o 1 .0 5 0  k im . k w a d r . N a  p o łu d n io - z a c h o ­

d z ie  je j g r a n ic  d o ty c h c z a s o w y c h  p o w r ó c iły  

d o  P o ls k i o d w ie c z n ie  p o ls k ie  z ie m ie  Ś lą s k a  

Z a o lz a ń s k ie g o , Z ie m i C z a d e c k ie j , J a w o ­

r z y n y  S p is k ie j , a  p o n a d to  u le g ły  p o p r a w ie  

n a  r z e c z  P o ls k i l in ie  g r a n ic z n e , b ie g n ą c e  d o  

l in a m i D u n a jc a  i P o p r a d u .

W  d n iu 1 p a ź d z ie r n ik a  b r . w y w a lc z y ła  

z d e c y d o w a n a  w o la  s p o łe c z e ń s tw a  p o ls k ie g o  

z je d n o c z o n a  w o k ó ł W o d z a N a c z e ln e g o  i 

A r m ii o d z y s k a n ie Ś lą s k a Z a o lz a ń s k ie g o . 

R o z k a z W o d z a „ m a s z e r o w a ć * ^  p c h n ą ł n a  

w y z w o lo n ą z ie m ię p u łk i p o ls k ie , k tó r e w  

c ią g u  1 0 -c iu d n i o b ję ły  ją  w  p o s ia d a n ie , 

p r z y w r a c a ją c  P o ls c e  J e j w ie r n y c h  s y n ó w , a  

im  —  M a c ie r z .

D o k ła d n ie  w  m ie s ią c  p ó ź n ie j , b o  w  d n iu  

1 l is to p a d a b r . w y s iłk ie m  d y p lo m a c j i p o l­

s k ie j , k tó r a  w  w a r u n k a c h  p o ls k ic h  je s t s iłą  

r z e c z y  n ic z y m  in n y m , ja k  r a m ie n ie m  A r m ii 

—  p r z y w r ó c o n o  P o ls c e  d a ls z y c h  b lis k o  3 0 0  

k im . k w a d r , z ie m  p o ls k ic h , o d d a r ty c h  te m u  

d w a d z ie śc ia  la t  o d  m a c ie r z y s te g o  p n ia .

P o c z u c ie  s p r a w ie d liw o ś c i i p o ls k a  r a c ja  

s ta n u  k ie r o w a ły  p r a c a m i d e le g a c j i p o ls k ie j , 

k tó r a w P r a d z e to c z y ła z d e le g a c ja m i 

C z e c h  i S ło w a c j i r o k o w a n ia  o  o s ta te c z n e  

w y ty c z e n ie  g r a n ic  p o łu d n io w y c h  i p o łu d n io ­

w o  - z a c h o d n ic h  R z e c z y p o s p o lite j . W y s ta ­

w iw s z y  ż ą d a n ia  te r y to r ia ln e , k ie r o w a ła  s ię  

p o ls k a  p o lity k a  z a g r a n ic z n a  n ie c h ę c ią  z a ­

tr y u m fo w a ła  n a d  p o w a lo n y m  p r z e c iw n ik ie m  

n ie  p r a g n ie n ie m  z d o b y c z y , n ie  c h ę c ią  z y s k u  

te r y to r ia ln e g o z a  w s z e lk ą c e n ę . Ż ą d a n ia  

p o ls k ie b y ły s k r u p u la tn ie o d m ie r z o n e i 

z w a ż o n e .

N a c z e ln y m p o s tu la te m  s tr o n y p o ls k ie j

b y ło  ż ą d a n ie p r z y łą c z e n ia  d o P o ls k i te r e ­

n ó w , z a m ie s z k a ły c h  w  n ie s p o r n e j w ię k s z o ­

ś c i p r z e z  lu d n o ś ć  p o ls k ą . T e n  w z g lą d  n a  d o ­

p u s z c z a ln o ś ć  je d y n ie e tn o g r a f ic z n y c h  r o z -

GŁOSY I ODGŁOSY
C h c ia ła  b a b a  u g r y ź ć , ty lk o  
n ie  z d ą ż y ła  z ę b ó w  z a ło ż y ć

„ G a z e ta P o ls k a * * r o z p r a w iła s ię z o ś ­

w ia d c z e n ia m i p p . L u b o m ir s k ie g o i N ie ­

d z ia łk o w s k ie g o  w  s p r a w ie n a r a d y w  w illi 

F r a s z a ti . „ G a z . P o lsk a * * u s ta la .*

1 )  „ J a k i b y ł c h a r a k te r I s k ła d  n a r a d y ?  

W s z y s c y  p r o s tu ją tw ie r d z ą  je d n o m y ś ln ie , ż e  
b y ła  o n a  „ p r y w a tn a * *  i —  b r o ń  B o ż e —  n ie  

b y ła k o n fe r e n c ją „ s z ta b ó w p a r ty jn y c h * * . 
Z b u d o w a n y m i ty m i o ś w ia d c z e n ia m i c z y te l­

n ik k o n tr o lu je je s z c z e z e b r a n e w ia d o m o ś c i 
i p r z e k o n u je s ię , ż e je d n a k ż e .. . w  n a r a d z ie  
b r a li u d z ia ł p r z y w ó d c y  P P S  i E n d e c j i , S tr o n , 
L u d o w e g o , F r o n tu M o r g e s i L e w ia ta n a . 
C z y ż b y  b o w iem  p p .: B e r e z o w sk i i N ie d z ia ł­

k o w sk i, Ł a d o ś i S tr a s s b u r g e r , P o p ie l , M ły ­

n a r s k i itd . z e s z li s ię  b y li u  p . Z . L u b o m ir ­

7 .  K a ż d y  w y b o r c a m u s i p a m ię ta ć , ż e  w  

c z a s ie g ło s o w a n ia  o tr z y m a  k a r tę i k o ­

p e r tę  o d  p r z e w o d n ic z ą c e g o  k o m is j i w y ­

b o r c z e j .

G ło s o d d a n y  n a  k a r c ie in n e j, lu b  w ło ­

ż o n y  d o  k o p e r ty  n ie u r z ę d o w e j b e z  p ie c z ę c i  

O k r ę g o w e j K o m is ji W y b o r c z e j , b ę d z ie u -  

z n a n y  z a  n ie w a ż n y .

N a s tę p n ie  w y b o r c a  w y b ie r a  d w ó c h  k a n  

d y d a tó w  i p r z y  ic h  n a z w is k a c h  w  k w a d r a ­

c ik a c h  z  p r a w e j s tr o n y  p o s ta w i p o  je d n e j  

k r e s c e .

Zwiększenie zatrudnienia
T o r u ń , 4 . 1 1 .

R o z p o c z ę ła  s ię ju ż  n a  P o m o r z u  k a m p a ­

n ia c u k r o w a . I n te n s y w n ą p r a c ę p r o w a d z i 

k ilk a d z ie s ią t c u k r o w n i p o m o r s k ic h . W  c u ­

k r o w n ia c h  ty c h  z a tr u d n io n y c h  je s t o b e c n ie  

p o n a d  1 0 .0 0 0  o s ó b .

Polskie rękawice w Anglii i Afryce
W iln o , 4 . 1 1 .

W  o s ta tn im  m ie s ią c u  r ę k a w ic z n ic y  w i­

le ń s c y  w y s ła li w ię k s z e  tr a n s p o r ty  r ę k a w i­

c z e k  z im o w y c h d o A n g lii , A fr y k i p łn ., 

S z w e q i i H o la n d ii .

w ią z a ń  w  r e jo n a c h z a m ie s z k a ły c h p r z e z  

lu d n o ś ć  n a r o d o w o  u ś w ia d o m io n ą , p o d y k to ­

w a ł p r z e d e  w s z y s tk im  w y r z e c z e n ie  s ię  ty c h  

c z ę ś c i p o w ia tu  fr y d e c k ie g o  i Z ie m  C z a d e c ­

k ie j , w  k tó r y c h  lu d n o ś ć c z e s k a , w z g lę d n ie  

s ło w a c k a , p o s ia d a ją c a  w ię k s z o ś ć  o c z y w is tą  

R ó w n o c z e ś n ie  je d n a k  w z g lą d  te n  p r z e w a ż y ł 

p r z y z a ję c iu  p r z e z s tr o n ę p o ls k ą  s ta n o w i­

s k a  n ie  p r z e je d n a n e g o  o  i le  c h o d z i o  g m in y  

b o g u m iń s k ie , fr y d e c k ie  i c z a d e c k ie  —  b e z ­

s p r z e c z n ie  p o ls k ie . T e r e n y  te  P o ls k a  o d z y ­

s k a ła i w  o s ta tn ic h  d w u  ty g o d n ia c h  l is to ­

p a d a  r b . w o js k a  p o ls k ie  o b e jm ą  je  w  p o s ia ­

d a n ie . J e s t b a r d z o  w a ż n e , ż e p r z y łą c z e n ie  

ty c h  z ie m  d o  P o ls k i o z n a c z a  u z y s k a n ie  s z e ­

r e g u  n ie z m ie r n ie d o g o d n y c h  p o łą c z e ń  k o ­

le jo w y c h  n a p o łu d n iu w o je w ó d z tw k r a ­

k o w s k ie g o  i ś lą s k ie g o , o z n a c z a  d a le j u z y s ­

k a n ie d w u c h n o w y c h s z y b ó w  w ę g lo w y c h  

n a  p ó łn o c y  Z a o lz ia i o d z y s k a n ie w s p a n ia ­

ły c h r e jo n ó w tu r y s ty c z n y c h n a d r z e k ą  

M o r a w k ą , k tó r a  w  g ó r n y m  b ie g u  s ta n o w ić  

b ę d z ie te r a z g r a n ic ę n a tu r a ln ą p o m ię d z y  

P o ls k ą  i C z e c h a m i.

T e  s a m e  w z g lę d y  d e c y d o w a ły  p r z y  k r e ­

ś le n iu  p r z y sz łe g o  p r z e b ie g u  l in ii g r a n ic z n e j 

p o m ię d z y  P o ls k ą  i S ło w a c ją  w  T a tr a c h , w  

P ie n in a c h  o r a z n a d  P o p r a d e m . L u d n o ś ć w  

w ię k s z o ś c i s w e j b e z w z g lę d n ie p o ls k a m u - 

s ia ła  p o w r ó c ić  d o  P o lsk i  —  i d o  n ie j  p o w r a ­

c a . ,

G r a ł je d n a k r o lę r ó w n ie ż w z g lą d  n a  

n o w o p o w s ta ją c e p a ń s tw o s ło w a c k ie . S to ­

s u n k i p o ls k o - s ło w a c k ie u k ła d a ły  s ię o d  

la t ja k n a j le p ie j . P r z e tr w a ły  b e z  p o g o r s z e n ia  

s ię  n a p ię c ie  ty g o d n i le tn ic h  i je s ie n n y c h  r o ­

k u 1 9 3 8  i is tn ie ją  w s z e lk ie  d a n e p o te m u , 

ź e  w  p r z y s z ło ś c i, p o w y ty c z e n iu  w s p ó ln e j 

s ą s ie d z k ie j g r a n ic y u ło ż ą s ię ja k n a j le p ie j

P o k r e w ie ń s tw o  ję z y k a , c h a r a k te r u  n a r o d o ­

w e g o  i u s p o s o b ie n ia , je d n a k o w o  s iln a  w ia ­

r a , o d w ie c z n e  s y m p a t ie  w z a je m n e  —  w s z y ­

s tk o  to  s ą  c z y n n ik i d o d a tn ie  p r z y s z łe g o  u -

s k ie g o  n a  b r id g e 's , c z y  te ż  n a  h e r b a tk ę  ta ń ­

c u ją c ą ?  W  w y ja ś n ie n ia c h  z r e s z tą  s a m e g o  g o  

s p o d a r z a  c z y ta m y  w y r a ź n ie , ż e  „ w ię k s z o ś ć .. . 
n a le ż ą c a  d o k a te g o r ii , k tó r ą „ G a z e ta P o l­

s k a "  n a z y w a  „ p r z ew ó d ca m i p a r ty jn y m i"  s ta ­

ła n a s ta n o w is k u ..." . A  w ię c je d n a k : b y li 
p r z e w ó d c y p a r ty jn i, b y ły d e b a ty i b y ła ja ­

k a ś w ię k s z o ś ć , c z y li l ic z e n ie a lb o w a ż e n ie  

g ło s ó w ...

2 ) J a k i b y ł te m a t n a r a d y ? Z a r ó w n o z  
w y ja ś n ie ń  o r g a n u E n d e c j i , ja k i l is tu p . Z . 

L u b o m ir s k ie g o w y n ik a ja s n o , ż e c h o d z iło o  

„ in te r w e n c ję u P a n a P r e z y d e n ta "  w  z w ią z ­

k u  z „ s y tu a c ją  z e w n ę tr z n ą " .

3 ) J a k i b y ł w y n ik  n a r a d y ?  C z y  d o p r a w ­

d y „ w ię k s z o ś ć p r z y w ó d c ó w p a r ty jn y c h " , 
ja k  p isz e p . L u b o m ir s k i, u z n a ła  in te r w e n c ję  

z a n ie w s k a z a n ą ? B y ło b y te ż c ie k a w e d o ­

w ie d z ie ć s ię , c z y ta w ię k s z o ść u fo r m o w a ła  
s ię p r z e d w ia d o m o ś c ią o p r z y ję c iu p r z e z  

P r a g ę p o ls k ie g o u lt im a tu m , c z y te ż .„ n ie c o  

p ó ź n ie j? "

W  k o n k lu z ji „ G a z e ta  P o ls k a * *  s tw ie r d z a , 

ż e  o ś w ia d c z e n ie s e n . Z . L u b o m ir s k ie g o  n ie  

ty lk o  p o tw ie r d z iło  m e r itu m  je j in fo r m a c y j , 

a le  je d o p e łn iła B o w ie m  o to  d o w ie d z ie liś ­

m y  s ię  o d  n ie g o  s a m e g o , ż e  b y ł o n  in ic ja to ­

r e m  „ te g o  p o n u r e g o  s a b o tu * ’ .

„ P r z y jm u je m y  w ię c  d o  w ia d o m o ś c i —  p i­

s z e d a le j „ G . P ."  —  ź e w  m o m e n c ie , k ie d y  
c a ły  n a r ó d  s ta ł w  z w a r te j g o to w o ś c i z a  r z ą ­

d e m  i a r m ią , g d y r z u c o n a z o s ta ła n a s z a lę  
c a ła m a te r ia ln a i m o r a ln a s iła P o ls k i w  
s p r a w ie d liw e j i s łu s z n e j s p ra w ie —  k s ią ż ę  
L u b o m ir s k i n ie m ia ł in n e j tr o s k i, ja k ty lk o  
g r o m a d z ić u s ie b ie w s z y s tk ie u p io r y „ g a ­

s n ą c e g o  ś w ia ta " , a b y  s ię  z a s ta n o w ić  c z y  te ż  
n ie z n a jd z ie s ię m o ż liw o ś ć w s z c z ę c ia  tr w o ­

ż liw e g o tu m u ltu i z a tr ą b ie n ia n a o d w r ó t . 
J e s t b o w ie m  r z e c z ą  b e z sp o r n ą , ż e te m a te m  
o b r a d  p o d  la s k ą  k s ią ż ą c ą  b y ło  n ie c o  in n e ­

g o  ja k  o s tr a  —  w  ty m  w ła ś n ie  m o m e n c ie —  
k r y ty k a p o lity k i z a g r a n ic z n e j R z e c z y p o s p o ­

l ite j , ja k  w z a je m n e s tr a s ze n ie s ię k lę s k ą .

„ J e ś li te g o r o d z a ju p o s tę p o w a n ie , w  
c h w ili —  d z ie lą c e j p o s ta w ie n ie p r z e z P a ń ­

s tw o u lt im a tu m  o d p r z y ję c ia te g o ż u lt im a ­

tu m  p r z e z s tr o n ę p r z e c iw n ą , c h c e k to ś  
p r z e d s ta w ić ja k o n ie w in n e z e b r a n k o n a tu ­

r y  p r y w a tn o  - to w a r z y s k ie j —  to  je s t ś m ie ­

s z n e  i n ie u d o ln e  w y k r ę c a n ie  s ię  s ia n e m  i z a ­

w r a c a n ie g ło w y . R ę c z je s t p r o s ta : c h c ia ła  
b a b a u g r y ź ć ty lk o n ie z d ą ż y ła z ę b ó w  z a ­

ło ż y ć . A  s ta r e , n ie g d y ś g r o ź n e k ły i s ie k a ­

c z e  d a w n o  w y tr ą c o n e , z  p r a w e j s tr o n y  —  w  
r o k u  1 9 2 6 , a  z le w e j w  1 9 3 0 " .

P o z o s ta ł b a b ie  ty lk o .. . ja d  ś lin f .

K ie d y  s o b ie  u p r z y to m n im y , ź e  c i p a n o ­

w ie  r a d z il i w  c h w ili , g d y  n a r ó d  g o to w y  b y ł 

d o  b o ju , p r z y p o m in a  s ię z n a n a  p ie ś ń  p o w ­

s ta ń c z a : „ G d y  n a r ó d  d o  b o ju  w y s tą p ił z  o -  

r ę ź e m * * —

k ła d u  s to s u n k ó w  p o ls k o  •  s ło w a c k ic h . N ie  

n a le ż a ło o b c ią ż a ć te j p o z y ty w n e j s y tu a c j i 

fa k ta m i d o k o n a n y m i, n o s z ą c y m i w  s o b ie  z a ­

r o d e k ż a ló w , n ie p o r o z u m ie ń , c z y  c h o ć b y  

ty lk o  u tr u d n ie ń . L e p ie j b y ło n ie w y s u w a ć  

k w e s tii p r z y n a le ż n o ś c i te r y to r ia ln e j g m in  o  

lu d n o ś c i m ie s z a n e j, p o ls k ie j i s ło w a c k ie j , le ­

p ie j b y ło  z r e z y g n o w a ć z  p le b is c y tu , b u d z ą ­

c e g o  i p o d n ie c a ją c e g o  z n a tu r y  r z e c z y  n ie ­

c h ę c i w z a je m n e i p o z o s ta w ia ją c e g o  u je m n e  

s e n ty m e n ty z w y c ię z c ó w i p o k o n a n y c h . 

K o m p r o m is p r z y w r a c a ją c y  P o ls c e  w s p a n ia ­

łe i b e z s p o r n ie p o ls k ie te r e n y  J a w o r z y n y , 

d o lin y  B ia łe j W o d y , d o lin y  J a w o r o w e j o r a z  

p o w ię k s z a ją c y  w  d w ó jn o s ó b  d o ty c h c z a s o w y  

p o ls k i s ta n  p o s ia d a n ia  w  T a tr a c h  —  p r z y j- 

m ie  o p in ia  p o ls k a  z  r a d o ś c ią  d o  w ia d o m o ś c i. 

D la te g o , ż e o d z y s k u je w s p a n ia łe z ie m ie  

g ó r s k ie i d la te g o , ż e o d z y s k a w s z y  je m o ż e  

ju ż  n a z a ju tr z  w y c ią g n ą ć  d o  S ło w a c ji b r a tn ią  

p o m o c n ą  i ż y c z liw ą  d ło ń .

U m ia r k ie r o w n ic tw a p o ls k ie j p o lity k i 

z a g r a n ic z n e j, o k a z a n y p r z y r e w in d y k a c j i 

z ie m  p o łu d n io w o  - z a c h o d n ic h R z e c z y p o ­

s p o lite j z a s łu g u je n a  tę s a m ą  d o z ę  u z n a n ia  

p o w s z e c h n e g o , ja k z d e c y d o w a n ie , z k tó ­

r y m  p r z y s tę p o w a n o  d o  a k c ji o d z y s k a n ia  te ­

g o , c o s ię P o ls c e s p r a w ie d liw ie n a le ż a ło . 

P o łą c z e n ie  c z y n n ik a  u m ia r k o w a n ia  i z d e c y ­

d o w a n ia  —  to  d w a  z a s a d n ic z e r y s y  n ie z a ­

le ż n e j p o ls k ie j p o lity k i z a g r a n ic z n e j. W  te  

d w a  a tr y b u ty  u z b r o jo n a  —  o d e g r a  p o lity k a  

p o ls k a  d e c y d u ją c ą  r o lę  w  k s z ta łto w a n iu  n o ­

w y c h w a r u n k ó w b y to w a n ia  d la  n a r o d ó w  

E u r o p y  ś r o d k o w e j .

L ik w id a c ja ż ą d a ń r e w in d y k a c y jn y c h w  

s to su n k u  d o  C z e c h  i S ło w a c ji o tw ie r a  d r o g ę  

d o  p r z y ja z n e j w s p ó łp r a c y  P o ls k i z e  w s z y s t ­

k im i p a ń s tw a m i, te j c z ę ś c i E u r o p y . (b c )

ECHA

O r z e ł B ia ły  
i Z ło ty K r z y ż  Z a s łu g i

P o z n a ń , 3 . 1 1 .
K r ą ż ą  p o  k r a in , a  ta k ż e i p o  P o z n a n iu , 

a n e g d o tk i, ż e  w  P o ls c e  n ie z g o r z e j s ię  d z ie ­
je ty m , k tó r z y  d o  o b o z u  r z ą d z ą c e g o  p r z y ­
z n a ją  s ię  w  m ia r ę  o s o b is te j.. . p o tr z e b y . K o n ­
c e s ja  a lb o  K r z y ż Z a s łu g i p r ę d z e j s ta n ą  s ię  
u d z ia łe m  „ n ie p r z e k o n a n e g o " je s z c z e c a ł­
k o w ic ie z w o le n n ik a r z ą d u , n iż e li in n y c h  
„ w ie r n y c h  p o d d a n y c h " .  t

P a n  J . W . w  „ D z ie n n ik u P o z n a ń s k im  
w  a r ty k u le „ G ło s o w a ć "  p r z e s ą d z a , ź e  r z ą d  
p o ls k i ja k o  c a ło ś ć  m a  p r a w o  c ie s z y ć  s ię  z  
s u k c e s u  Z a o lz ia  ty lk o  ty le  i le  n a r ó d , a lb o ­
w ie m  z p o ś r ó d c z ło n k ó w  r z ą d u o tr z y m a ł 
O r ła  B ia łe g o  ty lk o  m in is te r  B e c k . A  w ię c .. . 
r z ą d ... n ic ! N ie c h  s ię w r a z z  n a r o d e m  c ie ­
s z y ! O c z y w iś c ie  N a r ó d  c a ły  i r z ą d  c a ły  O r ­
ła  B ia łe g o  n ie  d o s ta li . T e g o  p . J . W . n ie  r o ­
z u m ie in a c z e j , ja k  ty lk o  ta k , ja k  r o z u m ie ć  
m u  w y g o d n ie .

P a n  J . W . r o z u m u je  m n ie jw ię c e j w  te n  
s p o s ó b : D o s ta łe m  k o n c e s ję a u to b u s o w ą  n i. 
s z e ś ć  la t p r z e d łu ż o n ą  i n o w y  K r z y ż Z a s łu ­
g i — -  c z y li m o g ę  b y ć  z a s łu ż o n y . W s z a k  je ­
s te m  o d z n a c z o n y  i w  k o n c e s ję  a u to b u s o w ą  
w y p o s a ż o n y ! A  w ię c  ja  m a m  p r a w o  n a w e t  
p r z e s ą d z a ć , c o  je s t z g o d n e  z in te n c ją  M a r ­
s z a łk a Ś m ig łe g o R y d z a . W  k a ż d y m  r a z ie  
O  Z . N . z a d a ń  w s k a z a n y c h  p r z e z te n  n a j ­
w y ż s z y  a u to r y te t  w  p e łn i n ie  w y k o n a ł, w ię c  
p o p ie r a ć  O . Z . N . n ie  je s t o b o w ią z k ie m !

W y b o r ó w  s e jm o w y c h  n ie  m o ż n a ta k ż e  
c h a r a k te r y z o w a ć ja k o p e w n e g o r o d z a ju  
p le b is c y t z a  r z ą d e m  g e n . S ła w o j-S k ła d k o w  
s k ie g o . N ie  je s t b o w ie m  je g o  z a s łu g ą  p o w ­
r ó t Z a o lz ia  d o  P o ls k i, g d y ż n ie w s z y s c y  
c z ło n k o w ie r z ą d u g e n . S k ła d k o w s k ie g o , 
a le ty lk o  je d e n  m in is te r B e c k  z a Z a o lz ie  
O r ła  B ia łe g o  o tr z y m a ł.

I ta k  w  k ó łk o  —  a ż  d o  te g o , ź e  k a n d y ­
d a c i n a  p o s łó w  O . Z . N . n ie p o w in n i b y ć  
p o p ie r a n i, p o n ie w a ż  O . Z . N . w  c a ło ś c i n ie  
s p e łn ił je s z c z e  w s k a z a ń  M a r s z a łk a  Ś m ig łe ­
g o  R y d z a , tw ó r c y  O . Z . N .

R o z u m o w a n ie p . J . W . je s t s łu s z n e . O n  
m a r a c ję ! P r z e c ie ż o tr z y m a ł k o n c e s ję i 
K r z y ż Z a s łu g i te r a z , p r a w ie  r ó w n o c z e ś n ie ! 
N a c z y j w n io s e k  i z a  ja k ie z a s łu g i? O  to  
n ie p y ta m y . N a jle p ie j b o w ie m  o  ty m  w ie ­
d z ą w ła d z e , k tó r e te s p r a w y z a ła tw ia ją .

• •

D o w ie d z ie liś m y  s ię  w  k a ż d y m  r a z ie ,, ż e  
r z ą d  g e n . S ła w o j - S k ła d k o w s k ie g o  n ic  n ie  
z r o b ił w  s p r a w ie Z a o lz ia , p o n ie w a ż  n ie  z o ­
s ta ł o d z n a c z o n y , a  O . Z . N . n ie m o ż e b y ć  
u w a ż a n y z a o b ó z z je d n o c z e n ia  m im o , ż e  
M a r s z a le k  Ś m ig ły  - R y d z je s t je g o  tw ó r c ą  
i m o r a ln y m  a u to r y te te m , p o n ie w a ż  je s z c z e  
c a łe g o  n a r o d u  n ie  z je d n o c z y ł.

• • '*
O c z y w iśc ie m y  n ie je s te ś m y o d z n a c z e ­

n i i w  im ie n iu c a łe g o s p o łe c z e ń s tw a n ie  
p r z e m a w ia m y . W  k a ż d y m  r a z ie r z ą d  g e n . 
S ła w o j-S k ła d k o w s k ie g o p o p ie r a m y  i O . Z . 
N . z a d o b r o m o r a ln e N a r o d u u w a ż a m y  
z g o d n ie  z e  w s k a z a n ia m i M a r s z a łk a  Ś m ig łe ­
g o  R y d z a .

N a le ż y m y  d o  r z ę d u  p r z e k o n a n y c h  c a ł­
k o w ic ie z w o le n n ik ó w  r z ą d u  i d la te g o  k li­
n ó w  w  s p o łe c z e ń s tw o  i r z ą d  n ie  w b ija m y  i 
d la te g o  n a  o r d e r y  i k o n c e s je n ie l ic z y m y !
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R u ś P o d k a rp a ck a
zo sta n ie p rzy łą czo n a  d o  W ęg ier w  n ied a lek ie j p rzy sz ło śc i

N o w e g ra n ice^

T eren y o d stą p io n e o sta tn io p rzez C zech o sło w a cję P o lsce (u  g ó ry ) i W ęg ro m  (n a d o ­
le ) o zn a czo n e są k resk a m i. M a p k a ja sk ra w o u w y d a tn ia , ja k im d z iw o tw o rem  jes t  
„ U k ra in a K a rp a ck a " . J est to  p o d g ó rze p o zb a w io n e m ia st R u si p o zo sta ły  ty lk o  d w a  
w ięk sze m ia steczk a : H u szt liczą cy 1 2 .0 0 0 i S e lo n s lic zą cy 1 0 .0 0 0  m ieszk a ń có w . O b a  
m ia steczk a le żą n a d C isą i n ie p o sia d a ją b ezp o śred n iej k o m u n ik a c ji k o le jo w ej z  za - 

' ch o d em .

P o zn a ń , 4 . 1 1 .

C a ła  p ra sa  eu ro p ejsk a  o m a w ia rezu lta t

a rb itra żu w ied eń sk ieg o .

P ra sa n iem ieck a u w a ża  sp ra w ę rew in ­

d y k a c ji w ęg iersk ich  za za ła tw io n ą . N a to ­

m ia st w e W ło szech zd a ją so b ie sp ra w ę z  
teg o , że k w estia R u si P o d k a rp a ck ie j jes t

n a d a l k w estią o tw a rtą .

W  L o n d y n ie  p a n u je p rzek o n a n ie , że p o ­

P . C h w a lk o w sk i
M in ister sp ra w  za g ra n iczn y ch C zech o sło - 

■ . w a cji p o d p isu je . •

w ięk szo n e W ęg ry  o k a żą  s ię  d o ść  s iln y m  o r ­

g a n izm em , b y  z cza sem  w ch ło n ą ć R u ś P o d ­

k a rp a ck ą , k tó ra ze zn a m ien n y m p o śp ie ­

ch em p rzem a lo w a ła szy ld n a „ U k ra in ę  
P o d k a rp a ck ą * * .

P rzew id y w a n ia L o n d y n u w cześn ie j czy  
p ó źn ie j n a p ew n o s ię sp e łn ią . B o w iem  —  
J a k  s łu szn ie  p o d k reś la „ K u r ier P o ra n n y * *  —  
w y k lu czo n e jes t , a b y w ą sk i, lic zą cy 4 0 d o

D zień P o la k a z za g ra n icy
N a jb liższy d o ro czn y „ D zień P o la k a z  

Z a g ra n icy " , o rg a n izo w a n y p rzez T o w . P o ­

m o cy  P o lo n ii Z a g ra n iczn ej, o d b ęd z ie s ię 5  
lu teg o  1 9 3 9  ro k u . W  o k res ie 1 5 . 1 . d o  1 5 . 2 . 
1 9 3 9 ro k u , w  ro czn icę h isto ry czn eg o  s tra j­

k u  m ło d zieży  p o lsk ie j w  b . za b o rze ro sy j­

sk im , o d b ęd z ie  s ię zb ió rk a  n a  rzecz  F u n d u ­

szu S zk o ln ic tw a P o lsk ieg o Z a g ra n icą . O r ­

g a n iza to rzy zw ró cili s ię d o  P rezy d en ta R . 
P „ p ro f. d r . M o śc ick ieg o , M a rsza łk a Ś m i­

g łeg o - R y d za i P ry m a sa K a rd . H lo n d a z  
p ro śb ą  o  p o n o w n e  o b jęc ie  p ro tek to ra tu  h o ­

n o ro w eg o  n a d  ca ło ścią  a k cp .

W y sta w y i ta rg i w  P o lsce
iW  1 9 3 7  ro k u  o d b y ły  s ię  w  P o lsce  3 2  w y  

s ta w y  i ta rg i, z  czeg o  2  ta rg i m ięd zy n a ro d o ­

w ej w  P o zn a n iu  i w e L w o w ie . O g ó łem  w  
ta rg a ch  w zię ło  u d z ia ł 7 0 4 5  w y sta w có w . N a  
ta rg a ch m ięd zy n a ro d o w y ch w y sta w io n o  
ek sp o n a ty  3 2 2 0 f irm , z czeg o  6 8 2 z za g ra ­

n icy . W y k a zu je to  zn a czn y  w zro st w  p o ró ­

w n a n iu  z la ta m i u b ieg ły m i, w  k tó ry ch  b ra ­

ło  u d z ia ł: 1 9 3 2 ze s tro n y P o lsk i 1 3 6 2 w y ­

s ta w có w , z za g ra n icy —  2 2 5 , ro k 1 9 3 4 —  
J 4 8 1  i  3 0 2 , ro k  1 9 3 6  —  2 4 3 8  i 5 7 0 .

6 0 k flo m e lró w  szero k i p a s tery to r iu m  R u si 
Z a k a rp a ck iej m ó g ł eg zy sto w a ć , n a ra żo n y  n a  
p o w a żn e tru d n o śc i g o sp o d a rcze i k o m u n ik a

„ Ł o ś” , „ S a m ” , w W iIŁ ” , „ M ew a” , „ W y że ł”  1 „ W ich er”

W sp a n ia łe ty p y  sa m o lo tó w  
d z ie łem  p o lsk ieg o  k o n stru k to ra , in ży n iera  i ro b o tn ik a

W a rsza w a , 4 . t l. (P A T }

P ro d u k cja P a ń stw o w y ch  Z a k ła d ó w  L o t- 
n fczy ch , w zra sta z k a żd y m  d n iem . Z  sa m o  
lo tó w , w y k o n y w a n y ch p o czą tk o w o w  ty ch  
za k ła d a ch  n a p o d sta w ie lic en cy j za g ra n icz ­

n y ch , p rzesz liśm y z b ieg iem  cza su d o p ro ­

d u k cji w ła sn y ch ty p ó w , w y p ra co w a n y ch  
p rze® p o lsk ich k o n stru k to ró w p ra y , u ży ciu  
k ra jo w y ch su ro w có w i za tru d n ien iu w y łą ­

czn ie p o lsk ieg o ro b o tn ik a i in ży n iera .

D ziś ju ż P Z L  m o g ą p o szczy cić s ię k ilk u  
p ięk n y m i ty p a m i sa m o lo tó w , k tó ry ch sa ­

ła ty i w ła sn o śc i zo sta ły w  p e łn i p rze® n a s  
w y p ró b o w a n e i o cen io n e , n ie ty lk o p reez  
n a sze a le f  o b ce lo tn ictw o .
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N a d z ień 6 lis to p a d a zo sta ły w y zn a czo n e w y b o ry d o  n o w eg o  S ejm u R zeczy p o sp o B - 
te j . W  d n iu  ty m  k a żd y  o b y w a tel s ta n ie u u rn y w y b o rcze j, a b y sp e łn ić sw ó j o b o w ią ­
zek  o b y w a te lsk i w zg lęd em  P a ń stw a . —  P ro p a g a n d a  p rzed w y b o rcza zo sta ła ju ż p ra ­
w ie u k o ń czon a . N a u lica ch W a rsza w y za in sta lo w a n o szereg tra n sp a ren tó w  p ro p a ­
g a n d o w y ch , s tw ierd za ją cy ch k o n ieczn o ść o d d a n ia g łosu p rzez k a żd eg o o b y w a te la .

5 0  m il. d o la ró w
ią d a ją  o d  ra d io sta cji za

N o w y  J o rk , 4 . 1 1 ,

S p ec ja ln a k o m isja u sta liła p rzeb ieg a u ­

d y cji ra d io w ej o  m a rsja n a ch .

W szy stk ie n a zw y a n g ie lsk ich m ia st a u ­

to r rep o r ta żu p rzero b io n eg o z p o w ieści H . 
W ellsa , p o za m ien ia ł n a n a zw y m ia st a m e ­

ry k a ń sk ich , co n a d a ło w ięk szeg o rea lizm u  
o p isy w an y m  scen o m .

P a n ik a ju ż u sta ła . A m ery k a n ie z h u ­

m o rem  o p isu ją tę n iesa m o w itą  h isto r ią , p o -

cy jn e , ja k ie zo sta ły  w y tw o rzo n e  p rzez  o rze ­

czen ie a rb itra żu  w ied eń sk ieg o . T ery to riu m  
to , p o p rzecin a n e jes t w  p o p rzek  d o lin a m i i 
g rzb ie ta m i g ó rsk im i, p o sia d a n ieu ro d za jn ą  
g leb ę , n ie m a  o śro d k ó w  m iejsk ich , a n i p rze  
m y słu , k tó ry b y m ó g ł s tw o rzy ć źró d ła d o ­

ch o d u  d la  lu d n o śc i m iejsco w ej. Is tn ie je  zu ­

p e łn y b ra k p o łączeń k o le jo w y ch z resz tą  
tery to r iu m  rep u b lik i C zech o sło w a ck ie j, ja k  
i d ró g , k tó re b y  u m o ż liw ia ły k o m u n ik a c ję 
k o ło w ą .

T ru d n o śc i g o sp o d a rcze i k o m u n ik a cy jn e , 
ja k ie n ęk a ły  za w sze R u ś Z a k a rp a ck ą , zo ­

s ta ły o b ecn ie sp o tęg o w a n e d o m a k sim u m . 
M o żn a  s ię w ięc sp o d z iew a ć, iż lu d n o ść p o ­

zo sta łe j p rzy rep u b lice C zech o -S ło w a ck ie j 
częśc i R u si Z a k a rp a ck ie j sa m a  w y p o w ie  s ię  
p rzec iw k o  u trzy m a n iu  s ta n u  d z is ie jszeg o .

K w estia  R u si P o d k a rp a ck ie j n ie is tn ia ła  
b y ju ż, g d y b y W ęg ry b y ły ... s iln ie jsze . Z a  
p ó źn o p rzy stą p iły o n e d o o d b u d o w y sw ej 
s iły  zb ro jn e j i p rze to n ie m o g ły  so b ie p o z ­

w o lić n a ta k en erg iczn e w y stą p ien ie , ja k

P o lsk a . J eszcze ra z zn a la z ła p o tw ierd ze ­

n ie p ra w d a , źe n iczem  s łu szn o ść  n ie  p o p a r ­

ta  p rzez s iłę .

- W ęg ry  n a p ew n o  w y cią g n ą o d p o w ied n ie  
w n io sk i z teg o  s tw ierd zen ia  —  i z a rb itra żu  
w ied eń sk ieg o . D ziw o tw ó r  „ U k ra in a  P o d k a r  
p a ck a * * zo sta n ie z lik w id o w a n y  w  n ied a le ­

k iej p rzy szło śc i, a  w sp ó ln a  g ra n ica  p o lsk o - 
w ęg iersk a  s ta n ie s ię fa k tem .

W ła śn ie w  d n iu w czo ra jszy m  o d b y ł s ię  
p o k a z ty ch ty p ó w  sa m o lo tó w , p ro d u k o w a ­

n y ch p rzez P Z L , k tó re b ęd ą  w y sta w io n e  -w  
d o ro czn y m  sa lo n ie lo tn iczy m /W  P a ry żu W  
d ru g ie j p o ło w ie lis to p a d a i p o czą tk u g ru d ­

n ia . 5 sp o śró d ty ch ty p ó w  to  . są  sa m o lo ty  
w o jsk o w e , a jed en k o m u n ik a cy jn y .

N a czo ło sa m o lo tó w  w o jsk o w y ch w y su ­

w a s ię p rzed e w szy stk im  sa m o lo t d a lek ie ­

g o  b o m b a rd o w a n ia „ Ł o ś” . R o zw ija en  w iel­

k ą szy b k o ść d o 4 6 0 k m /g o d z . p ra y p e łn y m  
o b c ią żen iu , sk ła d a ją cy m  s ię z 2 .5 0 0 k ilo g r . 
b o m b , 3 k a ra b in ó w  m a szy n o w y ch i 4 o só b  
za ło g i. Z a sięg d z ia ła n ia „ Ł o sia * * z p e łn y m  
o b c ią żen iem  w y n o si 1 3 0 ń k m , a z ła d u n ­

o d szk o d o w a n ia
a u d y c ję o m a rsja n a ch

k p iw u ją c z tch ó rz liw o śd m ieszk a ń có w  
w ie lk ich m ia st, szczeg ó ln ie M u rzy n ó w .

N ie fo rtu n n y rep o r ta ż ra d io w y sp o w o ­

d u je w ie le p ro cesó w  są d o w y ch . W śró d o - 
sk a rży c ie li żą d a ją cy ch o d szk o d o w a n ia f igu  
ro w a ć b ęd z ie ró w n ież rzą d .

Ł ą czn a su m a  żą d a n y ch  o d szk o d o w a ń , d o  
za p ła cen ia k tó ry ch p o zw a n a b ęd z ie ra d io ­

s ta cja k o n cern u „ C o lu m b ia ” w y n ies ie co  
n a jm n ie j 5 0 m ilio n ó w  d o la ró w ,

N o w y sze f 
n iem ieck ieg o S zta b u  G en era ln eg o , 

N a  zd jęc iu  p o d o b izn a g en . F ra n c iszk a  H a i­
d era , n o w eg o sze fa S zta b u G en era ln eg o  

a rm ii n iem ieck iej.

R u ch tu ry sty czn y n a Z a o lz iu
W ed łu g d a n y ch s ta ty sty czn y ch w  p o ­

w ia ta ch ; fry sz ta ck im  i c ieszy ń sk im  p rzeb y ­

w a ło  w  ro k u 1 9 3 7 ; 3 5 .2 0 5  tu ry stó w , w  ty m  
4 .4 8 7 cu d zo z iem có w . W  r . 1 9 3 6 b a w iło w  
w y m ien io n y ch p o w ia ta ch 2 9 .8 5 3 tu ry stó w , 
w  ty m  3 .6 8 9 cu d zo z iem có w . W zro st ru ch u  
tu ry sty czn eg o w y n ió s ł za ty m  w  c ią g u jed ­

n eg o ro k u  b lisk o 2 0 p ro c .

N a  teren ie 5 5  m iejsco w o śc i o b ję ty ch  b a ­

d a n iem * zn a jd o w a ło s ię 2 1 sch ro n isk tu ry ­

s ty czn y ch o ra z 7 7 h o teE  i d o m ó w  zd ro jo ­

w y m i O g ó ln a  ilo ść  n o c leg ó w  w y n io s ła  w  ro ­

k u 1 9 3 6  2 3 8 .6 4 4 , w ro k u n a stęp n y m

w zro sła  d o  4 7 7 .1 7 2  czy K  o  p e łn e 1 0 0  p ro c .

k iem 1 7 6 0 k g b o m b zw ięk sza s ię d o 2 2 0 0  
k ilo m etró w ,

D o d a lek ieg o w y w ia d u I lek k ieg o b o m ­

b a rd o w a n ia - p rzezn a czo n y  ■ jes t S -o so b o w y  
d o ln o p ła t „ S u m ” , k tó reg o u zb ro jen ie sk ła ­

d a s ię z 6 k a ra b in ó w  m a szy n o w y ch i 6 0 0  
k g . b o m b . S zy b k o ść teg o sa m o lo tu p rze ­

w y ższa 4 2 5 k m /g o d ® -, a se s ięg d z ia ła n ia  
1 3 0 0 k m . (

D o b o m b a rd o w a n ia  z lo tu n u rk o w eg o o - 
ra z d z ia ła n ia  w  esk a d ra ch  m y śliw sk ich  s łu  
ży „ W ilk ” , ró w n ież jed n o p ła t, d w u m iejsco - 
w y . 4 k a ra b in y m a szy n o w e 1 1 d z ia łk o  o *  
ra z b o m b a , p rzy sto so w a n a d o w y rzu tu «  
lo tu  n u rk o w eg o , sk ła d a ją  s ię n a  u zb ro jen ie  
teg o ty p u , k tó ry ro zw ija szy b k o ść p o n a d  
4 5 0 k m /g o d z ., a za s ięg  m a  d o 1 2 5 0 k m .

W y m ien io n e trzy ty p y  są  b u d o w a n e ca l 
k o w icie z m eta lu .

S a m o lo t w y w ia d o w cw y „ M ew a " J est k u n  
s tru k cji m iesza n e j. Z a le tą jeg o je s t p rze ­

d e w szy stk im  w ie lk a ro zp ię to ść szy b k o śc i, 
k tó ra m o że s ię zm ien ia ć w  g ra n d ca ch o d  
8 0  d o  3 6 0  k m  n a  g o d zin ę. P o zw a la  to  n a  lą  
d o w a n ie n a m n ie jszy ch lo tn isk a ch . T y p  
ten w y p o sa żo n y jes t w  3  k a ra b in y  m tM O T ijr 
n o w e .

D la  celó w  tren in g o w y ch  d o lo tó w  n a  Mp 

m o lo ta ch b o m b o w ych p o w sta ł ty p „ W y ­

żer , ca flto w ic le d rew n ia n y , d w u eiln fk o w y  
a p a ra t, w y p o sa żo n y w e w szelk ie u rzą d ze ­

n ia , ja k ie zn a jd u ją s ię n a n a jc ięż szy ch  
b o m b ow ca ch . U zb ro jen ie jeg o sk ła d a s ię  
z 2 k a ra b in ó w  m a szy n o w y ch i 2 b o m b . M a  
k sy m a ln a szy b k o ść 3 1 5 k m /g o d z , a za s ięg  
1 1 6 0 k  m .

P o lsk i sa m o lo t k o m u n ik a cy jn y „ W i­

ch er ’’ w  d o ty ch cza so w y ch p ró b a ch d o w ió d ł, 
że n ie u stęp u je o n  w  n iczy m  a b so lu tn ie  sa ­

m o lo to m  k o m u n ik a cy jn y m  n a jlep szy ch m a  
rek św ia to w y ch . Z b u d o w a n y ca łk o w ic ie z  
m eta lu , ja k o d o ln o p ła t z d w o m a s iln ik a m i 
o p o d w o z iu ch o w a n y m  m o że za b ra ć 1 4 p a ­

sa żeró w  p rzy o so b a ch za ło g i i 1 0 0 0 k g ła -

d u n k u . Z a sięg jeg o p rzy p e łn y m  o b c ią że ­

n iu d o sięg a 1 8 0 0 k m -, szy b k o ść m a k sy m al­

n a 3 7 4 k m /g o d z., p u ła p p ra k ty czn ie o s ięga l 
n y  6 3 0 0 m  p rzy  o b u s iln ik a ch p ra cu ją cy ch , 
p rzy jed n y m  s iln ik u n ieczy n n y m  2 0 0 0 m . 
J est to ch a ra k tery sty k a , k tó ra s ta w ia „ W i­

ch er” w śró d sa m o lo tó w k o m u n ik a cy jn y ch  
n a czo ło w y m  m iejscu .

P o o b ejrzen iu w y żej w y m ien io n y ch ty ­

p ó w sa m o lo tó w , k tó re u sta w io n e b y ły n a  
d z ied z iń cu n a teren a ch P Z L , n a stąp ił p o ­

k a z ich w  lo c ie , m . in . zn a n y lo tn ik k p t  
O rliń sk i w y k o n a ł b ra w u ro w y lo t n a „ Ł o - 

--J * —
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P rag n ąc  w y nag ro d z ić  C zy te ln ik ó w  „N o w eg o  K u rie ra '*  

za p iln e czy tan ie g aze ty , w y zn aczy liśm y  szereg p rem ii  

p ien iężn y ch .

!Jak natęży zdćiyl nayiódę ?

K ażd y A b o n en t „N o w eg o K u rie ra" , k tó ry  

f  n  ż u iśc ił p rzed p ła tę za m ies iąc lis to p ad 1 9 3 8 r . 

m o że w ziąć u d z ia ł w  n in ie jszy m  k o n k u rs ie  p rem io w y m .

N ato m ias t w y k lu czen i zeń są w szy scy w sp ó ł­

p raco w n icy R ed ak c ji i A d m in is trac ji „N o w eg o K u rie ra" , 

o raz k o re sp o n d en c i i p rzed s taw ic ie le .

P o  w y c ięc iu  o b o k  sk ład an k i, n a leży  u ło ży ć ją i n a le ­

p ić n a ćw ia rtk ę p ap ie ru . T o je s t ro zw iązan ie zad an ia  

k o n k u rso w eg o .

W raz z ro zw iązan iem , n a leży  p o d ać d an e d o ty czące  

n ad aw cy , w  szczeg ó ln o śc i n iezb ęd n e je s t p o d an ie :

1 , im ien ia i n azw isk a , o raz d o k ład n eg o ad resu ,  

d o łączen ia k w itu ab o n am en to w eg o  n a lis to ­

p ad  b r., je śli ab o n en t o trzy m u je g aze tę p rzez  

p o cz tę w zg l. ag en tu rę .

R o zw iązan ia n ad sy łać n a leży  p o d  ad re sem : 

„N o w y K u rie r" , P o zn ań , A l. M arcin k o w ­

sk ieg o 1 8 z d o p isk iem „K o n k u rs p rem io w y " .

2 .

3 .

zamknięcia
O lb rzy m ie za in te reso w an ie K o n k u rsem  p rem io w y m  

„N o w eg o  K u rie ra " sk ło n iło W y d aw n ic tw o d o  p rzed łu ­

żen ia  te rm in u  zam k n ięc ia .
S ta je s ię to n a ży czen ie o lb rzy m ie j m asy  n aszy ch  

zw o len n ik ó w , k tó rzy  p ie rw o tn y te rm in 2 b m . u zn a li za  

k ró tk i d la  d o p e łn ien ia w aru n k ó w  k o n k u rso w y ch . P rag n ąc  

w szy s tk im  u m o ż liw ić s ta rt d o  w ie lk ieg o  w y śc igu  o  n ag ro ­

d ę  za  p iln e czy tan ie „N o w eg o  K u riera 0  —  p rzed łu ży liśm y  

te rm in n ad sy łan ia ro zw iązań d o d n ia 7 lis to p ad a 1 9 3 8 r . 

g o d z in a  1 2 -ta . # .
T erm in ten je s t o s ta teczn y i n ie b ęd z ie w ię ­

ce j p rzed łu żo n y . W sze lk ie u d a łe ro zw iązan ia , w ezm ą  

u d z ia ł w  lo so w an iu  w  o b ecn o śc i re jen ta , k tó re  zad ecy d u je  

o p rzy zn an iu n ag ró d .

1-

w

w

<1 
u

Nagrody są następujące

zl 50,— jako pierwsza nagroda
zł 20,— jako druga nagroda

3 X zł 10,— jako trzy dalsze nagrody
5 X zł 5,— jako pięć nagród pocieszenia

O g ło szen ie w y n ik u  k o n k u rsu p rem io w eg o , n as tąp i w  d n iu 8 lis to p ad a b r. w  „N o w y m  K u rie rze" ,  

ty m  sam y m  d n iu  n ag ro d y , w y słan e zo s tan ą p rzez p o cz tę p rzek azem p ien iężn y m

d o  rąk  lau rea tó w  k o n k u rsu .

W

Polityka zagraniczna na kongresie w Marsylii
Ponzań, 4. 11.

(w ) N o w y  u k ład  s ił w  E u ro p ie  ch a rak te ­

ry zu je w zro s t p o tęg i N iem iec  i W ło ch . S y ­

s tem  o p a rty n a L id ze N aro d ó w  i zb io ro ­

w y m  b ezp ieczeń s tw ie  za łam ał s ię o s ta tecz ­

n ie . F ran c ja p rze s ta je o d g ry w ać n iew d z ię ­

czn ą  ro lę żan d a rm a E u ro p y . Jak ie  b ęd z ie  

te raz  je j s tan o w isk o ? O d  o d p o w ied z i n a  to  

p y tan ie za leży  b a rd zo  w ie le . S p ró b u jm y ją  

zn a leźć  w  o b rad ach  k o n g re su  rad y k a łó w  w  

M arsy lii.
C zy  k to ś so b ie  teg o  ży czy  czy  n ie , św ia t 

w szed ł p o d zn ak s iły  —  o św iad czy ł p re ­

m ie r D alad ie r. K o n ieczn o śc ią n a ty ch m ia ­

s to w ą  je s t zd ać  so b ie  sp raw ę  z  rzeczy w is to ­

śc i, z  n aszy ch  m o ż liw o śc i i z  n o w y ch  p rag ­

n ień . Je ś li F ran c ja n ie zech ce s ię d o  teg o  

zas to so w ać , s tan ie s ię p ań s tw em  trz ec io ­

rzęd n y m .
P ie rw szy m  zad an iem  p o lity k i zag ran icz  

n e j fran cu sk ie j je s t u trzy m an ie  b ezp ieczeń ­

s tw a . M u si o n o  o b e jm o w ać n ie  ty lk o  g ran i­

ce k o n ty n en ta ln e , a le tak że k o lo n ie . W  

p o d k re ś len iu k o n ieczn o śc i p ro w ad zen ia p o  

li  ty k i im p e ria ln e j, p rem ie r p o su n ą ł s ię d o  

o św iad czen ia , że w  raz ie p rze rw an ia fran ­

cu sk ich  d ró g  im p eria ln y ch , lo s A lzac ji i L o ­

ta ry n g ii b y łb y  p rze sąd zo n y .
T ro sk a o ca ło ść im p e riu m  fran cu sk ieg o  

p rzeb ija ło tak  sam o z rap o rtu sen a to ra  

B erth o ld  o  sp raw ach p o lity k i zag ran iczn e j.

O p o w ied z ia ł s ię o n za o g ran iczen iem  

zo b o w iązań fran cu sk ich jed y n ie d o  k w estii 

m ający ch b ezp o śred n i zw iązek z ży w o tn y ­

m i in te re sam i F ran c ji.
W  p rak ty ce n ie o zn acza to rezy g n ac ji  

z p o lity k i eu ro p e jsk ie j, le cz p o zw a la  p rze ­

w id z ieć , że s to su n k i F ran c ji z in n y m i m o ­

ca rs tw am i b ęd ą  o p a rte n a  u zn an iu in d y w i­

d u a ln eg o s tan o w isk a p o szczeg ó ln y ch p a rt­

n e ró w .
R ezo lu c ja  k o n g re su  w y raża  ży czen ie , b y  

k o n fe ren c ja w  M o n ach iu m  b y ła zap o czą t­

k o w an iem  zak ro jo n y ch n a sze rszą m ia rę  

ro k o w ań m ięd zy n a ro d o w y ch . B ęd ą o n e  

zw ró co n e p rzed e  w szy stk im  w  s tro n ę T rze  

c ie j R zeszy . P rag n iem y , o św iad czy ł m in i­

s te r sp raw  zag ran iczn y ch B o n n e t, b y  m ię ­

d zy  N iem cam i i F ran c ją  zap an o w a ła szcze ­

ra w sp ó łp raca . P o d o b n ie za zb liż en iem  

fran cu sk o  • n iem ieck im w y p o w ied z ia ł s ię  

p reze s Izb y d ep u to w an y ch H errio t, w y su ­

w ając  te zę , że  F ran c ja  n ie  p o w in n a  p ro w a ­

d z ić p o za sw y m i g ran icam i żad n e j p o lity ­

k i id eo lo g iczn e j, p o d  w aru n k iem , że n ik t  

n a je j w łasn e so ju sze i p rzy jaźn ie n ie b ę ­

d z ie w y w ie ra ł n ac isk u . F ran c ja n ie m o że  

b o w iem  o g ło s ić „d es in tć re ssem en t" w  sp ra  

w ach E u ro p y Ś ro d k o w e j. N ie m o że s ię  

o b e jść b ez s to su n k ó w  z  P o lsk ą  i R u m u n ią .

K u  ty m  p o g ląd o m  zb liż a s ię p rzew ó d ca  

so c ja lis tó w  fran cu sk ich  B lu m , k tó ry  n a ła ­

m ach  „P o p u la ire "  n aw o łu je d o  „o p a rc ia  b ez  

p ieczeń s tw a  F ran c ji n a d w u stro n n y ch  p ak ­

ta ch w za jem n e j p o m o cy " . C zy m p o zy c ja  

F ran c ji b a rd z ie j je st n ieb ezp ieczn a , ty m  

p ak ty  w za jem n e j p o m o cy  d a ją  w ięk sze  zn a ­

czen ie . W  raz ie  ich n iep o szan o w an ia g ro z i 

b o w iem  izo lac ja . B y jed n ak b y ły sk u tecz ­

n e , „p ak ty  te m u szą m ieć ch a rak te r w za ­

Nowy polski statek towarowy „Lida*

N a (zd jęc iu —  n o w y p o lsk i s ta tek to w aro w y „L id a ’’ , w y k o n an y  w  s to czn i an g ie lsk ie j 
p o p rzy b y c iu p o raź ” p ie rw szy d o m ac ie rzy s teg o p o rtu w G d y n i. S ta tek „L i-d a" je st  
p a ro w cem  jed n o śru b o w y m  o p o jem n o śc i o k o ło 2 .1 0 0 to n . D łu g o ść s ta tk u  w y n o si 1 1 7  
Ł tr. zaś s iła m aszy n o k o ło 1 0 0 0 H P . S ta tek p o s iad a 2 d u że ład o w n ie z m ięd zy p o -  

kładem. 4 luki, 2 maszty ora© 4 półmaszty.

jem n y , p isze  b , p rem ie r B lu m , a  n ie  b y ć  zo ­

b o w iązan iam i jed n o s tro n n y m i, an i te ż n ie  

m o g ą  d z ia łać  ty lk o  w  jed n y m  k ie ru n k u , tak  

jak  to  so b ie często  w y o b raża n a iw n y  eg o ­

izm ,  w ie lu  F ran cu zó w " .

Je s t to zd an ie ty m  b a rd z ie j zn am ien n e , 

że w y ch o d z i z p o d  p ió ra jed n eg o z n a jza ­

g o rza lszy ch d o ty ch czas rzeczn ik ó w  p o lity ­

k i g en ew sk ie j. \

S tan o w isk o F ran c ji zaczy n a s ię p o w o li 

k ry s ta lizo w ać . N a  p o d s taw ie ro zb u d o w an e j  

s iły zb ro jn e j, w zm o cn ien iu w ięzó w  im p e ­

r ia ln y ch i p rzy jaźn i z A n g lią , p o w in n a s ię  

ro zw iązać p o lity k a p o ro zu m ien ia z są s ia ­

d am i, zab ezp ieczo n a ( jak  ch ce teg o  sze f so  

c ja listó w , k tó ry ch w o li rząd  n ie m o że p o ­

m in ąć ) d w u stro n n y m i p ak tam i w za jem n e j 

p o m o cy .

N a ty m  d o p ie ro g ru n c ie m o g ą s ię ro z ­

w in ąć d a lsze  p lan y , jak  rea liz ac ja  in ic ja ty ­

w y  p rezy d en ta R o o sev e lta w  sp raw ie  zw o ­

łan ia m ięd zy n a ro d o w e j k o n fe ren c ji ek o n o ­

m iczn e j. ~ .

Stan zbiórki na F.O.M.
D n ia 2 7 p aźd z ie rn ik a 1 9 3 8 s tan zb ió rk i 

n a F O M  w y n o sił 7 .5 0 8 .5 1 4 ,8 5 z ł. Ł ączn ie  

ze zb ió rk ą , p ro w ad zo n ą o d d z ie ln ie w śró d  

K o rp u su O fice rsk ieg o i P o d o fice rsk ieg o  

A rm ii i F lo ty  k ap ita ł w y n o sił 1 0 .1 5 8 .5 1 4 ,8 5  

z ło ty ch .

P o p o trącen iu k o sz tó w  b u d o w y o k rę tu  

p o d w o d n eg o „O rze ł" n a b u d o w ę śc ig aczy  

p o zo s ta je 1 .9 5 8 .5 1 4 ,8 5  z ł.

Ze Straży Przedniej
W  d n iach 3 0 — 3 1 1 0 . b r. o d b y ł s ię w  

W arszaw ie  z jazd  n acze ln ik ó w  o k ręg ó w  i k o  
m en d an tó w o b o zó w p o św ięco n y o m ó w ie ­
n iu  w y n ik ó w  teg o ro czn e j ak c ji o b o zo w e j le ­
tn ie j o raz  b ieżący m  p raco m  o rg an izac ji p o d  
p rzew o d n ic tw em  w icep reze sa o rg an izac ji 
d y r. K  M ak u ch a . S tw ierd zo n o  zw ięk szen ie  
s ię lic zb y  u czes tn ik ó w  i u czes tn iczek  o b o ­
zó w  o raz  sk ry s ta lizo w an ia  ty p u  o b o zu  s tra ­
żo w eg o jak o  o b o zu p racy  sp o łeczn e j m ło ­
d z ieży . W szy stk ie o b o zy teg o ro czn e w  li­
czb ie 2 0 ro zm ieszczo n e n a k re sach  u trzy ­
m y w ały śc is łą łą czn o ść z  m ie jsco w y m i d o ­
w ó d z tw am i K O P -u , o raz w y k o n y w a ły  n a j­
ro zm a itsze p race u ży teczn e sp o łeczn ie za ­
czy n a jąc o d  zao p atry w an ia  szk ó ł w  sp rzę ­
ty  i p o m o ce  n au k o w e aż d o n ap raw ian ia  
d ro g i p rac te ren o w y ch w łączn ie . P o n ad to  
p ro w ad zo n o ak c ję o św ia to w o - k u ltu ra ln ą  
w  p o ro zu m ien iu z m ie jsco w y m i w ład zam i' 
ce lem w zm o żen ia p o czu c ia n a ro d o w eg o  
P o lak ó w  zam ieszk u jący ch z iem ie k re so w e ; 
i zw iązan ia o g ó łu m ieszk ań có w  ty ch z iem  
z P ań stw em  P o lsk im , W e w szy s tk ich o b o ­
zach  p o ło żo n o  sp ec ja ln y  n ac isk  n a w y ch o ­
w an ie  f izy czn e  i p rzy sp o so b ien ie w o jsk o w e  
d o s to so w u jąc s ię d o d y rek ty w  P ań s tw . 
U rzęd u  W . F . i P . W .

U czes tn icy  z jazd u  zap o zn a li s ię  z  lic zn y ­
m i p o d z ięk o w an iam i n ad esłan y m i w ład zo m  
o rg an izac ji p rzez p rzed s taw ic ie li lu d n o śc i 
i w ład ze  sam o rząd o w e te ren ó w  o b o zo w y ch  
i zd ecy d o w a li k o n ty n u o w an ie ak c ji o b o zo ­
w ej le tn ie j i z im o w e j o p a rte j n a  d o ty ch cza ­
so w y ch za ło żen iach , u w zg lęd n ia jąc sze rze j, 
jed y n ie k o n cen trac ję o b o zó w . 8

U czes tn icy z jazd u z ło ży li wieniec na 
g ro b ie  za ło ży c ie la  i p ie rw szeg o  p reze sa o r ­
g an izac ji śp . A d am a S k w arczy ń sk ieg o od- 
dając hołd jego pamięci. ' ---- ------- -
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Icięstwo we wszystkich sprawach zasa&sS- 

I czych staje się z dnia na dzień potęż* 

I niejszą.

Zwycięża świadomość narodowo - pań- 

I stwowa.
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W  o k ręg u  w y b o rczy m  n r. 2 0 K alisz —  

Turek k an d y d u je jed en z n a jp o p u la rn ie j­

szy ch  o b y w a te li w  P o lsce  g en . F e lic jan  S ła ­

w o j - S k ład k o w sk i. Z  n im  razem  k an d y d u ­

je: F e lik s  K arśn ick i, R o m an  Z aręb sk i, S zcze  

pan P iech o ta  i A n to n i P ią tk o w sk i. N ie p o ­

m y lim y s ię , tw ie rd ząc , że w  o k ręg u ty m , 

p ad n ie n a jw ięk sza ilo ść g ło só w  w  w y b o ­

rach, g en . F e lic jan  S ław o j - S k ład k o w sk i

zd o b ęd z ie  n iem a l w szy s tk ie . D zień 6  lis to ­

p ad a  je s t w ażn ie jszy  n iż  w szy s tk ie d o ty ch ­

czaso w e d n i, w  k tó ry ch w y b o rcy  sp ie szy li 

d o  u rn , ab y  o d d ać  sw o je  g ło sy . W y b o ry  te ­

g o ro czn e d o  S e jm u  p o w in n y  s tać  s ię p o tęż ­

n ą  m an ife stac ją P o lak ó w , w y razem  ich  o b y  

w ate lsk ie j d o jrza ło śc i i w o li zaśw iad czen ia  

p rzed  św ia tem , że  N aró d  p o lsk i s tać  n a  s iłę  

jed n o śc i w  d ążen iu  d o  W ie lk ie j, S p raw ied li 

w ej P o lsk u .

Felicjan 

Sławoj - SlcłaJlcowski
Jak że  p o p u la rn a  je st to  p o s tać w  ży c iu  

n aszy m  w ew n ę trzn ym ! K tó ż n ie zn a g en . 
S ław o j - S k ład k o w sk ieg o ? W iern y żo ł­
n ie rz  Jó ze fa  P iłsu d sk ieg o  u ro d z ił s ię w  ro ­
k u 1 8 8 5 . U k o ń czy ł w y d z ia ł lek a rsk i U n i­
w ersy te tu Jag ie llo ń sk ieg o . P rzeszed ł n a j­
c ięż szą szk o łę ży c ia n iep o d leg ło śc io w ca w  
O rg an izac ji B o jo w e j i w  L eg io n ach . P o  w o j­
n ie św ia to w e j k o ń czy  k u rs W y ższe j S zk o ­
ły W o jen n e j w  P ary żu . O d ro k u 1 9 2 4 b ez  
p rze rw y  p e łn i fu n k c je  k o le jn o  jak o  szef d e ­
p a rtam en tu san ita rn eg o  M . S . W o jsk ,, k o ­
m isa rz R ząd u  m . W arszaw y  w  ro k u 1 9 2 6 , 
m in iste r S p raw  W ew n ę trzn y ch (1 9 2 6 — 3 1 ),

k s iążek „M o ja s łu żb a w  B ry g ad z ie ’* , „B e ­
n iam in ó w " , „S trzęp y  m eld u n k ó w ".

^ b y t w y b itn a to  o so b isto ść i w sp an ia ła  
in d y w id u a ln o ść , ab y śm y m o g li, Id ąc u ta r­
ty m  zw y cza jem  k re ś len ia sy lw e tek k an d y ­
d a tó w , k u s ić  s ię  o  p e łn a  ch a rak te ry s ty k ę  je  
d n eg o  z  n a jlep szy ch  P o lak ó w .

Feliks Karśnicki

F e lik s K arśn ick i u ro d z ił s ię w  ro k u  1 8 9 4 . 
Je s t ro ln ik iem  z  zaw o d u . B ie rze czy n n y  u -  
d z ia ł w  ży c iu sp o łeczn y m . O d  ro k u 1 9 2 8  
je st p rezesem  F ed e rac ji P o l. O b ro ń có w  O j­
czy zn y , o d ro k u 1 9 2 7 p rezesem  K o ła Z w . 
O fice ró w  R ezerw y . W  Z w iązk u  Z iem ian  p ia  
s tu je g o d n o ść  p rzew o d n icząceg o , a  w  o k rę -

w  sk ład  Izb y R o ln icze j. G o ­
m a  ją tk u  M ajk ó w , g m . T y n iec ,

•MiŁŁAł’0 wpiCLW W w W LJŁJ&liy wll ( * X J f dlUJtf jUUHubv wvgV, O. zV VTVXy

p o se ł n a S e im  (1 9 3 0 — 1 9 3 5 ), w icem in iste r g o w y m  T . 0 . i K . R . w icep rzew o d n iczące-  
S p raw  W o jsk o w y ch , w reszc ie  jak o  p rem ie r g o , w ch o d z i w  sk ład  Izb y R o ln icze j r ,_  
i m in iste r sp raw  w ew n ę trzn y ch p o d z ień sp o d a rzy  n a  m ają tk u  M ajk ó w , g m . 
d z is ie jszy . W  p u b licy s ty ce  zn an y  jak o  au to r p o w . K alisz .

w okręgu nr. 79 ?
P o  s tłu m ien iu  rew o lu c ji 1 9 0 5  p o s tan o w ił

P o d d a ł s ię w ięc eg zam in o w i p rzy łó d zk im  
g im n az ju m  m ęsk im  w  ce lu  o trzy m an ia ty ­
tu łu  n au czy c ie lsk ieg o .

E g zam in zd a ł w r ik u 1910 i o b ją ł pier­
w szą p o sad ę n au czy c ie la lu d o w eg o  w e w si 
A u g u sty n ó w  g m . K o o m in (p o w . K o lsk i) .

P o  o b jęc iu  w sp o m n ian e j p o sad y  o b u d z ił 
w ieś p o lsk ą  z  o d rę tw ien ia  p rzez  zo rg an izo ­
w an ie o d p o w ied n ich p lacó w ek sp o łecz ­
n y ch . P o w sta ją  w ięc  n a  w si: s traż  p o ża rn a , 
k ó łk o ro ln icze , sk lep  sp ó łd z ie lczy i k ó łk o  
m ło d z ieży . O rg an izac je te d o d n ia d z isie j­
szeg o  d o b rze s ię ro zw ija ją .

W  ro k u 1 9 1 8 tw o rzy s traż b ezp ieczeń -

Poznań, 4. 11. 1 _________________ ,

W  o k ręg u n r. 1 9 K o n in —  K o ło listę  A ’L

k an d y d a tó w  p ro w ad z i zacn y  o b y w a te l i d o ­

b ry  ro ln ik in ź . L eo p o ld Z ie le śk iew icz . Z  

n im  razem  k an d y d u ją  ro ln ik  T y lm an  F ran ­

c iszek , n auczy c ie l R ak o w sk i K az im ie rz  

i ro ln ik  W acław  S zczęśn iak . O k ręg  ten  w y ­

b itn ie  ro ln iczy  sk u p i d u żą  ilo ść  g ło só w  o b y  

w ate li ty ch p o w ia tó w , w ch o d zący ch o d  

n ied aw n a  w  sk ład  z iem i W ie lk o p lsk ie j. N ie  

m am y  d an y ch o  p . in ż . L eo p o ld z ie Z ie le ś-  

k iew iczu i F ran c iszk u T y lm an ie , d la teg o  

ty lk o  ich  ży c io ry só w  n ie p o d a jem y . S tw ie r  

d zam y  jed n ak , że  in ż . L . Z ie le śk iew icz b y ł 

i je s t czy n n y m  d z ia łaczem  n ą  n iw ie sp o łe ­

czn o - g o sp o d a rcze j, je s t p rezesem  O . T . 

i K . R . D aw n ie j n a leża ł d o  C h ł. S tro n . R o l­

n iczeg o  i ro zw ija ł b a rd zo  p o zy ty w n ą ak q ę  

u św iad am ia jącą i p rzy g o to w u jącą lu d n o ść  
w ie jsk ą d o  czy n n ej p o s taw y  w o b ec  p o trze ­

b y  u n a ro d o w ien ia  h an d lu w m ieśc ie i n a  

w si. W y b o rcy teg o o k ręg u p o sp ieszą n ie ­

w ątp liw ie m aso w o d o  u rn , p o n iew aż k an ­

d y d ac i n a  p o s łó w  są d o b rze zn an i w  ty ch  

p o w ia tach i zas łu g u ją n a p o p a rc ie w sp ó ł-  

o b y w a te JŁ

Kazimierz Rakowski
U ro d z ił się w S łu p cy  w ro k u 1 8 9 0 jak o  

syn Jó ze fa , ó w czesn eg o in ży n ie ra b u d o w y  
d ró g  n a  p o w . S łu p eck i. P o czą tk o w e n au k i  
p o b ie ra ł w  g im n az ju m  w  K o n in ie . O d  ro k u  
zaś 1 9 0 3 w p ro g im n az ju m  W ilan o w sk ieg o  
i w g im n az ju m  S t T h o m asa  w Ł o d z i.

B ra ł czy n n y  u d z ia ł jak o  u czeń  w  p racy  
rew o lu cy jn e j 1 9 0 5 i o rg an izo w a ł s tra ja  
szk o ln y .

s tw a i o rg an izu je ro zb ro jen ie o k u p an tó w x i •
n a te ren ach  są s ied n ich g m in . Z a te p race Ml Sb ważne
o trzy m u je sp ec ja ln e p o d z ięk o w an ie o d  | -*w * * '*  w
w ład z  Z W arszaw y .
t .roH  l9 2 0^ 0  ° .c 1h o te jk  “ d a ’c n a K arta w y b o rcza , o  ile je st w ło żo n a w  
fro n t i s łu ży w  2 0 3 p u łk u  u łan ó w , b io rąc , . , . _
czy n n y  u d z ia ł w  b itw ach n ad W k rą , p o d k o p e rtę u rzęd o w ą o raz o p a trzo n a p ieczę -  
M ilan o w em , C iech an o w em , O p in o g ó rą , | c ią O k ręg o w e j K o m isji W y b o rcze j, je s t 

P rzed w o jew em  P ło ń sk im  itp ., a  p o  ty m  n a w ażn a .
fro n c ie p o łu d n io w o - w sch o d n im  p rzec iw a j J eźe li o zn aczo n o  w  n ie j k re sk am i n ie  
B u d ien n em u w  b itw ach p o d W o łczk iem , ._ _ . .. * . , * _
R ó w n em , K o sto p o lem  i w ie lu in n y ch . O d -1  ^ 9 °® ^n iz  ^ Y ^ ch  k an d y d a tó w ,

zn aczo n y zo sta ł K rzy żem  W aleczn y ch . I M  je że li je s t w o g ó le n te w y p e łn io n a
W  lu ty m  1 9 2 1 ro k u  w raca d o  szk o ły , a p rzez w y b o rcę t. zn . ca łk iem  czy s ta , b ez  

w e w rześn iu teg o ż ro k u p rzen o s i s ię n a żad n y ch  zn ak ó w  —  w  tak im  w y p ad k u  u w a-  
w łasn ą p r< ^b e d o  S ied lisk  (« m . S em p o ln o ) L , ź w y b o rca  o d d a ł g ło s n a  k an d y d a -  
i tu z jed n o k la so w e j szk o ły o rg an izu je  , ,.. . .
3 -k la so w ą , a  p o tem  7 -k la so w ą  w e w si M ą- ^o w ’ u m ieszczo n y ch n a  liśc ie n a  p ie rw szy m  

k o lin , g d z ie d o  te j p o ry  p e łn i fu n k c ję k ie - I i d ru g im  m ie jscu ;
ró w n ik a . O rg an izu je s traż n o żam ą , sk lep c ) je że li o zn aczo n o  k re sk ą  n azw isk o  ty !  
sp ó łd z ie lczy , m lecza rn ię sp ó łd z ie lczą , k je d n e g o  k an d y d a ta —  w ó w czas u w aża  
k o  m ło d z ieży , k ó łk o  ro ln icze , K o ło g o sp o - . , A t * u  •
d a rs tw a  w ie jsk ieg o , b u d u je w raz  z  m ie jsco - ze w y b °rca  g ło so w a ł ty lk o  n a  teg o  je -  

w ą lu d n o śc ią rem izę , D o m  lu d o w y . I u u eg o  k an d y d ata .
L u d n o ść , d o cen ia jąc jeg o  p racę , w  ro k u W szy stk ie k a rty , k tó re  n ie p o d p ad a ją  

P o w o łu je g o  n a cz ło n k a R ad y G m in - p o d  p u n k ty  a ), b ), c ), czy li są w y p e łn io n e  
n e j, S e  m ik u  p o w . i W y d z ia łu  P o w . tó ez« o d n Je z w y że j p o d an y m i p rzy p ad ku -

S e jm ik p o ru czy ł m u p e łn ien ie fu n k c ji . 7 \
n acze ln ik a K K O . p o w . k o lsk ieg o i cz ło n - P ® 1 ’ . u w ażać n a leży za n iew ażn e . K resk a  

k o s tw o w ie lu k o m isy j se jm ik o w y ch . Je s t m u si b y ć  p o s taw io n a  w  k ra tce  tak , ab y  n ie  
cz ło n k iem  za rząd u W o j. S traży  i w icep re - b y ło w ątp liw o śc i, że d o ty czy o n a teg o , a  
zesem , cz ło n k iem  R ad y N acze ln e j S traży
P o ź . w  K o le , p rezesem  O . T . i K . R . w  K o le , 7
p rezesem  P . R . w  K o le , cz ło n k iem  Ł ó d ź - X T . .
k i  e j Izb y  R o ln icze j. W  ro k u 1 9 3 0  zo sta ł w y N iew ażn e  są : --
b ran y  n a  p o s ła d o  S e jm u . a ) k a rty d o g ło so w an ia w rzu co n e d o

O d zn aczo n y S reb rn y m  M ed a lem  Z asłu g i u rn y  b ez k o p e rt,
p rzez  S traźac tw o . b ) k a rty  d o  g ło so w an ia  w rzu co n e  d o  k o
w M ąk o tó e ”  P 'ę ą '  7 -k !“ °w ’ p e rty n ieu rzed o w e j o iezao p a trzo n e j p ie -

częc ią O k ręg o w e j K o m is ji W y b o rcze j,W171 | Ł C? | I c ) k a rty  n iezao p a trzo n e p ieczęc ią O k rę

Wfauysfaw □ zczesiak g o w e j K o m isji W y b o rcze j, i

U ro d z ił s ię d n ia 2 2  w rześn ia 1 8 9 3 ro k u k a rtT w y p e łn io n e n iezg o d n ie z a rt  

w e w si R u ch en n a p . K o lsk ieg o , je st ro ln i- 6 2 O rd . W y b . (a rt. 6 2  n ak azu je : „W y b o rca  
fc iem  w zo ro w y m . U k o ń czy ł cz te ry k la sy o zn aczo n y  k re sk am i n a k a rc ie n azw isk a  
w ai’w  P 'o te i  ^ d ch  k en d y d e id w ^  D l. p rzy k ład u  p o d a -

cz ło n k iem  R ad y G m in n e j, Z arząd u g m in y , ,em T ’ źc k a rta  w  k tó re j trz ech
R ad y  P o w iato w e j, k o m isji rew izy jn e j R ad y  I k an d y d a tó w  o trzy m ało k re sk i, je st n ie -  
P o w iato w e j, T o w . R o ln iczeg o , S traży P o -1  w ażn a ).

źa rn c j, za rząd u S p ó łd z ie ln i M lecza rsk ie j, Q  ty ch  w szy s tk ich rzeczach  n a leży  p a -  
k o m isji rew izy jn e j K asy P o ży czk o w o -O sz -1 . . . .. x u *  . . . .
częd n o śc io w e j w  g m in ie C zo ło w o i cz ło n -  < k lM w to p ad a  i p o  p rzeczy tan iu

k iem  S e jm ik u W o jew ó d zk ieg o  w  P o zn an iu . I ^ Y c h w sk azó w ek p o u czy ć sw o ich b lisk ich  
Z a p racę sp o łeczn ą o d zn aczo n y K rzy żem i zn a jo m y ch .
Z asłu g i. | N ależy  d o b rze zap am ię tać , że czy s ta

k a rta  w y b o rcza , k tó rą  w y b o rca  o trzy m a  o d  

p rzew o d n icząceg o O b w o d o w e j K o m is ji W y  

b o rcze j, m o żn a w y ło ży ć d o o trzy m an e j tr 

rzęd o w e j k o p e rty  i w ted y  je s t o n a w ażn a .

W y b o rca  g ło su jący  w ted y  n a  d w ó ch  p ie r-
śc i n a ro d o w e j, s ta ty zm  i d e fe ty zm  zam iast I w szy ch k an d y d a tó w , k tó rzy zo s ta li w y su -  

d y n am izm u  i w ia ry  w  o p in ii p u b liczn e j —  I n ięc i n a  czo ło  p rzez zg ro m ad zen ie  o k ręg o -  

tam  z g ó ry  s tw o rzo n e zo s ta ły  w aru n k i d la w e jak o lu d z ie , m ający n a jw ięk sze zau fa -  
k ap itu lac ji, tam  k ie ro w n ic tw o  p o lity k i za -  I n ie  u  w y b o rcó w  w  d an y m  o k ręg u .

g ran iczn e j sk azan e  zo s ta ło  n ieu ch ro n n ie n a  i _
ak q ę d e fen sy w n ą, n a tak ty k ę u s tęp s tw  I •

Xarc^s^cr^6:.*^ Kredyt dla wsi na budownictwo
o w szy s tk ich cech ach p o g ro m u ” . LbiicLnu/o

P o lsk a w  p rze ło m o w y ch d n iach w rze -1  ICiUlalWlWC

śn ia p o w ięk szy ła  sw o je g ran ice . I Z fn fe fa ty w y Z w iązk u P o w ia tó w  R . P ^

S ta ło  s ię to  tak że  d z ięk i tem u , że P o - M in fe te re tw o R o ln ic tw a i R efo rm  R o ln ych  

la cy  w  ty ch p rze ło m o w y ch ch w ilach  p o - sP °w < * lo w a te u ru ch o m ien ie p rzez C en traP  
w ięk szy li se rca  i d u sze sw o je  tek , jak  o n g i S ^ łek  R o ln iczy ch  sp ec ja ln eg o  k re

m o d lił s ię o to M ick iew icz w  n a tch n ien iu  ty s
n a ro d o w y m . N ie u leź*  w ątp liw o śc i, że  p J* ? ’""* * "*

, j • »  • * I i * .  . p c i n a in w es ty c je , zw iązan e z  p rzy sto so w a-
sk * o d ę io o ła zw y c ięs tw o d la te io , p o u jo -  L |em  w i.} .
w aż o lb ray m u “ ęśc o p u u i , w o li u a ro d o - sk lch  d o  o b s tu g l lr tn il;0^  *

w e | zg o d n ą  b y ł*  z k ie ro w n ic tw em  i ce lam i

n asze j p o lity k i zag ran iczn e j. S p o łeczeń -1  w ie jek ie m o g ą p rzep ro w ad z ić k o n ieczn e  

s tw o  n asze zd aw a ło  so b ie sp raw ę z teg o , I ad ap tae j'e  m ieszk an io w e o raz w y b u d o w ać  

że w  żąd an iach  jeg o  tk w i ry zy k o -  n a - u w teen ia h ig ien iczn e , ab y s tw o rzy ć n a ­

ty ch m ias to w eg o zw y c ię s tw a łu b ... w o jn y . I ru n k i d la w ięk szeg o n ap ły w u le tn ik ó w  n a  
A  p rzec ież żad n eg o  w ah an ia w  o w y ch p a -1  w ieś, co m o że m ieć p o w ażn e zn aczen ie g o -  
m ię tn y ch d n iach n ik t n ie zau w aży ł. D la -1  sp o d arcze w  w ie lu o k ręg ach p o d m ie jsk ich , 

teg o  zw y c ięży li P o lacy  a  p ań s tw o  p o w ięk -1  O d p o w ied n ia ak c ja w  ty m  k ie ru n k u  p ro w a  

szy ło  g ran ice  sw o je  o  te  częśc i z iem i, k tó re  I d zo n a je st ró w n ież n a  te ren ie w ie jsk ich  

są rd zen n ie p o lsk ie i o ty ch lu d z i, k tó rzy  I g an izac ji k o b iecy ch , k tó re za jm u ją s ię  

o  p o lsk o ść w alczy li.  I g an izac ją w czasó w  i p rzy sp o so b ien iem

F ak t zw y c ięs tw a n ad O lzą w zb o g ac ił I w ie jsk ich d la ak c ji le tn isk o w e j. —  

n asze sp o łeczeń stw o  o  cen n e d o św iad czę-1  ^ u ru ch o m io n y k red y t u d z ie lan y je s t 

n ie , z  k tó reg o  n a leży  w y c iąg n ąć w szy s tk ie  | szczeg ó ln em u ^  g o sp o d a rs tw u  ^ w ie jsk iem u  

k o n sek w en c je .

N ie m o żn a  n ie zau w aży ć , że d o  te j m ę ­

sk ie j p o s taw y sp o łeczeń s tw a n aszeg o  

w m ieszać s ię ch c ia ły e lem en ty s łab o śc i 

i u p o ru n ieży czliw eg o . N a szczęśc ie te . 

u s iło w an ia , p o d ję te p rzez p rzed s taw ic ie li! Kauczuk twardszy od stali 
i o b ro ń có w  s łab o śc i, b y ły w zię te w  d w a  I m j * , * , .

. .* i • ' i } • i T w ard y Jak s ta l —  m ó w iło s ię d o ty ch -
o g n ie : s iły u s tro ju p ań s tw o w eg o i m o ra l- 1 d Ia o k rtó lcn ia  s t0 ia U a .^ S c i jak je  

n e j p o s taw y  sp o łeczeń stw a  -  . d la teg o  m e g o ś p rZ ed m io tu . o b ecn ie p 0 z rea lizo w an iu  
zaw aży ły  n a tak b a rd zo w ażn e j d la n as W y n a lazk u p e W n eg 0 in ży n ie ra fran cu sk ie , 

sp raw ie . I —  b ęd z ie trz eb a zm ien ić p o w ied zen ie to
P ro ces p rzem ian n as tro jó w , d o jrzew an ia  | n a tw a rd y jak k a U C zu k . P o d d a jąc m asę  

św iad o m o śc i o  n iezb ęd n e j h a rm o n ii m ięd zy k au czu k o w ą c iśn ien iu 6 .0 0 0 a tm o sfe r, in ży -  
p ań s tw em  a n a ro d em  o d b y w a  s ię w  P o lsce  In ie r u zy sk a ł m ate ria ł, z k tó reg o m o żn a ro -  

szy b k o . D la teg o  te ż  i w ia ra  n a ro d u  w  zw y -1  b ić fo rm y d o c ięc ia s ta li.

Świadomość narodowo - państwowa
Poznań, 4. IŁ

W  n o w o czesn y ch p ań s tw ach p o lity k a  

zag ran iczn a  m u si b y ć  p ro w ad zo n a  p rzy  n a j-  

czy n n ie jszy m  p o p a rc iu p rzez sp o łeczeń ­

s tw o w szy s tk ich w y siłk ó w  rząd u . N a ten  

tem at „G aze ta P o lsk a" p isze w  a rty k u le  

w stęp n y m  p . Ł  „Polityka zagraniczna a spo 

łeczeństwo“, zau w aża jąc :

„H itle r czy  M u sso lin i n ap ew n o  n ie m o ­

g lib y  d z ia łać  z  tak ą  b ezp rzy k ład n ą  k o n sek  

w en c ją i z tak im  p io ru n u jący m  rea listy cz ­

n y m  e fek tem , g d y b y  n ie czu li w ręcz d o ty ­

k a ln ie zap lecza w  m ilio n ach se rc i u m y ­

s łó w , n as tro jo n y ch  n a  jed en  ry tm  i to n , ze ­

sp o lo n y ch  Jed n ą m y ślą i jed n ą w o lą . I n a  

o d w ró t. T am , g d z ie  zam ias t zestro ju  is tn ia ł  

ro z s tró j m y śli i w o li, g d z ie zam iast o rg an i­

zac ji w y stąp iła d ezo rg an izac ja św iad o m o -

Gospodarcza przebudowa Polski
w oświetleniu wicemln. skarbu J. Kożuchowskiego

Warszawa, 4 . 1 1 .

N o w y  w icem in is te r sk a rb u , p . Jó ze f K o ­

in e  h o w s  k i, je s t au to rem  w y d an e j o s ta tn io  

p u b lik ac ji p rzez  B ib lio tek ę  T o w . P racy  S p o  

łe czn o  - G o sp o d a rcze j p . t „P rzeb u d o w a  

g o sp o d a rcza P o lsk i" . W e w stęp n e j częśc i 

te j p racy  „N a p ro g u n o w y ch zad ań " zn a j­

d u jem y  s tw ie rd zen ie :

„P rzeb u d o w a g o sp o d a rcza k ra ju m u si 

m ieć  n a  ce lu  trzy  zad an ia : ro zb u d o w ę  zd o l­

n o śc i p ro d u k cy jn e j k ra ju , z lik w id o w an ie  

b ez ro b o c ia , jak o  g łó w n eg o czy n n ik a z łeg o  

p o d z ia łu d o ch o d u sp o łeczn eg o i o b ro n ę  

k ra ju . D ale j s tw ie rd za au to r, że p rzeb u d o ­

w a g o sp o d a rcza P o lsk i je s t w te j ch w ili 

n a jw ażn ie jszy m  p ro g ram em d la „n aszeg o  

b ezp ieczeń s tw a, n asze j k u ltu ry , o ch ro n y  

sze ro k ich w arstw  p rzed d em o ra lizac ją , ja ­

tk ą  p o c iąg a za  so b ą  ch ro n iczn e b ez ro b o c ie . 

’ P o lsk a  sk ład a  s ię  z  zab o ró w , k tó re  n ie  p ra ­

cu ją ze so b ą , z ry n k ó w  g o sp o d a rczy ch  n ie  

p o w iązan y ch k o m u n ik acy jn ie , z e lem en tó w  

p ro d u k c ji, k tó re  są w ch łan ian e  p rzez o b ce

p ro cesy  k o m u n ik acy jn e , z k w an tó w  en e rjfi  

in te lek tu a ln e j, k tó re b ieg n ą p o o b cy ch li­

n iach  w y so k ieg o  n ap ięc ia .
Przebudowa gospodarcza Polski — to 

przywrócenie logiki geopolitycznej krajo­

wi, który zdobył wolność polityczną, ale nie 

posiada jeszcze niepodległości gospodar­

czej i moralnej.

R ea lizac ja tak ie j p rzeb u d o w y w y m ag a  

zo rg an izo w an e j p racy i św iad o m o śc i w o li. 

Jeże li m ó w im y o  w o li św iad o m ej, to zn a ­

czy , że w ch o d z im y  w  św ia t zag ad n ień  e ty ­

czn y ch . Ś w ia t e ty k 'i n ie je s t d o w o ln y m  za ­

g ad n ien iem  w o li in d y w id u u m . Je s t to  p ro ­

b lem  n a jw y ższy  i n a jp ie rw o tn ie jszy  w  św ia  

d o m o śc i zb io ro w e j N aro d u , D o  te j św iad o ­

m o ści n a ro d u  trz eb a  zaap e lo w ać , trz eb a  ją  

zan iep o k o ić i trz eb a w y d o b y ć ten zb io ro ­

w y ak cen t o fia ry i p rag n ien ia , k tó ra p rze ­

ło żo n a n a  ję zy k  rzeczy w is to śc i p rzez lu d z i 

s iln y ch  —  s tw arza h is to rię .

B o p rzeb u d o w a g o sp o d a rcza P o lsk i —  

to  o d w ró co n a k a rta d z ie jó w P *

o r-  
o r-  
k o -  
N o  

p o -  
d o  

w y so k o śc i 7 5 0 z ł n a o k re s 5 -c iu la t, p rzy  

czy m  o p ro cen to w an ie o k re ś lo n e zo s ta ło w  
w y so k o śc i 4 p ro c , w  s to su n k u  ro czn y m .
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W s p ó ln e in te r e s y  i c e le  je d n o c z ą  n a r ó d
P o u c z a ją c y  p r z e b ie g  z e b r a n ia  p r z e d w y b o r c z e g o

W r z e ś n ia , 4 . 1 1 .SRQPONMLKJIHGFEDCBA

W e w to rek , 1 . 1 1 . b r., o d b y ło  s ię w  S o ­

k o ln ik ach p o w ia tu w rzesiń sk ieg o , p rzed ­

w y b o rcze zeb ran ie z u d z ia łem  k an d y d a ta  

n a p o sła w  o k ręg u 9 8 , p . A n to n ieg o  B ara ­

n o w sk ieg o . D o zeb ran y ch p rzem ó w ił n a j­

p ie rw  w ó jt g m in y B o rzy k o w o , p . S zczep an  

Z g o liń sk i, o b jaśn ia jąc sp o só b o d d aw an ia  

g ło só w , p o  czy m  p . m g r. M acie j F ry d ry ch o -  

w icz w y jaśn ił d laczeg o k ażd y u p raw n io n y  

w in ien  p ó jść d o  u rn y  w y b o rcze j, w sk azu jąc  

n a to , że p rzez n ieb ran ie u d z ia łu w  g ło so ­

w an iu  p o szczeg ó ln e  g ru p y  zaw o d o w e  sam o ­

w o ln ie p o zb aw ia ją s ię w p ły w u n a zm ian ę  

p rzy sz łe j o rd y n ac ji w y b o rcze j. N astępn ie  

zab ra ł g ło s k an d y d u jący n a p o sła z g ru p y  

ro ln ik ó w  p . A n to n i B aran o w sk i, zazn acza ­

jąc , że jak o  k an d y da t ro ln iczy  p o czu w a s ię  

d o o b o w iązk u b ro n ić w szy stk ich ro ln ik ó w  

d p k tó ry ch za licza n ie ty lk o p o siad aczy  

g o sp o d a rs tw , lecz  ró w n ież  m asy  ro b o tn ik ó w  

ro lny ch , k tó rzy  z  z iem i ży ją . T o  o św iad cze -

Krotasiyn

P o r a d n ia  d la  M a te k  1 D z ie d . W  u b . 
ty g od n iu o tw arto i p o św ięcon o trzec ią w  
p o w iec ie  p o rad n ię  d la  M atek  i D z iec i w  Z d u  
tiach . P o rad n ia m ieśc i s ię w  g m ach u S ió str  
M iłos ie rd z ia  i je st u rząd zo n a o raz w y p o sa ­
żo n a n o w o cześn ie . S u b w en c ji n a u rząd ze ­
n ie te j in sty tuc ji u d z ie lili: S k arb P ań stw a  
(1 8 0 0  z ł) , C u k ro w n ia (2 0 0 z ł) , U b ezp iecza l-  
n ia  S p o łeczn a (2 0 0 z ł) . M iasto  Z d u n y d a le  
g az  i o p a ł. P o św ięcen ia  d o k o n a ł k s . p ró b . 
P ew n iak ; h is to rię  p o w stan ia  i zn aczen ia  p o  
rad n i p rzed s taw ił lek a rz p o w ia to w y  p . d r. 
K rzy w ań sk i. N a zak o ń czen ie p rzem ó w ił p . 
b u rm is trz D łu g i, d z ięk u jąc w szy sk im , k tó ­
r z y  p rzy czy n ili s ię d o  zo rg an izo w an ia p o ­
rad n i.

—  I n a u g u r a c ja  p r a c y  Z w . S tr z e le c k ie g o  
o d d z ia ł ż e ń s k i W  ttb . n ied z ie lę o d b y ła s ię  
u ro czy s to ść ro zp o częc ia ro k u p rzeszk o le ­
n io w eg o  o d d z ia łu żeń sk ieg o Z . S . K ro to ­
szy n  w e  w łasn e j św ie tlicy . U ro czy sto ść za ­
g a iła k o m en d an tk a o d d z ia łu p . N o w ak o w ­
sk a w  o b ecn o śc i p o w . k o m en d an tk i W ład . 
W eisó w n y  i w icep rzew o d n iczące j w y d z ia łu  
K P W  E leo n o ry Jaśk iew ieżo w e j, k tó ra w  
p o d n io s ły ch s ło w ach  p rzem ó w iła d o  s trze l-  
czy ń . N astęp n ie  o d b y ły  s ię tań ce  n aro d o w e  
i  ś p ie w y .

Ortiróu'

Pierwsza w Polsce przetwórnia ryb
W  O stro w ie p o w sta ła p ie rw sza w  P o l­

sce p rze tw ó rn ia ry b , k tó re j sp ec ja ln o śc ią  

są  w y ro b y  k iszek  ry b n y ch  i to  w  k ilk u  g a ­

tu n kach . P o m y sło w ą  w łaśc ic ie lk ą  p rze tw ó r­

n i je s t p . M aria L ask o w sk a, m ieszk an k a  

m iasta O stro w a .
guą

—  U r u c h o m ie n ie fa b r y k i m a s z y n  r o ln i­
c z y c h . F ab ry k a m aszy n ro ln iczy ch  
b y łe j firm y C zarliń sk i S k a w O stro ­
w ie , k tó ra p r z e z k ilk a la t b y ła n ieczy n n a, 
zo stan ie  n a n o w o  u ru ch o m io n a . N o w i w ła ­
śc ic ie le , S ze in e r i M ax im o w icz , p rzep ro ­
w ad za ją  o b ecn ie  g ru n tow n ą  ren o w ac ję m a ­
szy n i h a l fab ry czn y ch . U ru ch o m ien ie fa ­
b ry k i p rzy czy n i s ię d o  zm n ie jszen ia b ez ro ­
b o c ia , zw łaszcza w śró d ś lu sa rzy , to k a rzy i 
m ech an ik ó w .

— - K r a d z ie ż  to r e b k i P o d c z a s ta rg u  n a  
R y n k u  w  O strow ie sk rad ł n iezn an y  sp raw ­
c a  A g n ieszce M aro szek (Ż w irk i 2 ) to reb k ę  
z  w ięk szą ilo śc ią  g o tó w k i.

Z  sa li sąd o w e j. S ąd  G ro d zk i w  O st- 1 
ro w ie ro zp a try w a ł sp raw ę k arn ą S tan is ła-1  
w a W icio k a  z B y to m ia . W icio k o sk a rży ł I 
sw eg o czasu n ies łu szn ie u rzęd n ik ó w  S ąau  
G ro d zk ieg o  w  O d o lan o w ie o  p o stęp o w an ie , 
k tó re m o g ło ich p o n iży ć w  o p in ii p u b licz ­
n e j. M em o m ia ł ten  W icio k  w y sto so w a ł d o  
p rezesa  S ąd u  O k ręg o w eg o  w  O stro w ie . W  
w y n ik u ro zp raw y sąd sk aza ł W icio k a n a  
3 'm iesiące a resz tu i 6 0 .—  z ł g rzy w n y za  
n iesłu szn e o sk a rżen ie u rzęd n ik ó w . P o n ad  
to W icio k sk azan y zo s ta ł p rzez ten sam  
eąd n a 1 d z ień a resz tu za n ieo d p o w ied n ie  
cech o w an ie s ię n a sa li ro zp raw .

—  R o z p r a w a  p r z y d r z w ia c h z a m k n ię ­
ty c h . P rzed  tu te jszy m  S ąd em  O k ręg o w y m  
to czy ła  s ię ro zp raw a  k arn a  p rzec iw k o  n ie j. 

iH u tów n ie z Ja ro c ina , p o p rzed n io zam iesz ­
k a łe j w  O stro w ie , o sk a rżo n e j o  za rażen ie  
in n e j o so b y ch o ro b ą w en ery czn ą . R o zp ra ­
w a  to czy ła  s ię  p rzy  d rzw iach  zam k n ię ty ch . 
H u tó w na  sk azan a  zo s ta ła n a  3 m iesiące a -  
r e s z tu  z  z a w ie s z e n ie m  n a  5  la t.

—  K a r a .za  o b razę  w o jsk a . S ąd  g ro d zk i 
w  O strzeszo w ie  sk aza ł n ie jak ą R o za lię B is­
k u p sk ą z O strzeszo w a za o b razę w o jsk a  
p o lsk ieg o  n a 2 0 0  z ł g rzy w n y  i 2 0 z ł. k o sz ­
tó w  sąd o w y ch .

n ie  p . B aran o w sk ieg o  zo s ta ło  p rzy ję te  p rzez

zeb ran y ch z w ie lk im  zad o w o len iem .

W  d y sk u sji zab ra ł g ło s p rzed s taw ic ie l 

ro b o tn ik ó w  p . D rab iń sk i, k tó ry , n aw iązu jąc  

d o w y g ło szo n y ch p rzem ó w ień , w sk azał n a  

to , że  ro b o tn icy  m ają  ró w n ież  n a  liśc ie  sw e ­

g o  k an d y d a ta  w  o so b ie p rezesa  Z Z P . z  P o ­

zn an ia p . R ata jczy k a , n a k tó reg o w in n i 

g rem ialn ie g ło so w ać , z u w ag i jed n ak  n a  to

że k ażd y  w y b o rca d y spo n u je  d w o m a g ło sa ­

m i, w y raża  ży czen ie , ażeb y  ro b o tn icy  d ru g i 

sw ó j g ło s  o d d a li n a  p . B aran o w sk ieg o , k tó ry  

zap ew n ia , że b ęd z ie b ro n ił ró w n ież in te re ­

só w  ro b o tn ik ó w -  ro ln y ch . O to  n aś lad o w an ia  

g o d n y w y raz z jed n o czen ia n aro d u , w y p ły ­

w ający z w sp ó ln o ty in te re só w  zaw o d o -

w y ch , n ien a ru szo n e j ch iń sk im  m u rem  p rzy ­

n a leżn o śc i p arty jn e j.

J a r o c in  z ło ż y ł h o łd  p a m ię c i b o h a te r a
2 000 ludzi oczekiwało na pociąg z zwłokami 

śp. gen. Edm. Taczanowskiego

J a r o c in , 4 . 1 1 .

W e w to rek , 1 b m . p rze jech a ł p rzez Ja ­

ro c in p o c iąg , w io zący zw ło k i śp . g en T a ­

czan o w sk ieg o . N a d w o rcu o czek iw a ło n a  

n ad e jśc ie p o c iąg u  2 0 0 0 o só b . L iczne p o cz ty  

sz tan d a ro w e , d e leg ac je szk ó ł i p o w stań cy  

u staw ili s ię n a p ero n ie . D o ża ło b n eg o w a ­

g o n u p o d esz li S ta ros ta P o w ia tow y p . K u -

b ick i, o raz  p . p p u łk . P ilw iń sk i w raz z k o r­

p u sem  o fice rsk im . K ró tk ie m o d ły n ad tru ­

m n ą o d p raw ił k s . G o m o lew sk i, p o czy m  

za in to n o w a ł „B o że co ś P o lsk ę* * .

G en erał T aczan o w sk i p o ch o d z ił z S ie -  

d lem in a , p o w . ja ro c iń sk ieg o , sk ąd ro zsy ­

ła ł „w ic i" , n aw o łu jące d o  p o w stan ia s tycz ­

n io w eg o . S zereg m ie jsco w o śc i w  p o w iec ie  

b y ło  m ie jscem  k o n cen trac ji jeg o o d d z ia łó w .

O c h ! ta  n ie s z c z ę s n a  m iło ś ć !
Samobójstwo aakoebanej dziewczyny

S k o le , 4 . 1 1 .

W ie lk ie  w r a ż e n ie  w ś r ó d  lu d n ośc i S k o le-  

g o , p o w ia to w eg o  m iasta w o j. s tan is ław o w ­

sk ieg o , w y w o ła ło sam ob ó jstw o 2 5 -le tn ie j 

S te fan ii Ś m ieszk ó w n y , có rk i zam o żn e j w d o  

w y . D en atk a  zab ra ła  z d o m u  rew o lw er i u -  

d a ła s ię d o la su n ad cm en ta rzem , g d z ie  

s trza łem  w  se rce p o zb aw iła  s ię ży c ia .

P rzy czy n ą sam o b ó js tw a b o g a te j d z iew ­

czy n y b y ł k o n flik t m iędzy  m atką a có rk ą

Bydgoszcz

—  P o b ił e k s n a r z e c z o n ą . F ran c iszek  Je ­
z ie rsk i, 2 7 -le tn i ro ln ik z D ąb ro w y p o d  
B y d g o szczą , p o g n iew a ł s ię ze sw ą n arze ­
czo n ą , 2 3 -Ie tn ią H elen ą W ło d arsk ą , k tó ra  
w  rezu ltac ie o św iadczy ła , że n ie ch ce g o  
z n a ć . O b u rzo n y Jez ie rsk i zażąd a ł zw ro tu  
p rezen tó w  a tak że p ie rśc io n k a za ręczy n o ­
w eg o , n a co  m atk a  W ło d arsk ie j w y staw iła  
Jez ie rsk iem u  rach u n ek  za  p rzy jęc ia  i k o la ­
c je . N ied o sz ły k o n k u ren t, sro d ze ro zs ie r­
d zo n y , p o b ił d z iew czy n ę , za  co  sąd  sk aza ł 
g o  n a  2  m iesiące a resz tu .

Łesirno

—  W ła m a n ie d o  s p ic h r z a  w  D r o b n in ie . 
N iezn an i z ło d z ie je w łam ali s ię w  n o cy d o  
śp ich rza m aję tn o śc i D ro b n in w  p o w . le sz ­
czy ń sk im . Z ło dz ie je w y w aży li w ro ta , w y ­
b ili o tw ó r w  su fic ie i tą d ro g ą w esz li d o  
sk ład n icy zb o ża . N astęp n ie w y n ieś li o k o ło  
3 0 cen tn a ró w  p szen icy  i zn ik li, zac ie ra jąc  
za so bą  w sze lk i ś lad .

Jorocfjf

—  O d zn aczen ie . P an  W alen ty  L is, w ła ­
śc ic ie l re s tau rac ji, zo s ta ł o d zn aczo n y S re ­
b rn y m  K rzy żem  Z asłu g i za p racę sp o łecz ­
n ą . P . L is p raco w a ł n a te ren ie Z w iązku  
S trze leck ieg o , o b ecn ie je st ru ch liw y m  d z ia  
łączem  sam o rząd o w y m  jak o cz ło n ek Z a ­
rząd u  M ie jsk ieg o . (f)

—  Z w ło k i w y s ie d le ń c a  n a  fo r z e  k o le jo ­
w y m . N a to rze k o le jo w y m  w  o d leg ło śc i  
5 0 0 m etró w  o d d w o rca zn a lez io n o zw ło k i 
m ężczyzn y , p rze jech an eg o p rzez p o c iąg . 
Jak  s tw ie rd zo no , b y ły to zw ło k i jed n eg o  
z w y sied leń có w  ży d o w sk ich , k tó ry , w sk a ­
k u jąc d o  b ęd ąceg o  w  b iegu  p o c iąg u , d o sta ł 
s ię p o d  k o ła w ag o n ó w . P o  sp isan iu p ro to ­
k ó łu p rzez p rzy b y łą n a m ie jsce w y p ad k u  
k o m is ję sąd o w o  - lek a rsk ą  i k o le jo w ą , za ­
ją ł s ię zw ło k am i k o m ite t g m in y  ży d o w sk ie j 
ce lem  ich  p o ch o w an ia .

—  Z  z e b r a n ia  p o w s ta ń c ó w . W  s trze ln i­
cy  o d b y ło  s ię zeb ran ie cz ło n k ó w  Z w . P o ­
w stań có w  W lk p . w  Z b ąszy n iu . P rzew o d n i­
czy ł p rezes m jr. E k ert. N a zeb ran iu o m ó ­
w ion o  sze reg w ażn y ch sp raw  o rg an izacy j­
n y ch .

—  P o ża r w  K o b y lin ie D n ia 3 1 1 0 . b r. o  
g o d z . 3 ,2 0  w y b u ch ł p o ża r w  d o m u  m ieszk a ł 
n y m , n a leżący m  d o m ie jsco w eg o k o śc io ła . 
S p ło n ę ło u rząd zen ie d o m o w e k o śc ie ln eg o  
i g rab a rza . S tra ty  p o k ry w a u b ezp ieczen ie . 
S traż m ie jsk a i k o le jo w a n ie d o p u śc iła d o  
ro zsze rzen ia  s ię p o ża ru  n a d a lsze zab u d o ­
w an ia , za  co  je j s ię  n a leży  szcze re u zn an ie .

co  d o  w y b o ru  to w arzy sza ży c ia . Ś p . S te fa ­

n ia k o ch a ła s ię w  p ew n y m  b ied n y m m ło ­

d z ień cu ze S k o leg o , o  k tó ry m m atk a n ie  

ch  c ia ła s ły szeć . N ie m o g ąc o siągn ąć ce lu , 

n ieszczęsn a p o zb aw iła s ię ży c ia .

Jak  w id z im y  z te j trag ed ii, u czu c ie m i­

ło śc i m o że cz ło w iek a u szczęś liw ić a lb o  

zd ru zg o tać . M ło d a sam o b ó jczy n i n a leża ła  

d o ty ch n ieszczęsn y ch w y b rań có w lo su , 

k tó ry ch  m iło ść  w  k w iec ie w iek u  z  w in y  p o  

s tro n n y ch  o k o liczn o śc i d ru zg o cze .

Inoujrocłau

—  D y sz lem  w  k o n ia . N a szo s ie in o w ro ­
c ław sk ie j n a fu rm ank ę n a ład o w an ą p ło da ­
m i o g ro d o w ym i, u d a jącą  s ię  n a  ta rg  d o  In o ­
w ro c ław ia , n a jech a ł sk u tk iem  sp ło szen i!  
s ię m ło dy ch k o n i p ew ien  m lecza rek , jad ą -  
cy  w  p rzec iw n y m  k ie ru nk u  tak  n ieszczęś li­
w ie , że p rzeb ił b rzu ch k o n io w i o g ro d n ik a  
—  h an d la rza . P o szk o d o w an y m  zo s ta ł h an ­
d la rz W alczak z K ru szw icy . O fia r w lu ­
d z iach n ie b y ło . W o zy  u leg ły  częśc io w em u  
zn iszczen iu ,

—  Z g n iec io ny w ag o n ik iem . W  p o n ie ­
d z ia łek d n ia 3 1 p aźd z ie rn ik a o fia rą n ie ­
szczęś liw eg o  w y p ad k u  p ad ł Z y g fry d  C h m ‘e  
lew sk i z K ru szw icy , za tru d n io n y  jak o  p rze ­
to k o w y p rzy k ru szw ick ie j k o le jce w ąsk o ­
to row e j, C h m ie lew sk i za ję ty u staw ian iem  
p o c iąg u  w  k ry ty czn e j ch w ili zo s ta ł n a  sk u ­
tek w łasn e j n ieo s tro żn o śc i p rzy g n iec io n y  
p rzez b ieg n ące w ag o n ik i d o  s łu p a tak  n ie ­
szczęś liw ie , że d o zn a ł zg n iecen ia k la tk i 
p ie rsio w e j o raz o g ó lny ch o b rażeń zew n ę ­
trzn y ch . P o o p a trzen iu p rzez lek a rza d r. 
Z ien tarsk ieg o  p rzew iez io n o  g o  w  s tan ie  n ie  
p rzy to m n y m d o szp ita la p o w ia to w eg o , 
g d z ie w alczy  ze śm ie rc ią .

Mogilno

—  L ic h y  z b ió r k a r to f li N a m o k ry ch  
g ru n tach w  o k o licach M o g iln a teg o ro czny  
p lo n k arto fli p rzed s taw ia s ię w p ro st k a ta ­
s tro fa ln ie . W  C zam o tu lu , K u n o w ie , G o ry -  
rzew ie i S trze lcach zeb ran o za led w ie 4 0  
£ ro c . zb io ru n o rm a ln eg o . N iek tó ry m  ro ln i-  

o m  n ie  zw ró c iły  s ię  n aw e t w y d a tk i p o n ie ­
s io n e  z sad zen iem .

—  O fia r y w ła s n e j n ie o str o ż n o ś c i W  
m ieszk an iu  ro b o tn ik a  F ran ciszka  K aczm ar­
k a , zam ieszk a łeg o p rzy u l. L eśn e j, zd a rzy ł 
s ię s tra szn y w y p ad ek . N ajm ło d sza có rk a  
K aczm ark a , 1 6 -le tn ia R eg in a , o d n a laz ła  
p rzech o w y w an ą  w  d o m u  p e ta rd ę . N ie  w ie ­
d ząc , co  s ię w  je j w n ętrzu  zn a jd u je , u siło ­
w ała  p e ta rd ę  zap a lić . Z au w aży ła  to  jed n ak  
s ta rsza  s io stra , k tó ra  p rzy b ieg ła d o  k u ch n i, 
b y  o d eb rać R eg in ie p e ta rd ę . W  te j ch w ili 
n as tąp ił s iln y w y b u ch . O b ie d z iew czy n y  
d o zn a ły  tak  s tra szn y ch  p o p arzeń , że  jed n e j 
z n ich g ro z i n aw e t u tra ta  w zro k u .

Janóujiec

—  P rzeb u d o w an ie R y n k u , P race in w e ­
s ty cy jn e w  Jan o w cu , m im o  tru d n o śc i fin an  
so w y ch , p o stęp u ją raźn o  n ap rzó d . O b ecn ie  
d o k o n u je  s ię p rzeb ru k o w an ia R y n k u , a  d o ­
ty ch czaso w e  k am ien ie  p o ln e  zas tąp io n e  zo -  
s ta ją p ły tam i cem en to w y m i, w y rab ian y m i 
w  w łasn y m  zak res ie . W  ty m  sezo n ie p rze -  
b ru k o w an a zo s tan ie p o ło w a R y n k u o raz  
p rzep ro w ad zon a k an a lizac ja , d a lsze p race  
w y k o n an e  b ęd ą  n a  w io sn ę . K am ien ie  z R y n  
k u zu ży te b ęd ą n a p rzeb ru k o w an ie d ro g i

Wolsztyn

—  W ę d r o w n e  b ib lio te k i In sp ek to r szk o l 
n y  w  W o lsz ty n ie , p ro f. B o m bick l n a leży cie  
ro zw iąza ł zag ad n ien ie w ęd ro w n y ch b ib lio ­
tek  szk o ln y ch . O trzy m aw szy  d o  d y sp o zy c ji 
ze w szystk ich g m in w  p o w iec ie w o lsz ty ń -  
sk im  d ro b n e k w o ty  n a zak u p  k siążek , za ­
k u p ił za  zd o b y te  w  ten  sp o só b  k lik ase t z ło ­
ty ch , 1 2  sza fek .d rew n ian y ch , z  k tó ry ch  k aż  
d a  zaw ie ra  k ilk ad z ie sią t k siążek . S zafk i te  
s tano w ią b ib lio tek i w ęd ro w n e , k tó re p rze ­
ch o d zą z szk o ły d o szk o ły  i w  ten  sp o só b  
w ęd ru jąc p o ca ły m  p o w iec ie , u m o ż liw ia ją  
d z iec io m  p o zn an ie d z ie ł zn an y ch au to ró w  
p o lsk ich .

—  U ję c ie ta je m n ic z e g o  p o d p a la c z a . P o  
W ielk o p o lsce w łó czy ł s ię o d  w si d o w si 
ta jem n iczy  o so b n ik , co d o  k tó reg o  p an o ­
w ało  p o d e jrzen ie , że  je s t o n  sp raw cą  w ie lu  
p o ża ró w . O sta tn io  k ręc ił o n  s ię w  o k o li­
cach W o lsz ty n a , w zn iec iw szy , jak p rzy ­
p u szcza ją o g ó ln ie , p o ża r s tod o ły ro ln ik a  
S tan isław a K ró la w  G ło d n ie , k tó ra z d o ­
b y tk iem  w arto śc i 5 .0 0 0  z ł p o sz ła  z d y m em . 
T ajem n iczeg o p o d p a lacza , p o d o b n o z p o ­
ch o d zen ia U k ra iń ca , u m y sło w o ch o reg o  
c zy też u d a jąceg o u m y sło w ą ch o ro b ę , n a ­
re szc ie w czo ra j p o lic ja u ję ła , o d d a jąc g o  w  
ręce w ład z sąd o w ych . N azw isk o a resz to ­
w an eg o  n a raz ie n iezn an e .

inin

—  P o ś w ię c e n ie  D o m u  K a to lic k ie g o , W  
Ż n in ie o d b y ło  s ię p o św ięcen ie D o m u  K ato ­
lick iego . P o św ięcen ia p o p o n ty fik a ln e j su ­
m ie, p o d czas k tó re j k azan ie w y g ło sił k s . 
p ra ła t d r. K o za l, rek to r sem in a riu m  d u ch o ­
w n eg o  w  G n ieźn ie , d o k o n a ł k s . b isk u p  L au -  
b itz . W  p rzem ó w ien iu sw y m  k s . B isk u p  
p o d n ió s ł o fia rn o ść p ara fian , k tó rzy  w  c iąg u  
1 ro k u  zd o ła li w y b u d o w ać  p ięk n y  D o m  K a ­
to lick i

G I E Ł D Y
C E D U Ł A  U R Z Ę D O W A

G I E Ł D Y  P I E N I Ę Ż N E J  W  P O Z N A N I U .

K u n w  p r o c e n ta c h n o m in a łu w zg l. w  z ło ty c h  - 

z a  s z tu k ę .

P o z n a ń , d n ia 3 l is to p a d a 1 9 3 8 n .

.P a p ie ry  p r o c en to w e  .

3 %  p r em io w a p o ż . in w e s t . I I e m . 8 5 .2 5 P ,

5 # /o p a ń stw , p o ż . k o n w . w ięk s ze o d e . 6 8 .—  P , 

ś 1 /* 8 /# z ło t . l is ty z a s ta w , s e r ii L . P o z n . Z ie m .

K r e d . 6 3 .7 5 O . d u ż e , 6 5 ,- - - - - 1 - ś r ed n ie , 6 7 .—

+  d r o b n e .

A k c je b a n k o w e I p rz e m y s ło w e

L u b a ń  • W r o n k i 2 6 .—  P .

T en d e n c ja s p o k o jn a .

C E D U Ł A  U R Z Ę D O W A  

G I E Ł D Y  Z B O Ż O W O  • T O W A R O W E J

P o zn a ń , d n ia 3 l is to p a d a 1 9 3 8 r.

S T A N D A R T Y : p s z e n ic a 7 4 6 g /1 ., ż y to 7 0 8  

g /L , o w ie s I . s ta n d . 4 7 0 ,5 g /1 , o w ie s I I s ta n d . 

4 4 5 g /1 .

C e n y  o r ie n ta c y jn e :

P s ze n ic a  z d a tn ia  d o  p r z e m ia łu  « »  

Ż y to  z d a tn e d o  p rz em ia łu t ।  i  

J ę cz m ie ń  b r o w a ro w y  .  ■, *  ■ .

J ę c zm ie ń  7 0 0 — 7 2 0  g /1  i  »  ■ ।

J ę c z m ie ń  6 7 3 — 6 7 8 g /L  . i > i n  

O w ie s I s ta n d . ,  a  ,  ।  *  >  •

O w ie s I I . s ta n d . . i  »  a  s  a  t

M ą k a  p s z e n . g a t . I . w y c . O ,3 5 ° /o  

M ą k a  p s ze n n a  g a t . I . 0 -5 0 %  

M ą k a  p s ze n n a  g a t I -A  0 .6 5 %  t 

M ą k a p s z . g a t . I I . 3 5 — 5 0 %  ;

M ą k a  p s ze n n a  g a t . I I 3 5 -6 5 %  «  

M ą k a  p s z . g a t . I I 5 0 — 6 0 %  . «  

M ą k a  p sz e n n a  g a t  I I  5 0 — 6 5 %  a  

M ą k a p sz . g a t . I I 6 0 — 6 5 %  a »  

M ą k a  p sz . g a t . I I I 6 5 — 7 0 %  t ।  

M ą k a ż y tn ia g a t . I . 0 .5 0 %  ? g  

M ą k a ż y tn ia g a t . I . 0 .6 5 %  » »  

M ą k a z iem n . s u p e r io r w ł, w , «  

O tr ęb y p s z en n e g r u b e s ta n d . s 

O tr ę b y  p s z en n e  ś r e d n ie  s ta n d . «  

O tr ęb y ż y tn ie s ta n d . ■ « r  

O tr ę b y ję cz m ie n n e » » ■ a  

G r o c h W ik to r ia . a « g i s  

G r o c h z ie lo n y (F o lg e r ) । f  

R z ep a k o z im y » » g i g c  

R z ep a k ja r y g ।  * s

S ie m ie ln ia n e  

M a k n ie b ie sk i

G o r cz y ca . . ■, » a *

M a k u ch y ln ia n e w  ta f la ch  . . 

M a k u ch y r ze p a k o w e w  ta f la ch

1 8 ,5 0 — 1 9 ,0 0

1 4 .5 0 -1 5 .0 0

1 6 ,0 0 — 1 7 ,0 0

1 5 ,1 5 — 1 5 ,6 5

1 4 ,5 0 — 1 5 ,0 0

1 5 ,1 0 — 1 5 ,5 0

1 4 ,5 0 — 1 5 ,0 0

, 3 6 ,2 5 — 3 8 ,2 5  

i 3 3 ,5 0 — 3 6 .0 0  

a 3 0 ,7 5 — 3 3 ,2 5  

» 2 9 ,5 0 — 3 0 ,5 0  

, 2 6 .5 0 — 2 9 .0 0  

» 2 5 .0 0 — 2 6 .0 0  

? 2 4 .0 0 — 2 5 .0 0  

» 2 2 .5 0 — 2 3 .5 0  

g 1 8 .5 0 — 1 9 .5 0  

g 2 5 .5 0 — 2 6 ,7 5  

g 2 3 ,2 5 — 2 4 ,7 5  

, 2 8 .5 0 — 3 1 .5 0  

g 1 0 ,5 0 — 1 1 .0 0  

g 9 ,2 5 — 1 0 ,2 5  
» 9 ,0 0 — 1 0 ,0 0  

, 9 ,7 5 — 1 0 ,7 5  

g 2 5 ,0 0 — 2 7 ,0 0  

. 2 4 ,5 0 — 2 6 ,5 0  

, 4 0 ,5 0 — 4 1 ,5 0  

a 3 7 ,5 0 — 3 8 ,5 0  

, 4 8 ,0 0 — 5 1 ,0 0  

M 6 5  0 0 — 7 0 ,0 0  

s 3 5 ,0 0 — 3 7 ,0 0  

g 1 9 ,7 5 — 2 0 ,7 5  

. 1 2 .7 5 — 1 3 ,7 5

Z ie m n ia k i ja d a ln e . « . . g g g 3 ,0 0 — 3 .5 0

Z ie m n ia k i fa b ry c z n e z a  k g  %  g «  

S ło m a  p s ze n n a lu z e m .  g  »  »

n  p s ze n n a p r a s o w a n a  »  •  «

H  ż y tn ia lu ze m  . \  »  a

w  ż y tn ia  p ra s o w a n a  «  »  s  ■

w  o w s ia n a  lu z em  . ।  »  >  •

H  o w sia n a  p r a s o w a n a ' «  »  «

N  ję c z m ie n n a lu ze m  g  «  «

1 7 1 / ,— 1 8

1 .5 0 - 1 .7 S  

2 ,2 5 - 2 ,7 5

1 .7 5 —  2 .2 5

2 ,7 5 —  3 ,0 0  

1 ,5 0 - 1 ,7 5  

2 ,2 5 - 2 ,5 0  

1 ,5 0 —  1 ,7 5

«  ję cz m ien n a p r a s o w a n a  « «  2 ,2 5 —  2 ,5 0

S ia n o  z w y k łe lu ze m i g  g  •  ■ 4 ,7 5 — 5 2 5

g , z w y k łe p r a s o w a n e  »  g  « . R  5 .7 5 — 6  2 5

g , n a d n o te c k ie lu z e m  ,  a  •  5 .2 5 — 5 .7 5

w n a d n o te c k ie p ra s o w a n e 6 2 5 — 6 .2 5  

T e n d en q a  u tr z y m a n a .

O g ó ln y o b ró t: 2 0 1 8 to m , w  fy m s p ez er d ^  

3 9 2  t , ż y ta  1 1 8 7 t M ję c z m ie n ia 3 8 5  t , o w s a 1 2 5  

t ., p r ze tw o ró w  m ły n a r sk ic h 5 3 0 t , n a s io n 1 7 0  
t . ( p a s te w n y c h  i in . 2 2 9  Ł  T e n d e n c ja  n a  w y m ip -^ i 

n io n e to w a r y  s p o k o jn a .  ' . w I
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To i owo
O decyzji P. Z. H. L. utworzenia ligiZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

hokeja lodowego wiedzą niemal wszyscy. 
I o tym wiedzą, że Polski Związek Hoke 
ja Lodowego zawierzał początkowo 

wprowadzić do ligi 12 klubów, ale ze 
względu na ograniczony w Polsce czas, 
w którym można prowadzić rozgrywki, 
postanowiono w skład ligi dopuścić tyl­
ko 8 zespołów:PONMLKJIHGFEDCBA 7 mistrzowskich drużyn 

okręgowych i ósma drużyna ligi — dru­
ga okręgu warszawskiego^

Ciekawy galimatias! Początkowo 12 

drużyn, później 7 i na przydatek ósma 

z Warszawy- Po co ta ósma? Bo prze­
cież tego nie można zrozumieć. Albo 
albo. Jeżeli tylko mistrzowskie drużyny 

okręgów, to już nie drugorzędne jaką 
jest „Polonia** warszawska. A jeżeli 7 

drużyn w lidze P. Z. H. L. uważa się za 

tuało, to istnieją jeszcze drużyny śląskie, 
krakowskie i inne, zasługujące więcej 
na należenie do ligi.

Także na przykład Tow. Hokejowe w 

Krynicy, nie należące do ligi, wsypało­
by niemiłosiernie Polonii parę bramek, 
a mimo to nie znalazło uznania w opinii 
Związku. Postępowanie i decyzje na- 
tzych zarządów przeróżnych związków 
sportowych już niejdnokrotnie znalazły 

swój efekt w upadku drużyn. Ale to nie 
wzrusza nikogo, tym się nie kierują pa­
nowie siedzący zdała od lodowisk- Jed­
na zasada- Skoro nie umieją grać i nie 
znaja się na sporcie, to chyba od nich 
należy żadać, by myśleli nieco trzeźwiej 
i — o ironio — sprawiedliwiej.

(O Mi)

Narciarstwo

Dwudniowa konferencje program owa PZN.

W  dn iu 12 i 13 bm . odbędzie się w  Z a­

kopanem  doroczna konferencja program o ­

w a, organ izow ana przez P ol. Z w . N ar.

P rogram konferenq i obejm ie —  poza  

obradam i nad usta len iem  kalendarza im ­

prez w  sezon ie zim ow ym  1938-39 , —  zw ie ­

dzen ie inw estycy j na te ren ie Z akopanego i 

T atr, zw iązanych z przygo tow an iam i do  

narciarsk ich  m istrzostw  św iata

Rozm aitości
K . H . „Czarni** po 10-ciu latach pracy.

K . H . „C zarn i” w ydał książeczkę pa ­
m iątkow ą, pośw ięconą dziesięc io le tn ie j pra  
cy K lubu . H isto ria k lubu „C zarn i” zaczyna  
się od  dn ia 30 październ ika 1928  r. do  chw i 
li, k iedy w jednej ze sa l restau racy jnych  
zebrała się garstką en tuzjastów  hokeja na  
traw ie . O d tego  m om entu k lub przechodził 
różne ko le je : upadku i sław y , b lasków ' 
cien i, przełom ów  i ciąg łości, aż przebrnął 
w  sw ej pracy do roku 1938 . 10 la t pracy  
m inęło . W szystko już tę tn i życiem  specja l­
nym zabarw ionym śc ieg iem tradycji. D o  
te j dziesięc io le tn ie j pracy należy życzyć  
ciąg łego rozrostu k lubow i i przyszłych  
św ietnych jub ileuszów . (om i)

Zrewanżujem y się za Rzym ?
Prezes PO ZA J. W ower jest pewien sukcesu

P rezes P oznańsk iego O kręgow ego Z w . 

A tle tycznego p . J. W ow er w  rozm ow ie z  

naszym  w spó łp racow nik iem  w yraził w ielką  

nadzie ję sukcesu w m eczu zapaśn iczym  

Ita lia —  P olska .

’—  P rzypuszczam  — - m ów ił p . J. W ow er  

—  że nasza drużyna jest zby t dobrze przy ­

go tow ana, by sukces m ógł ją om inąć. D la  

przyszłych  rep rezen tan tów  urządzono  obóz  

tren ingow y w  W ilczycy  —  S zw ajcaria K a ­

szubska  —  po  ukończen iu k tó rego  rozegra ­

no spo tkan ie z G dańsk iem w ygryw ając  

18 :3 .

P rzegraną w  R zym ie przyp isać należy  

n iem iłosiernym  upałom , k tó re dały się w e  

znak i naszym  zaw odn ikom . Jednak m im o  

w szystko  zaw odn icy  przegryw ali jedyn ie na  

punk ty . D latego też W łosi uw ażają druży ­

nę P olsk i za przeciw n ika groźnego i przy ­

jechali p  2 dn i w cześn iej, żeby stanąć do  

w alk i zupełn ie w ypoczętym i.

—  Jak ie są szanse naszych zaw odn ików  

na  tle drużyny  w łosk iej w  sobo tn im  m eczu?

—  P ostaram  się przejść po  ko le i: od  ko ­

gucie j do ciężk iej —  m ów i dale j p prezes. 

—  R okita jest zaw odn ik iem bardzo szyb ­

k im , silnym  i dobrym  techn ikiem . Z W ło ­

chem B arbo li D aszte pow in ien w ygrać , 

choć w  R zym ie przegra ł z n im  m in im aln ie  

na punk ty .

M arczok w p ió rkow ej pow in ien rów -, 

n ieź w alkę z G ow elli M arco rozstrzygnąć  

na sw oją korzyść .

W  w adze lekk ie j A lberto M olfino jest 

zby t dobrym  zaw odn ik iem , by m ieć jak ieś  

Piłka nożna

Dziś rozpoczyna się obóz piłkarzy.

D ziś, w  p ią tek , rozpoczn ie się na sta­

d ion ie W ojska P olsk iego tren ingow y obóz  

p iłkarzy przed m eczem  P olska —  Irland ia  

(D ub lin 13 bm .)

K ierow nik iem  obozu będzie p S po jda . 

W  obozie udzia ł w ezm ą gracze w yznaczen i 

do rep rezen tacji, a m ianow icie : M adejsk i, 

S zczepan iak , G ałeck i, G óra, N yc, D ytko , 

P iec I, P ion tek , W ostal, W ilim ow sk i i W o-  

darz , oraz 4-ej rezerw ow i: M rugała , G iem - 

za , P iec  II, P ytel

Polonia — G arbarnia w m eczu towarzy­
skim.

W  dn iu 13 bm . rozegrany zostan ie w  

W arszaw ie na stad ion ie P olon ii tow arzysk i 

m ecz p iłkarsk i P olon ia —  G arbarn ia .

P olon ia pro :ek tu je nad to rozegran ie m e  

czu z drużyną C racov ii w  dn iu 20 bm ., je ­

dnak pro jek t m oże u lec zm ian ie ze w zglę­

złudzen ia . K uligow sk i sto i na straconej 

pozyq i.

T o sam o czeka S zajew sk iego , gdyż  

T ozzi jest zaw odn ik iem  ru tynow anym  i oby  

tym  z ring iem .

B ajo rek w  średn ie j pow in ien w ygrać  

z G alegati E rco le , n ie w ysoko , lecz pe ­

w nie .

S ilvestri C em berto z K rysm alsk im  bez  

w ielk iego  trudu w ygra na punk ty .

O statn ia w alka pow inna być najpew niej 

szym  naszym  sukcesem , pon iew aż G w óźdź  

i w  R zym ie pokonał D onatiego .

Jakko lw iek każde ob liczen ie pap iero ­

w e —  m ów i dale j p . J. W ow er —  jest ty l­

ko re la tyw ne i h ipo te tyczne, to jednak je ­

stem  op tym istą i przypuszczam , że zaw o ­

dn icy w ydadzą m aksim um w ysiłku , by  

w y :ść zw ycięsko  ze spo tkan ia .

W alk i prow adzić będzie p . C siR ag  z B u ­

dapesztu , na punk ty sędziow ać będzie p . 

R icardo B arisonzo (W łochy) oraz G ału ­

szka (P o lska). (W . K .)

Nie będzie m eczu W arszawa —  Rzym .

W yznaczony na dzień 8 bm . m ecz za ­

paśn iczy W arszaw a —  R zym  n ie do jdzie  

do sku tku, gdyż W O Z A  n ie m ógł znaleźć  

na dzień ten odpow iedn ie j sa li.

W obec pow yższego W arszaw a zaw ia ­

dom iła W łochów , że rozegrają on i w  P ol­

sce ty lko dw a spo tkan ia , m ianow icie :

w  P oznan iu 5 bm . P olska —  W łochy , 

w  Ł odzi 6  bm . R zym  —  Ł ódź.

du na to , że w  tym  sam ym  dn iu odbyć się  

m a m ecz m iędzym iastow y W arszaw y —  

Ł ódź o  puchar redakcji „R epub lik i*^

K S. K PW  —  O STRO VIA  4:1 (IrO ).

N iedzie lne  spo tkan ie w  A  k lasie zakoń ­

czy ło się w ysok im , lecz w  pełn i zasłużo ­

nym  zw ycięstw em  drużyny ko le jow q . K a-  

pew iacy zagrali z silną w olą zw ycięstw a. 

P okazali, że w  chw ili, k iedy  barw y k lubo ­

w e są zagrożone, po trafią w ydobyć z sie ­

b ie m axim um  sw ych um ieję tności. G ra ży ­

w a  i ciekaw a  przyn iosła  szereg  em ocjonu ją ­

cych  m om entów  podbram kow ych . D o  przer  

w y przew ażała O strov ia , po czym  gra się  

w yrów nała . P o zm ian ie stron od początku  

in ic jatyw ę obejm uje K P W  i panu je do  koń ­

ca  nad  przeciw n ik iem . O strov ia  bron iąc się  

rozpaczliw ie , n ie jest jednak w  stan ie po ­

w strzym ać ogrom nego napom ko le jarzy , 

k tó rzy zdobyw ają dalsze 3 bram ki przez  

M łynarczyka, M ajerow icza i U rban iaka . 

Jedyny punk t d la pokonanych zdoby ł N o ­

w ak .

FIRMY GODHIE 
POP/łRCI/1

W YK W INTNE PALTA, 
UBRANIA M ĘSK IE  
M UNDURK I SZK OLNE
Poleca firm a EDM UND RYCH TER, K ra­
wiectwo m ęskie u szczytu doskonałości. 
M ateriały z m etra.
EDM UND RYCH TER, Poznań trzy skła­
dy Centrala Fi. Ratajczaka Ł Filie 
O STRÓ W W lkp.

MODNE

KAPELUSZE 
KOSZULE

KRAWATY 

poleca najtaniej 
znana firma 

MM 

Poznań-Wielka 8.

K O ŁDRY

puchow e, na w ełn ie i w acie oraz b ieliznę  
poście low ą .po lecam w o lb rzym im w y ­
borze . S pecja lność: W ypraw y ślubne. 
C eny fab ryczne. Z w iedzen ie m agazynu  
bez przym usu kupna —  po leca: Poznań­
ska Fabryka K ołder, w laśc . W ieczorek —  
Poznań, jedyn ie Piekary 1, T elefon 50-97 . 
R ok założen ia 1921.

Centralna Drnnerfa J. Czepczyńskl 
Poznań, Stary Rynek 8.

Telefon zbiorowy 45 45.
Poleca najtaniej: Farby —  Lakiery —  Po­
kosty 1 wszelkie przybory m alarskie. 
M ydła I proszki do prania — M ydła to­
aletowe — Perfum y — W ody kolońskh  
oraz wszelką kosm etykę — Frotery —  
Ścierki oraz szczotki wszelkiego rodzaju  

O ddział: Dronerja „UnlverSum " uL Fr. Ra­
tajczaka 3S.
Telefon 2749
Fabrykacja środków  do zwalczania szko­
dników w polach, lasach i ogrodach. 
Artykuły bartnicze.

Polecam korzystnie

KAPELUSZE
KOSZULE 

KRAWATY 
PULOVERY 
KAMIZELKI

CEG ŁOW SK I
Poznań, Pocztowa >

OSIEDLE STRZESZYN
p iękn ie po łożone w śród lasów  j jez io r --  
w od leg łości 8 km  od cen trum  P oznan ia  
z ładną p lażą i okazją do w ędkow an ia .

N a sp rzedaż oko ło 300 parcel budo ­
w lanych od 1200 do 2 .200 m tr? —  w  ce­
n ie od 1 ,10 do 1 ,80 za 1 m tr.a.

W arunki kupna:
w płata przy przedw stępnej um ow ie — ■i 

250 .—  zł, przy um ow ie no taria lnej 250 .—  
zło tych . R eszta ceny kupna p ła tna w  
ciągu 10— 15 la t ra tam i am ortyzacy jnym i 
n ie przekraczającym i 20 .— zł m iesięcz ­
n ie , przy oprocen tow an iu 3°/o .

D la urzędn ików  państw ow ych specja l­
ne u lg i przy w płacie. K oszty urządze ­
n ia dróg , chodn ików , bruków oraz zie-  
leńcy —  ponosi sp rzedający . 
S przedaż oraz in fo rm acje

G UTSCH E . PĘDO W SK I
Poznań, Plac W olności 11 — tel. 58-15.

A-KyppjN

PCUEDfNfK

S pędzili tak całą dobę w e dw oje . 
W tedy  n ie na żarty to m i się naprzy ­
krzy ło , a te raz , w iesz , w spom inam  to  
ze w zruszen iem . K ochali się. W  odpo ­
w iedn i sob ie sposób w yrażali sw oje u-  
czucia ... odkąd one trw ały , jak d ługo , 
m niejsza.... P óźn ie j dop iero po jąłem , co  
to jest za w ielk ie szczęście , jak iś to  
jasny by ł prom ień  w  ich szarym , sm ut­
nym  życiu , jeszcze w ięcej ogran iczonym  
i sm utnym , n iż to nasze!... Z resztą!... 
P ozw ól, R om asjzow , o czym  to  ja m ów i­
łem ?.... C óż tu  te leg rafista ....

N azańsk i podszed ł do szafk i; tym  
razem  jednak n ie p ił, lecz , zw rócił się  
p lecam i do R om aszow a, pociera ł ręką  
czo ło . : . ’ •

W  tym  nerw ow ym ruchu by ło coś  
sm utnego , coś bezsilnego .

—  M ów iłeś o m iłości, o kob iecie , o  
ta jem niczości n ieskończonej -r- przy ­
pom niał m u  R om aszow .

—  T ak , m iłość! —  zaw ołał N azańsk i  
drżącym g łosem . S zybko w ychy lił 

k ie liszek w ódki i odszed ł z isk rzącym  

się w zrok iem .
—  M iłość! K to ją rozum ie , k to?  

U czyn ili z m ej tem at d la b łazeńsk ich  
sz tuk , d la operetek , d la cyn icznych  sz ty  
chów ! D użo w  tym  i naszej, oficersk ie j 
zasług i. B ył u m nie w czoraj D itz. S ie ­
dział, gdzie ty te raz . B aw ił się sw oim  
zło tym  p ince-nez i m ów ił o kob ie tach . 
K ochany R om aszko , gdyby psy rozu ­
m iały m ow ę ludzką, gdyby choć jeden  
słyszał D itza , uciek łby  stąd ze w stydu , 
z sam ego w stydu! W iesz przecie , D itz  
człow iek dobry , w szyscy zresztą są do ­
brzy , złych ludzi n iem a. A le o t, tak i 
D itz w stydzi się inaczej m ów ić o kob ie ­
tach jak ty lko cyn iczn ie . N ie tracić re ­
nom y bezw stydn ika —  pogrom cy. Ja  
dostrzegam  w  tym  oszustw o , n ie poro ­
zum ien ie , poprostu w ypaczen ie w idzę,  
jakąś id jo tyczną m łodzieńczą sz tyw ność  
A  w szystko to stąd pochodzi, że d la  
w ielu posiadan ie kob ie ty , bezgran iczne  
posiadan ie jest czym ś zw ierzęcym , ego ­

is tycznym , n isk im , n ikczem nym , do d ja- 

b ła! S tąd  to także w  ślad za posiada­
n iem  idzie obo ję tność , n iezadow olen ie . 
D latego też ludzie d la m iłości noc po ­
św ięcają , tak sam o jak d la kradzieży , 
albo zabó jstw a.... T utaj, m ój drog i, na ­
tu ra zasadzkę na ludzi zrob iła , zasadz ­
kę z przynętą  i pętlicą .

—  M asz słuszność —  cicho , sm utno  
zgodził się R om aszow .

—  N ie, n iepraw da! •—  g łośno zaw o ­
ła ł N azańsk i. —  M ów ię ci, że n iep raw ­
da. N atu ra rozporządziła  w szystk im  ge ­
n ia ln ie . R zecz ty lko w  tym , że d la ta ­
k iego  D itza za m iłością  pó jdzie przesy t, 
a d la  D antego cała  m iłość jednym  prze ­
pychem , czarem , w iosną. M ów ię o m i­
ło śc i po jm ując ją  w  najzw yk le jszy , zm y ­
słow y sposób . T ylko , ty lko , w idzisz , u-  
czucie to  w ybrańcom  służy . T ak  jak  w y ­
brańcem  tonów  jest B ethoven , jak inn i 
są w ybrańcam i poezji, sz tuki, tak  są też  
i w ybrańcy  m iłości. Jednostk i.w

P odszed ł do okna i oparłszy g łow ę  
o ram ę, patrząc w  zadum ie w  g łąb  cie ­
m nej, spoko jnej nocy , drżącym , g łębo ­
k im , przen ik liw ym  g łosem  m ów ił:

—  O , jakże n ie um iem y ocen ić je j 
delikatnych , n iepochw ytnych p ięknoś ­
ci. Jesteśm y gruboskórzy , kró tkow idze . 
C zy  pom ujesz, ile szczęścia , ile czaru  w  
m ęce n ierozłącznej, beznadziejnej m i­
ło śc i? K iedy by łem  m łodszy , jedno ty l­
ko  w e  m nie  tkw iło  pożądan ie : zakochać  
się w  jak ie jś n iedoścign ionej kob iecie,  
n iezw yk łej, w tak iej, z k tó rą n ic , n ic  

m nie w iązać n ie m oże. Z akochać się 1 
całe  życie,w szystk ie  m yśli je j pośw ięcić . 
K im kolw iek być d la n ie j: sługą, stan ­
gretem  i starać się w szelk im i sposobam i 
bodaj raz w  rok  w idzieć ją , całow ać śla­
dy  je j stóp  na schodach , starać się choć  
raz do tknąć ty lko je j szat.

—  I skończyć ob łędem  —  posępn ie  
rzek ł R om aszow .

—  A ch , m ój drog i, czyż to  n ie w szy ­
stko jedno! —  odparł w ybuchow o N a ­
zański, rozpoczynając nerw ow ą prze ­
chadzkę po poko ju . —  A  m oże, m oże  
w łaśn ie w tedy dop iero jest praw dziw e  
życie? D obrze: w padn iesz w  ob łęd za ­
dziw iającej, n iezw yk łj m iłości, a poru ­
czn ik  D itz z paraliżu  i fa ta lnych chorób . 
C óż lepsze? P om yśl ty lko , co to za  
szczęście stać całą noc po drug ie j stro ­
n ie u licy , w  cien iu , i patrzeć w  okno  
kob ie ty ubóstw ianej. O to św ieci się u  
n ie j w  poko ju , po  sto rze  przem yka cień . 
C zy n ie je j? Ś pij cicho , radości m oja, 
śp ij, skarb ie  m ój!... O na, ona n ic  n ie w ie  
że jest kochaną, że każdy je j przedm io t 
jest drog im ... O na cię n ie zna, n igdy o  
tob ie n ie dow ie się, n ie posłyszy  jako  o  
kochającym , k tó ry go tów  jest oddać za  
n ią , n ie za je j kaprysy , za m ęża, za u lu ­
b ionego człow ieka, psinę, że go tów  od ­
dać życie całe , w szystko , co ty lko dać  

m ożna! R om aszow , tak ich rozkoszy n ie  
znają i n ie zaznają n igdy cyn icy zaw o ­
dow i.

(C IĄ G  D A L SZ Y  N A S T Ą P I.)
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■■■■M H IM i o d b ęd zie s ię w  sa li O g ro d u Z o o lo g iczn eg o

Kalendarzyk m eteorologiczny zeb ra n ie p rzed w y b o rcze O Z N  O d d z ia łu V I

„  . , . . r tin in n in P o zn a ń  - J eży ce . P rzem a w ia ć  b ęd ą  k a n d y -Piątek, godzina 1 0 rano. C iśnienie t , W
atm . średnie 750 m m . Tem peratura pow ie- d a c i n a p o słó w  z o k ręg u 9 4 s d r L eo n b u - 
trzą w ub. dobie najw yższa 4- 12 st. C „ rzy ń sk i, p rzew o d n iczą cy O k ręg u O Z N  i p . 
najniższa 4- 6 st. C . , ao B o g d a n  B ed ersk i.

Stan w ody w rzece W arcie w ynosi 4-e° .. < , , . < ...
cm . Tem peratura w ody 4- 8 st. G , O b ecn o sc cz ło n k ó w  O d d z ia łu  je s t o b o -

. . w ią zk o w a ; sy m p a ty cy m ile w id z ia n i.
Nocne dvżury aptek

śró d m ieśc ie —  A pteka dra K ierzyńskie- [ Z E B R A N IE  P U B L IC Z N E  N A  G Ó R C Z Y N IE  

go, ul. Pierackiego; A pteka pod Eskulapem , 
nl. W olności 13; A pteka, pud Ziutom  uw em  i , , , . , .  .
Stary R ynek 75; A pteka przy G robli. W iel-1  G o rczy n  zw ołuje w  so b o tę , dnia 5 bm . 
kie G arbary  
C hw aliszew o

J eży ce —
brow skiego 10. ■ -. ,

Ł a za rz —  A pteka przy Parku W ilsona, m czący O kręgu O ZN d r L eo n S a rzy ń sk i, 
n l. M arszałka Focha 47. czołow y kandydat na posła okręgu 9 4 o -

W ild a —  A pteka Fortuna, G . W ilda 76- R oJorcW
S o ła cz —  A pteka przy ul. M azow ieckiej raz P ’ " °ś« a n  B ed ersk i.

w . $ A + v .. ..  „ P R A C O W N IC Y  P . K . P . G Ł O S U J Ą I
G o rczy n —  A pteka K arpińskiego, ulica  . n i j  „

M arsz. Focha 158. w  sa h B elw ed eru o d b y ło s ię w czo ra j
D ęb iec —  A pteka przy ul. D ębieckiej 6 - w ie lk ie zg ro m a d zen ie p rzed w y b o rcze p ra -  
P o zn a ń -W sch ó d — ■ A pteka przy K rzyżu, 

ul. G łów na 53.
S ta ro łęk a —  A p tek a m iejsco w a .

W ażne telefony:
Z eg a ry n k a  —  0 7 . C en tra la  m ięd zy m ia sto ­

w a —  0 0 . In fo rm a cja  te l. —  0 9 .

- - .  ■ ; j . T ’ O b ó z Z jed n o czen ia N a ro d o w eg o K o ło  
13; A pteka pod Złotym Lw em  I _.  1 . . . . . . 6 _ .

41; A pteka na C hw aliszew ie, o godz. 19,30 w  sali p. G rzegorzew icza (ul.
76. , ’ . ,. . , ~ I M arszałka Focha 175) p u b liczn e zeb ra n ie
A pte a ic lew icza, u. ą | p r2ejW y|X )rca5C  .P rzem aw iać będą przew ód

cew n ik ó w P o lsk ich K o le i P a ń stw o w y ch .  

N a  w ezw a n ie O b o zu  Z jed n o czen ia  N a ro d o ­

w eg o  p rzy b y ło  p rzesz ło  8 0 0  o só b , k tó re w y  

p e łn iły  sa lą  p o  b rzeg i

Z eb ra n ie za g a ił p rzew o d n iczą cy O d ­

d z ia łu  O Z N  Ł a za rz  - G ó rczy n  m g r W en d er , 

u d z ie la ją c n a stęp n ie g ło su p rzew o d n iczą ­

cem u  O k ręg u  d r L eo n o w i S u rzy ń sk iem u .

D r S u rzy ń sk i w  d łu ższy m  p rzem ó w ie ­

n iu p rzed sta w ił sy tu a c ję p o lity czn ą  P o lsk i, 

w zy w a ją c w szy stk ich d o u d z ia łn w  w y b o ­

ra ch . P rzem ó w ien ie jeg o  p rzery w a ły  w ie lo ­

k ro tn ie  b u rze o k la sk ó w , św ia d czą ce o  p o ­

zy ty w n y m  s to su n k u  p ra co w n ik ó w  P K P d o  
id e i O Z N  i w y b o ró w .

Z eb ra n ie za k o ń czy ło s ię o k rzy k iem  n a  

cześć P a n a P rezy d en ta i M a rsza łk a Ś m i­

g łeg o  - R y d za .

Z E B R A N IE  K O Ł A  Ś R Ó D K A

W  w ielkiej sali D om u Parafialnego przy  

Parafii św . Jana, odbyło się w czoraj zebra-

nie przedw yborcze O ZN  K o la Ś ró d k a p rzy 1 

udziale 500 osób.
Zebranie zagaił przew odniczący K oła  

p . K o n ew k a . O ddział Poznań - W schód re ­

prezentow ał przew odniczący oddziału m gr 
T . D ą b ro w sk i, z ram ienia O bw odu przyby ­

ła  p . D u tk o w sk a .

K olejno w ygłosili przem ów ienia kandy ­
daci na  posłów  do  sejm u  pp. Traw iński, G ło  
w acki, Jóźw iak i p. Jakubow ska.

Przem ów ienia kandydatów  były nagra­
dzane niem ilknącym i oklaskam i. Społe­

czeństw o dzielnicy Środki jak jeden m ąż  

stanie do urny w yborczej w  dniu 6 listo?*- 

da.

O krzykiem na cześć R zeczypospolitej 

Jej Prezydenta i N aczelnego W odza oraz  
odśpiew aniem „B oże coś Polskę" zakoń ­
czono zebranie.

N ied y sk retn i p rzy ja c ie le
n ie : p la tfo rm a o b u „ za in tereso w a n y ch " w  
osłabianiu Państw a Polskiego jest ta sa­
m a . T y lk o d la sa m y ch endeków  m o że być 
n ie m iłe to u ja w n ien ie p ra w d y p rzez n ie ­
d y sk re tn y K o m łn tern .

P o tw o rn e !
T a jem n y m  sposobem kolportują po Po ­

znaniu ohydny w treści drukow any św i­
stek w zy w a ją cy d o b o jk o tu w y b o ró w .

N ie m ożem y oczyw iście naw et treści te. 
w strętnej dyw ersji zatytułow anej „ D o  
w a lk i  I” podaw ać.

N ie w iem y też z jakiego źródła pocho ­
dzi. K o m ln tern —  czy en d ec ja ? N ienaw iść, 
kłam stw o, zła w ola i w ściekłość w ieją z te­
go św istka straszną w rogością do Polski!

O h y d a ! Podpisują ten św istek —  „ O - 
b ro ń cy N a ro d u ” .

Z G R O M A D Z E N IA  W  T E R E N IE ,

W e W ronkach odbyło się inauguracyj­
ne zebranie O ddziału O . Z. N . przy obecno ­

ści 350 osób. W ładze O kręgu reprezentow ał 
m gr. W alczak, O bw ód zaś przew odniczący  
dyr. B lik ze Szam otuł. Sala, w  której od ­

byw ało się zebranie, była przepięknie ude­
korow ana zielenią i flagam i narodow ym i.

Zebraniu przew odniczył dr. N ieć; przy  

stole prezydialnym  zasiedli przedstaw iciele 
w szystkich w arstw społeczeństw a oraz  
m iejscow y ks. proboszcz.

Po zagajeniu zebrania przez dr. N iecia  
zabrał głos m gr. W alczak, który w ygłosił 

dłuższy referat, którego zebrani w ysłuchali 
z w ielkim zainteresow aniem , nagradzając  
m ów cę hucznym i braw am i.

Zebranie zakończyło się w podniosłym  
nastroju okrzykiem na cześć Pana Prezy ­
denta, A rm ii i N aczelnego W odza.

P o zn a ń , 4 . U .

M en erzy en d eccy u p ra w ia ją c ich y b o j-

2
 1 k o t w y b o ró w  se jm o w y ch . Ł a jd a ck a ta ro -

• . 1 b o ta ja k o ś s ię jed n a k n ie k ie ł —  sd ro w a

nUllALll część sp o łeczeń stw a  ju ż p rze jrza ła 1 o d a k -
c J i a n ty p a ń stw o w ej »  o b u rzen iem  s ię o d -

—  U n iw ersy te t P o w szech n y  tm . J a n a K a su w .
B prow icza otw iera now y rok szkolny w so- _ .
botę, dnia 12 listopada rb . Zapisy przyj- W o b ec ta k n iesp o a z iew a n eg e zw ro tu w  
m uje się w  dalszym  ciągu w  b iu rze O św ia- nastrojach sp o łeczeń stw a w p a d ła n ie ty lk o  
ty  Pozaszkolnej —  ul. Słow ackiego 38 m . 4 endecja w tra n s sza łu . J est je szcze ktoś 
pokój 7 —  w  trzeci, kto szczerze jej w spółczuje — So-
tlicy przy ul. O grodow ej 12 m . <2 w  g o a z . ’ J J
od 17 do 20-ej. I

—  W ielk i w y b ó r cza so p ism  k ra jo w y ch  i O d szereg u d n i ra d io so w ieck ie ita je P o -  
zagranicznych znajdą w szyscy w czytelni „zbaw ienne 1’ ra d y , a b y w y b o ry se j-
K lubu „R om a” przy ul. Podgórnej 10a za  
m iesięczną opłatą 75 gr lub jednorazow ą 10 m c>W 6 zbojkotow ali w yrażając przy tym  
gr. C zytelnia otw arta w  dni pow szednie w  I słow a gorącego u zn a n ia  d la en d eck ich „ p a - 
godzinach od 10— 13, i 16— 19. I triotów ” ’

—  O g ró d B o ta n iczn y p rzy u licy  D ą b ró w - G łęb o k ie , w za jem n e zro zu m ien ie s ię i 
^na ieok drl: &  kom tntem ow sko . nie

O ponow nym  otw arciu ogrodu nastąpi od- jest dla nas niespodzianką. W ręcz o d w ro t- 
dzielne zaw iadom ienie. | .

. —  Z a d zw o ń p o d n u m er 8 5 -5 1 i za ra zer -1  — — —
w uj sobie zaproszenie na „Żyw y D ziennik” | 1 1 • i •

K olą A bsolw entów O środka Społeczno O ś- XattinnAlcfuTA TYlfAflai m A751fln
w iatow ego, który odbędzie się w niedzielę, I UalllUUUJdlW U IlllVUvJ lllCZClliU
dnia 6  listopada rb . o godz. 20-ej w  sa li T e-
k ‘aru SrJ W  sam obójców * w ystrzałem  rewolwerowym

N as ’’, nosi charakter literacko - społeczny  I pozbaw iła flfj Żyda  .
o nastaw ieniu w ybitnie m łodzieżow ym . —  I , « -• ».
W stęp za zaproszeniem , które otrzym ać D o jednego z hoteli poznańskich, zw a -  
m ożna w św ietlicy O środka Społeczno O ś-1  nego przez niektórych „hotelu am nobój- 
w iatow ego -  ul. Podgórna 12 m . 2, w  kasie ców - r g . t .. kiIkakrot.
Teatru „B łękitny Pajac” oraz w biurze . „ °  a.naaejw
O św iaty Pozaszkolnej — ul. Słow ackiego n ic w y p a d k i sa m o b ó jstw , p rzy b y ła w czo ra j  
38 m . 4, pokój 7 —  tel. 8551. 3 0-le tn ia n a u czy cie lk a Iren a S ien k iew icz

 _ OJ~ P 0 2 1 *8 !? 1 8 P o T n a ń I Z w lą - z  O stro w a  W Ik p ., za m ieszk a ła  o sta tn io  p rzy  
zek Popierania Turystyki organizuje w  n ie v  
dzielę, dnia 6 bm . w ycieczkę kulturalno-hi-1  u ’lcy K ra szew sk ieg o 3 m . 9 . W  g o -  
storyczną do R atusza i jego otoczenia n a d ż in a ch w ieczo rn y ch  s łu żb a h o te lu za a la r -  
Starym R ynku. Zbiórka o godz. 11,30 przed m o w a n a s trza łem  w b ieg ła d o p o k o ju za -  
głów ną bram ą now ego R atusza. K arta u- . < > . . c
czestniotw a w raz z w stępem 0,40 z ł; d la m tesz łta fe śo p rzez p a n ią o . o czo m je j 
radioabonentów i m łodzieży 0 ,3 0 ® ł. P rzed p rzed sta w ił e tę  s tra szn y  w id o k . P a n i S ień - 
sprzedaż w portierni hotelu „B aza?’ . W y- kiew icz le ża ła  m a rtw a , p rzy n ie j rew o lw er  
cieczkr gospodarcze pójdą tego dnia: 1. D o • ...
N ow ej Elektrow ni M iejskiej. Z b ió rk a o 1 1 1 5 1 a d rcs< > w a n y * >  m ęża . .

godz. 9,40 przy ostatnim przystanku tram ­
w aju nr. ć (Tam a G arbarska). C ena karty  1 1 '
uczestnictw a: 0,30 zł, dla radioabonentów  I

na Sołaczu. Zbiórka o god/ 945  C y k l w y k ła d ó w  d la  lek a rzy |
^ W ai"J -nrk 9 - Staraniem  panądu  Izby Lekarskiej P.-P .,

i Q - 'f3 Z1 ’ dIa radloaI>onentów U bezpieczalni Społecznej w Poznaniu, w y-
t u » . z • » działu lekarskiego U . P., w ydziału lekar-

kinJ  cz .Ion skiego Tow arzystw a Przyjaciół N auk i Zw .
dnia fi hm J .w . ni®d *ieIę Lekarzy P.-P. okręg w ielkopolski odbędą  się
C iaha6  w ,k?śc'el.e B ożego w Poznaniu, w m iesiącu październiku, li-
dvinta  vS rani ie vniia 8 k,11? .° 8°” I stopadzie i grudniu b r . w ykłady p rzezn a -
dzim e 19,30 w lokalu pl. K olegiacki 4. C ZOne dla leklrzy.
n ,...  . I W ykłady te odbyw ać się będą ty lko w
K U C A  Z a W O u O W y  [niedzielę od godz. 10— 12, 12— 14 i 16— 18 w

sali w ykładow ej U . P. w  Szpitalu M iejskim  
c ia t ?r^esz8nJ® Zaw odow ych A utom obili- przy -uj Szkolnej 14/16. Jedynie w ykład p.
tow R P. Zebranie plenarne odbędzie się dra G robelskiego odbędzie się w Zakł. O r- 

a b i? ‘D0  Y sa Tow - M ło-1  topedycznym im . G ąsiorow skich w Pozna-
dych Przem ysłow ców , ul. Podgórna 10. I niu, przy ul. G ąsiorow skich 7.

Program  w ykładów jest następujący: 
I N iedziela, 20 listopada. G odz. 10: doc- 
dr Tochow icz (K raków ) —  „W ykładnia ele- 
ktrokardiogram u” . G odz, 12: prof, dr H off­
m ann —  „Patogeneza obrzęków '’. G odz. 16: 
dr G robelski —  „Zw ichnięcia i złam ania w  
praktyce ogólnej” .

N iedziela, 4 grudnia. G odz. 10: prof, dr 
K ow alski — „N ow oczesne leczenie stanów  
zapalnych m acicy i jej przydatków ” . —  
G odz. 12: doc. dr Stóckel —  „N ow e zdobycze  
z dziedziny endokrynologii ze szczególnym  
uw zględnieniem zaburzeń w egetatyw no-do- 
krew nych” . —  G odz. 16: dr Frąckow iak —  
„N iektóre schorzenia urazow e układu ner­
w ow ego” .

—  N iedziela, 11 grudnia. G odz. 10: płk. 
dr R udzki (W arszaw a) „K lasyfikacja gruź­
licy p łu c ’* , G o d z. 1 2 : d o c . d r A lk iew icz

W  Ś rem ie odbył się w czoraj w iec przed  
w yborczy O ZN z udziałem 350 osób pod  

przew odnictw em  kpt. Stefana W olnow skie- 
go. Przem ów ienia w ygłosili m gr. W al­
czak oraz p. H icki z Poznania. W  dyskusji 

zebrani ośw iadczyli się za udziałem  w  w y ­
borach.

W  te j sp ra w ie p o lic ja w d ro ży ła d o ch o ­

d zen ia . P rzy czy n y  sa m o b ó jstw a  są  n a ra z ie  
n iezn a n e . Ś led z tw o  w y ja śn i i u sta li p o w o ­

d y , ja k ie sk ło n iły m ło d ą m ęża tk ę d o ro z ­

p a cz liw eg o  czy n u . (o m )

T ra m w a j n a jech a ł n a sa m o ch ó d
D n U  3 b m . • g o d z . 1 6 -e j n a K a p o n ie -  

n e tra m w a j łtn ii n r . 4 m d era y ł s ię z sa m o ­

ch o d o m  o so b o w y m  n a leżą cy m  d o K o m en d y  
S tra ży G ra n iczn e j w  W o lsz ty n ie . S a m o ch ó d  
zo sta ł lek k o u szk o d zo n y .

Jan —  „W spółczesne poglądy na terapię ki­
ły i rzeżąozki". —  G odz. 16: dr B ednarek  —  
„O rzecznictw o lekarskie".

O płata za cały cykl (w ykładów w ynosi 
25,—  zł, za jeden w ykład dw ugodzinny 3,—  
zł. Zgłoszenia należy nadsyłać pod adre­
sem Izby Lekarskiej P.1P . ul. Skarbow a 9  
(Tel. 58-13).

T ea tra ln e śro d y  w  „ S a lo n ie  3 5 “
Sekcja literacka Tow arzystw a W spół­

pracy K ulturalnej w Poznaniu inauguruje  
w  środę dnia 9 bm . o godz. 20 w  „Salonie  
35“ (P lac W olności 4) now y sezon „śród  
literackich".

Tegoroczny sezon w ypełniony zostanie  
cyklem  odczytów  z zakresu teatrologii. W  
środę inauguracyjną m ów ić będzie na tem at 

poznańskiej inscenizacji „B alladyny" —  
znany krytyk literacki dr K onstanty Tro- 
czyński. Po referacie dyskusja.

W y sta w a ... s ło ń ca
P o zn a ń , 4. 11.

C zy słońce m ożna w ystaw ić? K ażdy  
tak zapyta kto przeczyta pow yższy ty tuł.

O tóż to słońce m ożna w ystaw ić i to na­
w et w  butelce. W iadom o bow iem , że w  o- 
w ocach jest zaklęta energia (prom ienista  
słońca. N apój w ięc t. zw . „płynny ow oc”  
posiada pełną w artość św ieżego, naturalne ­
go ow ocu. A że ow oc posiada to słońce —  
stąd słońce zaklęte w ow ocu w posta­
ci w itam in. W tłaczam y ow oc do butelki i 
m am y słońce w  butelce.

N a w ystaw ie, która m ieści się w sali 
parafialnej przy kościele Zm artw ychw sta­
nia Pańskiego na W ildzie, ul. D ąbrów ki, 
będzie m ożna naw et spróbow ać tego napo ­
ju . W ystaw a jest urządizona po raz pierw ­
szy w Polsce i otw arta jest ty lko jeden  
dzień, w  niedzielę, 6 b m , o d godz. 8— 20. 
W stęp b ezp ła tn y .

W  K o źm in ie przybyło na zebranie O ZN  
z górą 200 osób. Po zagajeniu zebrania  
przez przew odniczącego O ddziału p. Pok- 
lew skiego przem ów ił sekretarz O kręgu  

m gr. M aciejew ski. W  czasie dyskusji zabrał 
głos nikom u z m iejscow ych obyw ateli nie  
znany, a w ięc w idocznie nasłany skąd inąd  
człcnek t. zw . '„S tronnictw a N arodow ego”  
niej. Pleciński. W yw ody jego były tak de­

m agogiczne, że w yw ołały oburzenie zebra­
nych. N ależytą odpraw ę dał w ichrzycielo ­

w i prelegent. Zebranie zakończyło się en ­
tuzjastycznym i okrzykam i na cześć O ZN i 
N a cze ln eg o W o d za .

K o m u n ik a ty  tea tra ln e

—  T ea tr W ielk i. D ziś balet „H arnasie"  
i o p era  w  jednym akcie „V erbum nobile". 
Przedstaw ienie zakupione. W  sobotę w zno  
w ienie opery P. C zajkow skiego „D am a Pi­
kow a" z gościnnym  w ystępem  tenora M ie­
czysław a Perkow icza w  roli H erm ana. O b ­
sadę „D am y pikow ej" tw orzą pp: M , Ja ­
now ska, dr W . R oessler - Stokow ska, A . 
G reta!, Sł. B estani, W . Trojanow ska, E. 
M aj, A . K arpacka, J. G ruszczyński, W . 
Szpingier i M . Zygm ański. D ekoracje pro ­
jektu Z. Szpingiera. K ierow nictw o m uzycz­
ne dyr. dr Zygm unt Latoszew ski. W  nie­
dzielę popołudniu po cenach popularnych  
operetka „Tysiąc i jedna noc", w ieczorem  
„C yganeria".

.—  T ea tr P o lsk i. D ziś, w piątek oraz  
dni następnych sztuka G . Zapolskiej „ Ich  
czw o ro " w  reżyserii K , K oreckiego z u- 
działem  pp: B aronów nej C zarneckiej, W ie­
czorkow skiej, Żbikow skiej, D ytrycha, R ew - 
k o w sk ieg o  i Z in tla . „ B a lla d y n a "  p o  cen a ch  
n a jn iż szy ch , dla w ycieczek i szkół zam iej­
scow ych ukaże się w  nadchodzącą sobotę  
o  godz. 16. W  niedzielę po południu po  ce­
nach zniżonych ostatni raz „ S zó ste  p ię tro " ,

—  P o zn a ń sk i T ea tr P ery fery jn y , D ziś 
w G łów nej w  sali p. K siąźyka bajka w 2  
aktach: „M IŚ i SIERO TK A " — • Początek  
o godz. 16-tej —  bilety od 25 gr do 75 gr. 
D zieci obdarow ane zostaną cukierkam i. 
Prem iera zapow iedzianej bajki w 3 obra­
zach K rólew na LA LA  i szew czyk m ądrala  
odbędz e się dopiero w  piątek 11 bm . o  go­
dzinie 1 5 w  sali D o m u K ró lo w ej J a d w ig i.
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K a n d y d a ci N a ro d o w eg o  O b o zu  P ra cy  S a m o rzą d
p rzy n a d ch o d zą cy ch w y b o ra ch  d o R a d y M iejsk iej

P o zn a ń , 4 . 1 1 .

N a ro d o w y  O b ó z  P r a c y  S a m o r z ą d o w e j w y ­

s ta w ił n a s tę p u ją c e  l i s ty  k a n d y d a tó w  d o  R a  

d y  M ie j& k ie j w  P o z n a n iu .

O K R Ę G  Ł

M a r c h w ic k i Z d z is ła w , d y r . P . K . E .; d r  
W ie r u s z A n to n i , le k a r z ; G r z ą d z ie ls k i W a ­
le n ty , k u p ie c ; K o ń c z a l P io tr , s io d la r a ; U n ie  
r ż y s k a - L a to s z e w s k a C z e s ła w a , n a u c z . ;  
H ir s c h S ta n is ła w , z ło tn ik ; K a s p r z a k  W in ­
c e n ty , u r z . k o l .; G a w lik o w s k i K a z im ie r z ,  
w l. d r u k . ; W o ja n o w s k i L e o n , n a u c z y c ie l ;  
K o s o w ic z  K a z im ie r z , e k o n o m .

O K R Ę G IL
K ą k o le w s k i J a n , m a jo r s . s . ; J a n k o w s k i  

M ic h a ł , r o b o tn ik ; d r  K o n o p iń s k i A lf o n s , le ­
k a r z ; K o p p e M ic h a ł , k u p ie c ; M a r c in ia k o w a  
M a g d a le n a , r o b o tn ic a ; P ie tr z y k o w s k i R o ­
m a n , r z e m ie ś ln ik ; T a la ro w s k i Z b ig n ie w , r o  
b o tn ik ; W o z n ia k L u d w ik , r o b o tn ik ; T o m ­
c z a k  W ła d y s ła w , u r z ę d n . p a ń s tw .; d r R a b -  
■k i K a z im ie r z , le k a r z .

O K R Ę G  H L
N a d e r M ik o ła j, s to la r z ; S y n o r a d z k ! F r .,  

p r a c . I z b y R z e m .; F i tz n e r J a n , a d w o k a t;  
Z a g ie r s k i J a n , r e d a k to r ; W ło d a r c z a k M a ­
r ia n , f a b r y k a n t ; Z b o r o w s k i W ik to r , k u p ie c ;  
K o lu ś n ie w s k i W a le n ty , u r z . p r y w .; J a s n o c h  
K a z im ie r z , a r t . m a i .; S w o r n o w s k i S ta n is l . ,  
k u p ie c ; D z iu r k ie w ic z T e le s f o r , u r z ę d n ik  
p a ń s tw .; S z a ła p ie ta  J ó z e f , r o b o tn ik ; K a m iń ­
s k i A n to n i , m u r a r z ; C ie ś l iń s k a J a d w ig a ,  
b iu r a l is tk a ; D o m a g a ls k i Z y g m u n t , k u p ie c .

O K R Ę G  IV .
S ie m iń s k i J a n , d y r . b a n k u ; S te m p n ie -  

w lc z S ta n is ła w , p r z e m y s ło w ie c ; D ą b r o w s k i  
T o m a s z , a p te k a r z ; Ł u c z y ń s k i W ito ld , a d  w .;  
M u k u lo w s k a D o r a , a r t . m a la r k a ; K o k o c iń ­
s k i E d m u n d , u r z . p a ń s tw .; Z ie m e k M a r c in ,  
jn u r a r z ; K o s o w ic z E d w a r d , u r z . p a ń s tw .;  
O le jn ic z a k W ła d y s ła w , f r y z je r ; S u r ó w k a  
K a r o L  z a p . k s ię g . ; M a z u r e k S ta n is ła w , r o ­
b o tn ik ; d r K o n k ie w ic z R o m a n , le k a rz .

O K R Ę G  V M
L ic z b iń s k i J ó z e f , k s ię g a r z ; R o s a d a S te ­

fa n , n o ta r iu s z ; S ia d a k  T o m a s z , k o w a l ; W o  
r o c h M ic h a ł , u r z . p r y w .; K r z y ż a ń s k i F r . ,  
u r z ę d n ik  p a ń s tw .; K o k o c iń s k i M ic h a ł , r o b . ;  
S o b k o w ia k F r a n c is z e k , u r z ę d n . K u r a to ­
r iu m ; Z a l ik F r a n c is z e k , k u p ie c ; A d a m s k a  
H a l in a , u r z ę d n ic z k a , d r S ta w a r z  W la d y s ł . ,  
lek a rz.

W o jn ic z  A u g u s t , u r z . b a n k . ; S a ła ta  M ic h a ł ,  
r o b o tn ik ; d r Z e r b e F r a n c is z e k .

\ OKRĘG XL
M a łe c k i A n to n i , r a d c a k r a j . ; B a l le n ­

s te d t A d a m , in ż . a r c h . ; G a w r o ń s k i A n d r z e j ,  
p r a c , ty to ń . ; N o w a c k i K le m e n s , p o r . s . a . ;  
O r p e l F r a n c is z e k , k u p ie c ; P le n s le r ó w n a  
H e le n a , u r z ę d n ic z k a ; P ta s z y ń s k i S ta n is ła w ,  
r o b o tn ik ; S k o ta rc z a k  W ik to r , k u p ie c ; H o l-  
n ic k i - S z u lc T a d e u s z , p p łk . « . R a ta j ­
c z a k  A n to n i , p r a c . P . Z . U .

O K R Ę G X tt
D z if t ir f c ie w ic z  S ta n is ła w , r o ln ik '; W f le z y A  

s k a  J a n in a , ż o n a  k p t- ; S k r z y p c z a k  J a n , p r a  
c o w n ik k o le j .; d r G ó r z y ń s k i .K le m e n s , le ­
k a r z ; D z ia k J ó z e f , u r z ę d n ik p a ń s tw .; C i­
s z a k F r a n c is z e k , w e r k m is t rz ; M a łe c k i F r .,  
p o d m is t r z  c ie s .; P io t r o w s k i J e r z y , u r z ę d n ik  
U b e z p . K r a j.

O K R Ę G  X m .

R u tk o w s k a E lż b ie ta , n a u c z y c ie lk a ; S o b ­
c z a k  W o jc ie c h , r z e m ie ś ln ik ; S te h b a c h  S ta ­
n is ła w , ś lu s a r z ; K o ś m ic k i J ó z e f , u r z ę d n ik  
p r y w .; L a w ę c k i J e r z y , u r z ę d n ik ; R a ta jc z a k  
F r a n c is z e k , r o b o tn ik ; B r o d z ia k  A d a m , s to i .  
W y b ie r a ls k i W in c e n ty , u r z ę d n ik U b e z p . ;  
N a p ie r a ła A lo jz y , ś lu s a r z ; S k ib s k j E d m - .  
u r z ę d . p a ń s tw .; H iż o r e k  F r a n c is z e k , s to la r z  
B r z e z iń s k i J u l ia n , b u d o w n ic z y .

W szy scy  ro b o tn icy  w ezm ą  u d zia ł w  g lo so w a n iu
Z  zeb ra ń p rzed w y b o rczy ch w  Ś rem ie 1 K ó rn ik u

Ś rem , 4 . 1 1 . 3 8 .
W  ś ro d ę , 2 h m . o d b y ło  s ię w  D a s z e w i-  

c a c h , p o w ia tu ś r e m s k ie g o , w ie lk ie z e b r a ­

n ie p r z e d w y b o r c z e .

Z e b ra n iu  p r z e w o d n ic z y ł p . K o n r a d  L a ta -  

n o w ic z , p r z e w o d n ic z ą c y o b y w a te ls k ie g o  k o  

m ite tu  w y b o r c z e g o g m in y w ie js k ie j K ó r ­

n ik . S z c z e g ó ło w y  r e fe r a t p o l i ty c z n y  n a  te ­

m a t o b o w ią z k u  u d z ia łu  w  w y b o r a c h  w y g ło ­

s i ! z n a n y  d z ia ła c z w ie js k i , p . K a z im ie r z  

J a k u b o w ic z , w ó jt g m in y  K ó r n ik . W  d y s k u  

s j i o ż y w io n e j p r z e m a w ia li p r z e d s ta w ic ie le  

r ó ż n y c h  z a w o d ó w , w y w o d z ą c , ż e  w s z y s c y  o -  

b y w a te le s ą o d p o w ie d z ia ln i z a lo s y p a ń ­

s tw a  i d la te g o  g r e m ia ln ie  w in n i s ta n ą ć  d o  

u r n y  w y b o r c z e j .

P o w a ż n e z e b r a n ie p r z e d w y b o r c z e ’ o d b y ­

ło s ię r ó w n ie ż w  K ó r n ik u . P r z e m a w ia ł  

w ó jt J a k u b o w s k i n a  te m a t k o n ie c z n o ś c i g ło  

s o w a n ia d o  S e jm u . N a s tę p n ie  p r z e m a w ia ł  

k a n d y d a t n a  p o s ła  p . R a n u s  z e  Ś r e m u  n a  

te m a t s w o ic h p o g lą d ó w g o s p o d a r c z y c h i 

s p o łe c z n y c h . T r z e c i z k o le i p r z e m a w ia ł  

J ó z e f Z o l l z D a c h o w y z a  g ło s o w a n ie m , o -

ś w ie t la ją c o z c z o g ó ło w o p r o b le m  u k r a iń s k i.

P r e z e s o b w o d o w y  Z . Z . P . K o w a ls k i z  

R o g a lin k a  o ś w ia d c z y ł, ż e w s z y s c y  r o b o tn i ­

c y , z w ła s z c z a d o m in ia ln i , w e z m ą  u d z ia ł w  

g lo s o w a n iu  d o S e jm u . R o b o tn ik F r a n c i ­

s z e k S z y s z k a z D a s z e w lc p o w . ś r e m s k ie g o  

w  z d e c y d o w a n y  s p o s ó b  z a a p e lo w a ł, b y  k a ż ­

d y  w z ią ł u d z ia ł w  g ło s o w a n iu .

I n ż . P y t la s  z G ą d e k  w y k a z a ł , te  k a ż d y  

u c z c iw y  P o la k  w in ie n  g ło s o w a ć .

B u r m is t rz  K ó r n ik a , p . J a n  L a u b e , w  t r e ­

ś c iw y m  p r z e m ó w ie n iu  w s k a z a ł n a  k o n ie c z ­

n o ś ć  g ło s o w a n ia .

N a s tę p n ie  w y b r a n o  g m in n y  k o m ite t w y ­

b o r c z y n a g m in ę w ie js k ą , r e p r e z e n tu ją c y  

w s z y s tk ie z a w o d y z  n a u c z y c ie le m  K o n r a ­

d e m  L a ta n o w ic z e m .

O  g o d z . 2 0 o d b y ło  s ię e e b r a n ie  z o r g a n i ­

z o w a n y c h  k u p c ó w  z a w o d o w y c h , n a  k tó r y m  

p r z e m a w ia ł r ó w n ie ż  p . b u r m is t r z  J a n  L a u ­

b e z K ó r n ik a , w z y w a ją c w  z d e c y d o w a n y  

s p o s ó b  o b e c n y c h  d o  u d z ia łu  w  g ło s o w a n iu  

d o  S e jm u  i o d d a n ia  g ło s u  n a  p . H a n u s a  z e  

Ś r e m u .

U czm y się ch o d zić!
U liczn y  b a ła g a n  w  ru ch u  p ieszy m  O stro w a

Obecny,

d o łą cza m y d o „ N o w eg o K u riera *  

W Y Ł Ą C Z N IE D L A S T A Ł Y C H A -  

B O N E N T Ó W , trzec i zeszy t n a szej  

b ezp ła tn ej p rem ii ty g o d n iow ej.

J est n im  c ią g d a lszy in teresu ją ­

ceg o ro m a n su p . t  

„ M O S T  W E S T C H N IE Ń "  
o b jęto śc i 3 2 stro n g

C o ty g o d n io w ą p rem ią p o w łeścło *  

w ą „ N o w eg o K u riera " o trzy m yw a ć  

o d tą d sta le b ęd ą w szy scy a b o nen ci  

n a szeg o p ism a b ez ża d n ej d o p ła ty -

5 0 -lec ie  „ N o w in  L ek a rsk ich "
W y d zia ł L ek arsk i P o zna ń sk iego T o w a ­

rzy stw a P rzy ja c ió ł N a u k o b cho d zi w  so b o ­

tę , d n ia 2 6 listo p a d a b r. w y ją tk o w ą ro cz ­

n icę , g d y i św ięcić b ęd zie 5 0 la t n ieprzer ­

w a n eg o  w y d a w n ictw a  „ N o w in  L ek a rsk ich " , 

k tó re p rzez 3 0 la t n a o d cin k u n a u ko w y m  

za w o d u lek a rsk ieg o p rzec iw sta w ia ły się  

sk u teczn ie n a p o ro w i p ru sk iem u , św ia t le ­

k a rsk i ca łej P o lsk i a szczeg ó ln ie P o zn a n ia  

z ło ży w  d n iu 5 0 -lec ia „ N o w in L ek a rsk ich "  

h o łd ty m  w szy stk im  red a k to ro m  i w sp ó ł­

p ra co w n ik o m , k tó rzy  zo sta w ili n a m  w  sp u -  

śd żn ie liczn e to m y p o lsk ieg o d u ch a i p o l­

sk iej k u ltu ry .

U ro czy stość 5 0 -lec ia „ N o w in L ek a r ­

sk ich ” p rzy p a d a n a 2 0 -lec ie p a m iętn eg o  

p o sied zen ia W y d zia łu L ek a rsk ieg o z listo ­

p a d a 1 9 1 8  r ., k tó re sta ło  się  za czą tk iem  o r ­

g a n iza cji sa n ita rn ej za ch o d n iej P o lsk i. P ro ­

g ra m  teg o św ięta n a u k i p o lsk iej zo sta n ie  

p rzesła n y lek arzo m  p o zn a ń sk im  w  sp ecja l­

n y ch za p ro szen ia ch .

O K R Ę G  V L
W ię c k o w s k i E r w in , d y r . f - m y  C e g ie ls k i ;  

S o b k o w ia k L u d w ik , s e k r . Z . Z . P .; G o r g o -  
le w s k a  J a n in a , d y r . s z k o ły ; G ie łd z ik  F e l ik s  
p r a c , k o le j . ; P ia s e c k i S ta n is ła w , u r z ę d n ik  
p o c z t. ; G r a c z y k J a n , p ie k a r z ; C w o jd z iń s k i  
A n to n i , p r o f , e m .; S ta r o ń P io t r , w o ź n y ;  
C h u d y J ó z e f , k u p ie c ; K a ź m ie r o w s k i B o le ­
s ła w , u r z ę d n ik ; K o n ie c z n y  S ta n is ła w , r o b o ­
tn ik , K o z ło w s k i W ła d y s ła w , u r z . p a ń s tw ;  
B la s z c z a k S te f a n , e le k t r o m o n te r ; K u b a la  

M ic h a ł , p r a c , k o le j . ; C ic h y  I d z i , f o r m ia r z ;  
Z ie liń s k i L u d w ik , k u p ie c .

O K R Ę G  V IŁ
G r z e g o r z e w ic z S ta n is ła w , w ła ś ć . d o m u ;  

S o b a ń s k i K a z im ie r z , p ie k a r z ; m g r B e s t r z y ń  
s k i O le c h , e k o n o m is ta ; T w a r d o w s k i A n ­
d r z e j , m u r a r z ; G r a b o w s k i F r a n c is z e k , e le ­
k tr o m o n te r ; M o s to w s k i S z c z e p a n , u r z ę d n ik  
p a ń s tw o w y ; J a n k o w ia k F r a n c is z e k , d o z o r ­
c a  f e b r . ; G ó r z y ń s k i F r a n c is z e k , p r a c . P K E .

O K R Ę G  V H L
T y c n e r I g n a c y , p r a c , k o le j . ; S a s A n to n i ,  

p r a c , p o c z t . ; M ic h a ls k i P io tr , u r z ę d n ik  p r y ­
w a tn y ; K a p u ś c ik o w a  A n n a , ż o n a  k o m . p o i . ;  
M ą c z k o w ia k  S ta n is la w , k r a w ie c ; M a je w s k i  
W a w r z y n , u r z ę d n ik ; A d a m k ie w ic z W a le n ­
ty p r a c , p o c z t . ; M a c ie je w s k i M ie c z y s ła w ,  
k u p ie c ; K o p e ć W ik to r , s e k r . s ą d u  o k r . ; P ią  
te k  E d w a r d , k o n d u k to r ; P ie p r z y c k i W ła d y ­
s ła w , ś lu s a r z ; P ie t r z a k  J a n , b la c h a r z ,

O K R Ę G  IX .
B r e s iń s k i S ta n is ła w , u r z ę d n ik p r y w .;  

S a n ta r iu s o w a  Z o f ia , p r a c , s p o i .; L e w a n d o w  
s k i W ło d z im ., p r a c , u m y s ł . ; S e m p iń s k i K a ­
z im ie r z . u r z ę d n ik  s ą d . ; A n to s z c z a k  T o m a s z ,  
s e k r . Z . Z . P .; J u s z c z a k K a z im ie r z , e m e r .  
s y n d y k I z b y R z e m .; O w c z a r z a k  S ta n is ła w ,  
u r z ę d n ik  p a ń s tw .; K u lla F r a n c is z e k , m is t rz  
s to i . ; A n d r u s z c z a k S z c z e p a n , r o b o tn ik ;  
Ś n ie g o w s k i J ó z e f , k r a w ie c .

O K R Ę G X ,
K n o l lo w a J a n in a , ż o n a  o f ic e r a ; B e n tk o w  

s k i S te fa n , u r z ę d n ik  b a n k . ; S z y s z k a  F r a n c i  
s z e k , p p łk . s . s . ; P a w la k  W a le n ty , s e k r . Z -  
Z . P .; H u d o w ic z K a z im ie r z , e le k tr o m o n te r ;

• Z y s n a r s k i K a z im ’e r z , u r z ę d n ik ; S trz y ż e w ­
s k i H ie r o n im , d y r S . A . J u ta ; W r ó b le w s k i  
M a r c in , ś lu s a r z ; R u m iń s k i J a n , r o b o tn ik ;

g o , n a  k tó r e j g łó w n ie  s k u p ia  s ię  r u c h ' s p a ­

c e r o w y .

A le  n ie  je s t lo  n a jg o r s z e , c h o ć  p r z y s to j ­

n ie j b y ło b y  p o  n a b o ż e ń s tw ie  r a c z e j u n ik a ć  

u l ic z n e g o  t ło c z e n ia  s ię  i ś c is k u . N a jg o r s z e  

je s t to , ż e  n ig d y  n ie  o d r ó ż n ia  s ię  je z d n i o <  

t r o tu a r ó w  i w ię k s z a  c z ę ś ć  p u b l ic z n o ś c i h a ­

s a  s o b ie  „ n a  o r a n y im ” , ja k  to  s ię  w  O s tr o ­

w ie  p o p u la r n ie  m ó w i. Z  n a jw ię k s z ą  o s t r o ­

ż n o ś c ią  m u s z ą p r z e je ż d ż a ć p r z e z g łó w n ą  

u l ic ę O s tr o w a  s a m o c h o d y , a  s z o f e r z y  n ie ­

z w y k le c z u jn ie m u s z ą u w a ż a ć , ż e b y  c z a ­

s e m  k o g o  z  le k k a  n ie  „ m u s n ą ć ” .

M o ź e b y  ta k  u r z ą d z ić  k u r s y  d la  O s tr o -  

w ia k ó w  w ła ś c iw e g o  i p r z y z w o i te g o c h o ­

d z e n ia  p o  u l ic y , ja k  to  k ie d y ś  z r o b i ł K a l is z  

i in n e  w ię k s z e  m ia s ta  w  P o ls c e ?  A  m o ż e  

d a  s ię  z łu  z a r a d z ić  w  ja k i in n y  s p o s ó b ?

O c z e k u je m y  z  d u ż ą  n ie c ie r p l iw o ś c ią  m -

O s tr ó w , 4 . 1 1 .

P o d  w ie lu  w z g lę d a m i m a  O s tr ó w  s łu s z ­

n ą  a m b ic ję z a l ic z a n ia  s ię d o w ię k s z y c h  

m ia s t W ie lk o p o ls k i M a  s ta ły  te a t r , k tó r e ­

g o  n ie  u m ie  je d n a k  u tr z y m a ć  n a  o d p o w ie d ­

n im  p o z io m ie . C h c ia ł k o n k u r o w a ć  z  K a l i ­

s z e m , w a lc z y ł z  n im  z  d o ś ć  d u ż y m  p o w o d z e  

n ie m  o  S ą d  O k r ę g o w y  o r a z z f ia s k ie m  o  

e le k t r o w n ię o k r ę g o w ą P r a g n ie z a m ie n ić  

b u r m is t rz a  m ia s ta  n a  p r e z y d e n ta  i td . i td .

J e d n a k O w ie lu r z e c z a c h  z a p o m n ia ł  

O s tr ó w  z u p e łn ie . J u ż  n ie  c h o d z i o  p o tr z e b y  

w y ż s z e g o  r z ę d u , w y s ta r c z y  b o w ie m  ty lk o  

p r z y p a t r z e ć  s ię O s tr o w ia k o m , ja k s o b ie  

c h o d z ą  p o  u l ic y .

N o r m a ln ie , w e  d n ie , n ie  m o ż n a  n a r z e ­

k a ć , g d y ż  r u c h  p ie s z y  je s t s to s u n k o w o  m a ­

ły . W ie c z o r e m  je d n a k , z w ła s z c z a  p o  n a b o ­

ż e ń s tw ie  r ó ż a ń c o w y m , c z y  te ż  to  w  n ie ­

d z ie lę  i ś w ię ta  p r z e d p o łu d n ie m , t r u d n o  I te r w e n q i p o l ic j i c o  d o  r u c h u  u l ic z n e g o  w  

p r z e jś ć  p r z e z  u l ic ę M a r s z a łk a  P i łs u d s k ie - 1 O s tr o w ie .

B ieg m y śliw sk i P o zn a ń sk ieg o K lu b u  J eźd zieck ieg o
P o z n a ń s k i K lu b  J e ź d z ie c k i o b c h o d z i ł d o  

r o c z n e  ś w ię to  ś w . H u b e r ta  t r a d y c y jn y m  b ie  

g ie m  m y ś liw s k im . W  b ie g u  w z ię ło  u d z ia ł  

5 8 je ź d ź c ó w w o js k o w y c h i c y w i ln y c h .  

W ś r ó d  3 0  b l is k o  je ź d ź c ó w  c y w i ln y c h  z w r a ­

c a ły  n a  s ie b ie  u w a g ę b a r w n y m  s t r o je m  1  

d o b r ą  p o s ta w ą  je ź d z ie c k ą  z g r a b n e  s y lw e t ­

k i k i lk u n a s tu  m ło d y c h  a m a z o n e k .

T r a s a  d łu g o ś c i o k . 1 0  k m  w io d ła  o d  h ip -  

p o d r o n u  p r z y  u l . G r u n w a ld z k ie j o k o l ic a m i  

P o z n a n ia  d o  la s u  n a  G o lę c iń ie , g d z ie  b y ł u -  

k r y ty  s y m b o l ic z n y  l i s . M a e s t r e m  b y ł m a jo r  

M a je w s k i, k tó r y  p r o w a d z i ł b ie g  b a r d z o  u -  

m ie ję tn ie .

£ K a w a lk a d a w y r u s z y ła z h ip p o d r o m u  

p u n k tu a ln ie  o  g o d z . 1 4 4 0 p r z y d ź w ię k a c h  

o r k ie s t r y  w o js k o w e j . Z  k a w a lk a d ą  w y r u ­

s z y ? w  k ie r u n k u  m e ty  n a  G o lę c iń ie  s z n u r  

a u t i w z o r o w y c h  z a p r z ę g ó w k o n n y c h , z .  

k tó r y c h  l ic z n i w id z o w ie  m ie li m o ż n o ś ć  o b ­

s e r w o w a ć b ie g  n a k i lk u  k o le jn y c h  s k r z y ­

ż o w a n ia c h  d r o g i z  t r a s ą  b ie g u .

N ie s te ty  n ie k tó r z y  je ź d ź c y  c y w i ln i n ie  

w y k a z a l i d o s ta te c z n e g o  o p a n o w a n ia  k o n ia  

i w y p r z e d z a l i m e a s t r a , c z e g o n a le ż y n a  

p r z y s z ło ś ć  u n ik a ć . P o z a  ty m  je d n y m  w y ją t ­

k ie m , z r e s z tą  z  d u ż y m  ta k te m  z l ik w id o w a ­

n y m  p r z e z  m e a s t r a  b ie g  s z e d ł b a r d z o  s p r a ­

w n ie ; n a o g ó ł u c z e s tn ic y  b ie g u , w ś r ó d  k tó ­

r y c h  b y l i n a w e t a s y  je ź d z ie c tw a p o z n a ń -

O b ecn o ść w szystk ich cz ło n k ó w  k o n ieczna .s k ie g o , n ie s te ty  m e d o s t r z e g l i ś m y w śró d

Z życia organlzacyl
w - S o d a lic ja P a ń Z a w o d u K u p ieck ieg o , 

W  n ie d z ie lę  m s z a  ś w . w  k a p l ic y  ś w . J ó z e f a  
o  g o d z . 1 0 . W  p o n ie d z ia łe k , d n ia  7  b m . z e ­
b r a n ie  p le n a r n e  o  g o d z , 1 9 ,1 5  w  s a l i z w ią z ­
k o w e j , ś w . M a r c in 6 9 . W  w to r e k , m s z a  
ś w . z a  d u s z ę ś p . k s . in f u ła ta J ó z e f a K ło s a ,  
o  g o d z . 7  w  k a p lic y  ś w . J ó z e f a .

—  Z eb ra n ie  p rzed w y b o rcze  L eg ii In w a li­
d ó w  W o jen n ych W o jsk P o lsk ich —  K o m ­
p a n ii P o zn a ń  —  o d b ę d z ie  s ię  w  s o b o tę , d n .  
5  b m . o  g o d z . 1 8 - te j w  ś w ie t l ic y  w o je w ., A l.  
M a rc in k o w s k ie g o  1 7 a . N a  p o r z ą d k u  o b r a d  
refera t p . t: „ N a k o g o  in w a lid a w o je n n y  
w o js k  p o ls k ic h  w in ie n o d d a ć  s w ó j g lo s ?  .

je ź d ź c ó w  p . in ż . G r a b ia n o w s k ie g o , w y k a ­

z a l i d u ż ą  k u l tu r ę je ź d z ie c k ą  i u m ie ję tn o ś ć  

p a n o w a n ia  n a d  s y tu a c ją .

K ilk a  p r z e s z k ó d  n a tu r a ln y c h  o r a z  z ja z ­

d y  i w y ja z d y , d la k tó r y c h w y k o r z y s ta n o  

n ie r ó w n o ś c i te r e n u , u r o z m a ic i ły  b ie g .

Z w y c ię z c ą  o k a z a ł s ię  p p o r . W ł. C h m ie l  

z  p o z n . p u łk u  p ie c h o ty , k tó r y  s c h w y ta ł  s y m  

b o l ic z n e g o  l i s a  w  la s k u  g o lę c iń s k im .

P o  z a k o ń c z e n iu  b ie g u  n a  p ię k n e j p o la ­

n ie  la s k u  o d b y ło  s ię r o z d a n ie  o d z n a k  p a ­

m ią tk o w y c h  p r ż y  d ź w ię k a c h  m u z y k i w o j ­

s k o w e j. O d z n a k i w r ę c z y ła  p . d y r e k to r o w a  

S ia r k o w a  z  L u b o n ia , p o c z y m  je ź d ź c y  r u s z y  

l i p a r a m i p r z e z  m ia s to  d o  u je ż d ż a ln i , p r z y  

W a ła c h  W a r n e ń c z y k a  ( o b o k  d o m u  Ż o łn ie ­

r z a ) , g d z ie  n a s tą p i ło  r o z w ią z a n ie  b ie g u . —  

B a r w n a  k a w a lk a d a  je ź d ź c ó w , k tó r a  o  z m r o  

k u  ju ź  p r z e c ią g n ę ła  u l ic a m i ś r ó d m ie ś c ia  ( u l .  

2 7  G r u d n ia ,  P I . W o ln o ś c i , R a ta jc z a k a )  w z b u  

d z i ła  p o w s z e c h n e z a in te r e s o w a n ie p r z e ­

c h o d n ió w .

P o r o z w ią z a n iu b ie g u z a r z ą d K lu b u  

p r z y jm o w a ł u c z e s tn ik ó w  b ie g u  i z a p r o s z o ­

n y c h  g o ś c i t r a d y c y jn y m  b ig o s e m  w  s p e c ja l ­

n ie  u r z ą d z o n e j i o d p o w ie d n io  p r z y s t r o jo n e j  

h a l i u je ż d ż a ln i . W  b a r d z o  m iły m , p o g o d ­

n y m  n a s tr o ju  w  a tm o s f e r z e s z c z e r e g o  k o ­

le ż e ń s tw a  s p o r to w e g o  p r z y  d ź w ię k a c h  m u ­

z y k i o c h o c z o  ta ń c z o n o  i r a c z o n o  s ię  b ig o - 1  

s e m .  I

Nledziela, dnia 6 listopada 1938 tu 

PROGRAM OGÓLNOPOLSKI

7 ,1 6 P ieśń „ A re M a ria " . 7 ,2 0 K o n cert p o ra ń  

n y . 8 ,0 0 D zien nik p o ra n ny . 8 ,1 5 A u d y cja d la  

w si. 9 ,1 5 T ra n sm isja n a b o żeń stw a z k o ścio ła  

O O . D o m inn ika n ów  w e L w o w ie . P o n a b o żeń ­
stw ie o k o ło g o d z . 1 0 4 0 M u zy k a —  p ły ty . 1 1 ,4 5  

M uzy ka lekk a w  p ro g ra m a ch ra d io w y ch — - o -  

m ó w i M ich a ł J a w orsk i. 1 1 4 7 S y g n a ł cza su  

i h ejn a ł z K ra ko w a . 1 2 ,0 3 P o ra n ek  sy m fo n iczny . 

1 3 ,0 0 W y ją tk i z p ism  J ó zefa P iłsud sk ieg o . 1 3 ,0 5  

P rzeg lą d k u ltu ra lny . 1 3 ,1 5 M u zy k a o b ia d o w a . 
1 4 ,4 0 A u d y cja d la d zieci. 1 6 ,3 0 R ecita l sk rzy p ­
co w y . 1 7 ,0 0 T y g o d n ik d źw ięk o w y . 1 7 ,3 0 P o d ­

w ieczo rek p rzy m ik ro fo n ie. W  p rzerw ie o g o ­
d zin ie 1 8 ,2 5 : C h w ila B iura S tu dió w . 1 9 4 0 N a j­
n o w sze n a gra n ia E dw ina F isch era — p ły ty . 

2 0 ,1 5 W ia d o m o ści sp o rto w e, P rzeg lą d p o lity cz ­

n y , D zien n ik w ieczo rn y , N a sz p ro g ra m . 2 1 ,0 0  

R a dio  —  k a ba ret. 2 1 ,4 0 „ W esele R o b in so n a” —  

„ K łk a w ileńsk a ” . 2 2 ,1 0 M uzy ka ta n eczn a . 

2 3 ,0 0 O sta tn ie w ia d o m o ści d zienn ik a w ieczo r ­
n eg o , K o m un ik a t m eteo ro lo g iczny . 2 3 ,0 5 W ia ­

d o m o ści z P o lsk i —  w  języ k u  n iem ieck im .
P o zn a ń . 8 ,4 5 U w a gi n a cza sie . 8 ,5 5 O b ra zek  

słu ch o w isk ow y d la w si „ M icha łk o” . 1 0 ,3 0 M u ­
zy k a k la sy czn a i ro m a n ty czn a —  p ły ty . 1 3 ,0 5  

R ep o rta ż z cy k lu  „ W y w iad y n ieo fic ja lne" . 1 4 ,4 0  

N iedzie lne p o płu d n ie u w u ja szka K a zia . 1 5 ,0 0  

A u dy cja d la w si. 1 9 ,3 0 P ro g ra m  n a ju tro . 1 9 ,3 5  

K o n cert w ieczo rn y . 2 0 ,1 0 W ia d o m o ści sp o rto ­
w e lo k a ln e . 2 3 ,0 5 Z a k o ńczen ie p ro g ra m u .

SŁUCHAMY ZAGRANICY!
1 7 ,0 0 R zym . K o n cert sy m fon iczn y . 1 8 ,0 0 R a ­

d io P a ris . K o n cert sy m fo n iczn y . 1 8 ,1 5 D eu tsch -  

la nd sen d er . K o n cert o rk iestro w y . 1 8 ,1 5 W iedeń .  
„ P o lska w  ta ń cu i p ieśn i" —  a u d ycja z p ły t.  
2 0 ,1 0 M on ach iu m . „ D er W ild sch u etz” . 2 0 ,1 0  

S a a rb ru ck en , „ H iło ść cy g a ńsk a ” . 2 0 ,5 0 S zto k ­
h o lm . „ W esele F ig a ra " . 2 1 ,0 0 R zy m . „ S u to n ” . 
2 1 ,3 0 R a d io P a ris. „ J ea n n o t et C o llin " . 2 2 ,0 5  

„ A cis i G a la tea " . ,

P R E M IE R A S Ł U C H O W IS K A S Z A N IA W -  

W S K IE G O

W  p ią tek d n ia 4 b m . o g o d z. 1 8 ,3 0 o d będzie  

się czw a rta ra d io w a p rem iera św ietn eg o a u to ­
ra . T y m  ra zem  jest to p ro sta i w zru sza ją ca h i­

sto r ia za by tko w ych lich ta rzy , o d da n y ch p rzez  

u b o gą sta ru szk ę w cza sie zb iórk i m eta li n a  

d zw o n m iejsco w eg o k o ścio ła . N a cze le o b sa d y  

b io rą cej u dzia ł w  słu ch ow isk u za ty tu ło w a n y m  

„ S reb rn e lich ta rze" —  S tefa n J a ra cz .

N A J N O W SZ A O P E R E T K A
W  so b otę d n ia  5  b m . o g o d z . 2 1 n a d a je P o l­

sk ie R a d io jed n ą z n a jno w szy ch o p eretek p . t  

„ W ieczn a tęskn o ta " —  F ra n ciszk a G ro th eg o , w  

ra d iofo n iza cji i reży serii S y g iety ń sk ieg o . O pe ­

retk a ta w y sta w io n a p o ra z p ierw szy p rzed ro ­
k iem  n a scen a ch n iem ieck ich , zd ob y ła sztu r ­
m em  p u b liczn o ść  i p rasę . R ecen zje p ra so w e p o d  

k reśla ły je j ro zm a ch i efek to w n o ść, b ujn o ść  

i ró żn o ro d no ść m elo d ii. T reścią o p eretk i jest  

k o n flik t p ięk n ej i sły n nej a k to rk i m ięd zy m i­
ło śc ią d o m ężczy zn y i m iło śc ią d o scen y . O pe ­
retk ę u sły szą  ra d io słucha cze w  w y k o na n iu m a -  

łej o rk iestry P o lsk ieg o R a d ią ^
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N otariu sz B olesław  Z aw ad zkiaZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA 

ciężk o zan iem ógł
K alisz , 4 . 11 . (te l. w ł.)

K o m isa rz w y b o rcz y  o k rę g u N r. 2 0 (K a ­

lisz —  T u re k ), re je n t B o le s ła w  Z a w ad z k i  

z K a P sza , z a n ie m ó g ł c ię ż k o n a z d ro w iu .

S ta r , z d ro w ia c h o re g o je s t b a rd z o p o ­

w a ż n y i b u d z i w ie lk ie o b a w y .

M an ifestacy jn y w iec p rzed w yb orczy k ob iet

W yjaśn ien ie d yrek cji P .K .E .
W  z w iąz k u  z n a sz ą w c z o ra jsz ą n o ta tk ą  

p o d  ty tu łe m : „ Z a ta rg  z a ro b k o w y  w  P .K .E " , 

d y re k c ja P o z n a ń sk ie j K o le i E le k try cz n e j  

p rz e s ła ła n a m  tre ść sw e g o o św ia d cz e n ia ,  

z ło ż o n e g o  w o b e c p rz e d sta w ic ie li z w ią z k ó w  

z a w o d o w y c h , a o d n o sz ą c e g o  s ię d o s ta n o ­

w isk a ty m c z aso w e g o p re z y d e n ta m ia sta  

w o b e c ż ą d a ń p ra c o w n ik ó w  p rz e d s ię b io r ­

s tw a .

O d n o śn e o św ia d c z e n ie d y re k c ji b rz m ia -  

ło?

„ T y m c z a so w y  P re z y d e n t M ias ta , p . in ź . 

T a d eu sz  R u g ę , n ie  z g a d z a  s ię  n a  p o d w y ż k ę  

s taw e k  g o d z in o w y c h  z te g o  w z g lę d u , ż e  n ie  

c h c e k rę p o w ać d e c y z ji p rz y sz ły c h w ła d z  

m ie jsk ic h c o d o p o lity k i p ła c w  P . K . E . 

N a to m ia s t T y m c z a so w y P re z y d e n t M ias ta  

z g a d z a s ię , z g o d n ie z e s ta n o w isk ie m  z a rzą ­

d u  P , K . E ., n a w y p ła tę w  ro k u b ie ż ą c y m  

je d n o ra zo w e j g ra ty f ik a c ji d la w sz y s tk ic h  

p ra c o w n ik ó w  w  g lo b a ln e j k w o c ie c a 1 0 0  

ty s . z ło ty c h , c o  o d p o w ia d a ło  b y  c a  7 p ro c , 

p ła c w  s to su n k u ro c z n y m ."  <

g o O rg a n iz a c y j K o b ie c y c h , w k tó ry m m . 

in , c z y ta m y :

W y ra ż a ją c p rz e k o n a n ie , ż e d o ty c h cz a ­

so w a p ra c a  p o s ła n e k  i se n a to re k  w  Iz b a ch  

U sta w o d a w c z y c h p o tw ie rd z iła s łu sz n o ść  

n a d a n ia k o b ie to m  ró w n y c h p ra w  p o lity c z ­

n y c h , z e b ran e u w a ż a ją z a p o ż ą d a n ą ta k ą  

re fo m .ę o b e c n e j o rd y n a c ji w y b o rc z e j, k tó ra  

u m o ż liw i s iln ie jsz e  o p a rc ie s ię o  z o rg a n izo ­

w a n e  sp o łec z e ń stw o  i lic zn ie jsz y  u d z ia ł k o ­

b ie t w  p ra c a c h  p a rla m e n tu .

Je s te śm y z w o len n ic z k a m i d e m o k ra c ji 

ro z u m ia n e j ja k o p e łn ię p ra w  i w sp ó ło d p o ­

w ie d z ia ln o śc i, ja k o w sp ó łd z ia ła n ie d o b ro -

P ozn ań , 4 . 11 .

N a w ie lk ie j sa li D o m u R z e m ie ś ln ic z e g o  

o d b y ło s ię w c z o ra j z e b ra n ie p rz e d w y b o r ­

c z e k <  b ie t, z w o ła n e  p rz e z  K o m ite t P o ro z u ­

m ie w a w c zy O rg a n iz a c y j K o b ie c y c h . W  ze ­

b ra n iu , k tó re m u p rz e w o d n ic zy ła d r. A n n a  

H n n d to w a , w z ię ło u d z ia ł c a . 1000 k ob iet.

P o  p rz e m ó w ie n iu k a n d y d u ją c e j w  o k rę ­

g u  9 3  p . Ja n in y  Ja k u b o w sk ie j, k tó ra  z o b ra ­

z o w a ła p ra c e i z a s łu g i k o b ie t n a p o lu n a ­

ro d o w y m , n ie p o d le g ło śc io w y m  i sp o łe c z ­

n y m  i p rz e d s ta w iła p o s tu la ty św ia ta k o ­

b ie c e g o , z e b ran e ż y w io ło w o z a m a n ife s to ­

w a ły  sw ą  w o lę  w z ię c ia  u d z ia łu  w  g ło so w a ­

n iu  w  d n iu  6  lis to p a d a  i so lid a rn e g o  p o p a r- w o ln e ; o rg a n iz o w a n e j p ra c y , z m ie rz a ją ce j  

c ia k a n d y d a tu ry k o b ie c e j.

P o d y sk u s ji u c h w a lo n o p rz e z a k la m a c ję w o śc i sp o łe c z n e j" , 

o św ia d c z e n ie K o m ite tu P o ro z u m ie w a w c z e -

iiiiiiiiiimiiiiiiiiiiiuiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiniiiHhniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiHimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiimiiii;!

d o p rz e b u d o w y  ż y c ia w  d u c h u sp ra w ied li-

D ziś  in au gu racja  n ow ego  rok u  C h U R
P rz y p o m in a m y , ż e d z is ia j, w  p ią te k , o  

g o d z . 7 ,3 0 w ie cz o re m  o d b ę d z ie s ię in a u g u ­
ra c ja n o w e g o ro k u C h rz e śc ija ń sk ie g o U n i­
w e rsy te tu R o b o tn ic z e g o w d u ż e j sa li K ró ­
lo w e j Ja d w ig i, A l. M a rc in k o w sk ie g o n r. 1 .

Z agin ą ł 16-letn i ch łop iec  
k o ń c u p a ź d z ie rn ik a rb . o d d a lił s ię  
w  n ie w ia d o m y m  k ie ru n k u R u sz c z y ń

zW  
d o m u  
sk i Z b ig n iew , la t 1 6 i d o ty c h c z a s n ie p o -  

G e n .w ró c ił. R u szc z y ń sk i z a m . p rz y u l. 
P rą d z y ń sk ie g o 5 4 m . 6 .

W

Któitika pókoMna
—  D o od eb ran ia w k om isaria tach .

K o m isa ria c ie III p rz y u l. K rz y ż o w e j z n a j­
d u je s ię ro w e r m ę sk i z n a le z io n y w d n iu
3 b m . n a u l. P ó łw ie jsk ie j. W ła śc ic ie l ro w e  
ru m o ż e s ię z g ło sić p o o d b ió r , — a  N a p o ­
s te ru n k u  W in ia ry z n a jd u je  s ię ra m a o d ro ­
w e ru m ę sk ie g o n r 4 0 9 0 , k tó ra z o s ta ła o d -  
n e ’o z io n a n a C y ta d e li.

Kćntunikah^
—  K to zostan ie „M istrzem  P raw ego B rze­

gu W arty ” w y k a ż ą z a w o d y s ttz e la c k ie w  
n ie d z ie lę ,, d n ia 6 i 1 3 b m . o d g o d z . 1 2 — 1 6 , 
k tó re u rz ą d z a K o m ite t b u d o w y n o w e g o k o ­
śc io ła św . R o c h a n a s trz e ln ic y P . P . W . 
p rz y m o śc ie św . R o c h a . Ja k n ie b ro n ią  
m a ło k a lib ro w ą , sp ró b u j sz cz ę śc ia w ia tró w ­
k ą  n a sa li!

Z ap ow ied zi ślu b n e
L ek a rz T eles fo r B o ro w ia k i H alin a M y tk o ;  

z ie m ia n in Ja n u sz F ilis ie w ic z z m a j. P rzy b in  
p o w , L esz n o i I lza D o m ac h o w sk a ; m istrz sz e ­
w sk i Ja n O lek i W ład y s ła w a K o ra s ia k ó w n a z  
B o g u s ła w ia ; k o w al F e lik s Ja n k o w ia k  i e k sp ed .  

M a ria n n a O siń sk a ; ro b . F ran c isze k P o sp iesk i  
i p rac o w n ic a R o za lia N o w a cz y ń sk a ; ro b . B o le ­
s ław  B e ch to ld  i p rac . A n ie la K o e p e ; fry z je r K a  

z im ie rz K o p cz y ń sk i i e k sp e d . Ja d w ig a G arsz -  
te c k a ; p iek a rz - c u k ie rn ik L e o n G ó rn y  i P e la ­
g ia  L o s iak ó w n a  z  K o śc ian a ; k ra w ie c Ja n  S z c z ę ­
sn y  i n a k ład a c z k a Z o fia K ró lik o w sk a ; ro b . F ® "  
lik s P rzy b y lsk i i p ra c , d o m o w a A n to n in a D o r4  
sz ó w n a z Ju n ik o w a  p o w , P o z n ań ; ro b . Ja n  K a -  
c z u r i W a n d a K a cz o n ; to k a rz W ład y s ław  Z y k  
z R z esz o w a i H en ry k a T o m cz a k ó w n a ; ś lu sa rz  
W in ce n ty P rzy b y lsk i i H e le n a M u lta n ia k ó w n a  
z R o g a lin k a p o w . Ś re m .

Z m arli
B o le s ła w D o b ro g o w sk i, e m ery t, k ie ro w n ik  

sz k o ły , 6 0 la t; M a g d a le n a M o len d z in a z d o m u  
S ło m iń sk a , w d o w a, 8 6 la t; S e w e ry n a P a szk o w ­
sk a z d o m u B a u te , w d o w a , 4 6 la t; P io tr A n ­
d rze jew sk i, e m ery t, k a sz te la n sz k o ły , 8 5 la t; 
A n d rz e j P o sp y ch a ła , ro b o tn ik , 2 3 la t; K ry s ty ­
n a P ilz , 6 la t, z a m ie sz k . w  P io trk o w ic a c h , p o w . 
K o śc ia n , P io tr P o ręb sk i, ro b o tn ik , 4 7 la t; M a ­
r ia Ś ląsk a , 9 m ie się cy ; B o les ła w  N ad o ln y , u -  
c z eń sz k o ln y , 9 la t, z am ie szk . w  M ię d z y c h o ­
d z ie ; D a n u ta T y liń sk a , 1 5 m in u t, M a ria S ie b e r-  
tc w a z d o m u S z a frań sk a , 5 5 la t, z am ie szk . w  
Ju n ik o w ie , p o w ia t P o z n a ń ; H e le n a T u lec k a , 
5 m ie ś . 1 4 d n i.

Jan in a Jak u bow ska ,

\X d a lsz y m  c ią g u re z o lu c ja d o m a g a s ię p o w ię k sz e n ia lic z b y sz k ó ł i n a u c z y c ie le k ,  

1 1  u s ta n o w ie n ie R a d O p ie k i S p o łec z n e j n a d  

m a c ie rz y ń s tw e m , d z ie ć m i i m ło d z ie ż ą , ro z -  

I sz e rze n ie a k c ji b u d o w n ic tw a ta n ic h m ie sz -  

Ik a ń , fa k ty c z n e g o ró w n o u p ra w n ie n ia k o -  

I b ie t, d o p u sz c ze n ie  k o b ie t d o  u d z ia łu  w  w y ­

m u si N aród  i W ielk a P olsk a . m ia rz e sp ra w ied liw o śc i, w y d a n ia u s ta w y ,

D ek laracja Id eow o  - P olityczn a  O - w p ro w a d z a ją c e j p rz y m u s w y c h o w a n ia f iz y -  

b ozu Z jed noczen ia N arod ow ego jest c z n e g o d la m ło d o c ia n y c h p ra c o w n ik ó w  w  
sk ierow aan  d o lu d zi rzeteln ych , ch cą-1  c z a sie p ra c y  w  g o d z in a c h  d n ia ro b o c z e g o , 

cych p racow ać d la O jczyzn y . N ie p rzez p ła tn e g o  p rz e z  p ra c o d a w c ę itp .

ch w ilę, n ie w  d oraźn ym  ok resie w yb o- _____

rów czy in n ych p rzed sięb ran ych ak cji, L ; . B rod y ‘em u śm iercią  
lecz sta le w  system atyczn ym w ysiłk u . “ J

I stąd ob ca jest n am , w ierzącym  w  T e leg ra m w a sn y

siłę i w ielk ość N arod u  i P ań stw a , człon - y arszaya , . .
k om  i sym ap tyk om  O b ozu Z jed n oczen ia  D o n o sz ą z P ra g i, z e 6 b m . s ta n ie

N arod ow ego , w szelk a w alk a środ k am i P rz e ( ^ są d e m w o je n n y m  b . p re m ie r R u s i 

d em agog ii o cele w  D ek laracji L u tow ej P o d k a rp a c k ie j B o ro d y j. A d w o k a c i c z e sc y , 

ok reślon e.  k tó ry c h z w ró c ili s ię p rz y ja c ie le B o ro -
d y ja , o d m ó w ili p o d ję c ia  s ię  je g o  o b ro n y .

Ja k  d o n o sz ą p ism a p ra sk ie , p ro k u ra to r  

b ę d z ie ż ą d a ł d la B o ro d y ja k a ry  śm ie rc i.

N A D E S Ł A N E

K m . IV 8 2 9 /8 .
O B W IE S Z C Z E N IE  O  L IC Y T A C JI  

R U C H O M O ŚC I
K o m o rn ik S ą d u G ro d z k ie g o w  P o z n an iu

. . ••c ii i x • i re w . IV , m a ja c y k a n c e la r ię w  P o z n a n iu  u l.
w n ie z p e w n e p rz e su n ię c ia . S z la k  p a les ty n - S z a m a rz ew sk ie g o  1 4 , n a p o d s ta w ie a rt. 6 0 2  
sk i z o s tan ie p rz e p ro w a d z o n y  b e z p o ś re d n io k . p . c . p o d a je d o p u b lic z n e j w ia d o m o śc i, 
z W a rsz a w y  d o  A te n  b e z  lą d o w a n ia . T ra sa ż e d n ia  5 lis to p a d a 1 9 3 8 r ., g o d z IS 1 /? w  P o -  

j •• i j . j  w ; • • t ł z n a n iu , u l. P io tra W a w rz y n ia k a 2 8 /2 9 w  
p ro w a d z ić b ę d z ie n a d W ę g ra m i i Ju g o sła - F irm ie M ik Ja s _  o d b ę d z ie s ię R c y ta c ja ru -  

w ią . C z a s p rz e lo tu  w y n ie sie  6  d o  7 g o d z in , c h o m o śc i sk ład a jąc y c h s ię : z 1 s to łu sk ła -  
Je d n o c z e śn ie  b e z p o ś re d n ia  k o m u n ik a c ja  b e z d o w e g o , 4 re g a łó w  o tw a rty c h  i 1 .5 6 5 k s ią ż e k  
lą d o w a n ia w  d ro d z e u trz y m a n a b ę d z ie n a K o m o rn ik ^ u ^ ro d z k k g o  re w . IV . 

sz la k a c h : W a rsza w a —  B u k a re sz t, W a r- -------------------------------------------- —

sz a w a —  B u d a p e sz t, K o w n o —  H e lsin k i, I . K m . 9 0 3 /3 8 i 9 0 4 /3 8 .
o ra z W a rsza w a  -  P o z n ań  -  B e rlin . 0 B W IE S ZS R E„ ^ o IT C Y T A C J1

KUbHUJlIUSUl

K o m o rn ik S ą d u G ro d z k ie g o w P o z n a ­
n iu I re w iru , C ib ic k i Ja n , m a ją c y k a n c e la ­
r ię w  P o z n a n iu , u l. B e rw iń sk ieg o N r. 1 , 
n a p o d s ta w ie a rt. 6 0 2 k . p . c . p o d a je d o  
p u b lic z n e j w ia d o m o śc i, ż e d n ia 9 lis to p a d a  
1 9 3 8 r . o g o d z . 1 4 w  P o z n a n iu , u l. W ro c ła w  
sk a N r. 1 9 , o d b ę d z ie s ię 1 -sz a lic y ta c ja ru ­
c h o m o śc i, sk ła d a ją cy c h  s ię z 1 k a n a p y i 2  

sz a rd S z a fra ń sk i i 1 7 -le tn i ro b o tn ik  E u g e - I k lu b o w y c h i 1 ra d io o d b io rn ik a „ T e-  
. | le fu n k e n o sz a c o w a n y ch n a łą c z n ą su m ę

n iu sz K a sz u b a . z ł 6 0 0 g r — .
N a  m ie jsc e  p rz y b y ł siln y od d zia ł p olicji, R u c h o m o śc i m o ż n a  o g lą d a ć w  d n iu  lic y -  

k tóry aresztow ał 18 osób , W  c z a s ie  p rz e - w  m ie jsc u i w  c z a s ie w y ż e j w y z n a c z o -  

p ro w a d z o n e j re w iz ji z n a le z io n o u a re sz to - P o z n a ń , d n ia 1 3 p a ź d z ie rn ik a 1 9 3 8 r . 

w a n y c h „ fa la n g is tó w " rew olw ery , k astety  (— ) C ib ic k i,
i p ałk i gu m ow e. I K o m o rn ik .

D o c h o d z e n ie  je s t w  to k u .

O d rzu ciliśm y d em agog ię
P ozn ań , 4 . 11 .

O b óz Z jed noczen ia N aod ow ego od ­
rzu cił od  sieb ie raz n a  zaw sze  i stan ow ­
czo: d em agog ię , d ok tryn erstw o i k rzy- 

k actw o  p olityczn e.

Jed yn ą i n iew zru szon ą p od staw ą  

d zia łań  O b ozu  Z jed n oczen ia N arod ow e ­
go jest D ek laracja Id eow o - P olityczn a  

z d n ia 21 lu tego 1937 r .

P rzez życie i b ieg w yd arzeń u m oc­
n ion e p raw d y w  D ek laracji L u tow ej za ­
w arte , w sk azu ją  k ażd em u  P olak ow i w y ­
tyczne tych p ion ów , k u k tórym  d ążyć

n iin iin iiiiiiiiiiiiiiiiiii!! iin iin iiiiiiiiiiiiiin iiin n iim iiin in ifliiiiiiim iiiiiiiiiiiiii( iiii iiiin iiiiiiiiii iin iiiiiiiiiiii iiiiin iiii= iiiiiii iiiiiin iii! iin n n i! i

TELEGKt/lM V

Z m ian y w  rozk ład zie lin ij  
lo tn iczych

T e le g ram  w łasn y  „ N o w eg o K u rie ra *

h hJ  W arszaw a , 4 . 11 .

(s s ) W  d y re k c ji P o lsk ich  L in ii L o tn ic z y ch  

„ L O T " z a d e c y d o w a n o  z a w ie sz en ie z d n ie m  

6 lis to p a d a w sz y s tk ic h  k ra jo w y c h  lin ii lo t­

n ic z y c h z w y ją tk ie m  tra sy W a rsza w a —  

P o z n a ń . P rz y c z y n ą te g o je s t ro k ro c z n y  

sp a d e k fre k w e n c ji n a lin ia ch k ra jo w y c h  w  

o k re sie  z im o w y m .

N a lin ia c h m ię d z y n a ro d o w y c h  z a jd ą ró -

S trzelan in a w  lok a lu  „F alan g i**
P olicja  aresztow ała  18 osób

T e leg ra m  w ła sn y „ N o w e g o K u rie ra ’*

W arszaw a , 4 . 11 .

(s s ) W c z o ra j w ie cz o re m  w  lo k a lu „ F a ­

la n g i" d o sz ło  d o  k rw aw ego starcia . P ow o ­
d e m  z a jśc ia  b y ło , ż e  t . z w . d ru żyn y  och ron ­

n e „F alan g i" od m ów iły  p osłuszeń ­

stw a k ierow n ictw u . W  zw iązk u z tym  

w y n ik ła w  lo k a lu strzelan in a , w w y n ik u  

k tó re j ra n n i z o s ta li 1 9 -le tn i m e c h a n ik  R y -

K res n iep orozu m ien iom
p olsk o  *  litew sk im

K ow n o, 3 . 11 . (A T E )

W c z o ra jsz y n u m e r u rz ę d ó w k i lite w sk ie j 

„ L ie tu v o s Ż in io s" z a m ie sz c z a a rty k u ł w stę ­

p n y , p o św ię c o n y  ro z w o jo w i s to su n k ó w  p o l­

sk o  - lite w sk ic h . D z ie n n ik  p o d k re ś la o s ta t­

n ie o św ia d c z e n ie m in is tra  B e c k a , ż e  P o lsk a  

c h c e  w sp ó łp ra c o w a ć  z  L itw ą  i u trz y m y w a ć

K m . X II. 7 0 6 /3 8  
K m . X II. 1 0 7 3 /3 8 .

O B W IE S Z C Z E N IE
O  L IC Y T A C JI R U C H O M O Ś C L  

K o m o rn ik S ą d u G ro d z k ie g o w P o z n a ­
n iu  X II- te g o re w iru E lig iu sz C e g ie lsk i, m a ­
ją cy k a n c e la r ię w P o z n a n iu , u l. M o sto w a  
n r. 1 5 . m . 1 0 , n a p o d s ta w ie a rt. 6 0 2 k . p . c .,

z n ia ia k  n a ile n sz e s to su n k i A u to r a rtv k u -  I P o d a ie d o p u b lic z n e j w ia d o m o śc i, ż e d n ia  
z n ią  ja k  n a jle p sz e s to su n k i. A u to r a rty k u 7 lis to p a d a 1 9 3 8 r o g o d z . 1 1 ,1 5 w  S p ła w m  
łu z a z n a c z a , ż e o św ia d c z e n ie  m in is tra  B e c - p o w . P o z n ań o d b ę d z ie s ię lic y ta c ja ru c h o -  
k a k ład zie osta teczn ie k res w szelk im  n ie- m o śc i sk ła d a ją c y c h s ię :
p orozu m ien iom  p om ięd zy P olsk ą a L itw ą . ’^ ^ 9  oc ^r - z ie m n ia k ó w  w  k o p c a c h , 1 k a -  

y... ą / n a p a i 3 fo te le w  g o b e lin ie , g ra m o fo n , la m -  
L itw a  z a ś z e  sw e j s tro n y  b ę d z ie  s ta ra ła s ię  I p a e le k try c z n a 7 p ło m . k ry sz t., 3 k o m o d y , 
u trz y m y w a ć  ja k  n a jle p sz e s to su n k i z P o l- k a n a p a ż ó łte o b sz y c ie , la m p a s to ją c a , z e g a r  

I s to ją c y , k a n a p a , s tó ł, 2 fo te le , lu s tro k ry -  
*  Isz ta ło w e , la m p a w isz ą c a 6 p ło m „ 3 sz a fy

I d o rz e c zy , 1 lu s tro , 2 sz a fy , 3 sz a fy b ib lio -
j •  1 l G J te c z n e , sz a fk a d o p a p ie ru , s tó ł g a b in e to w y ,

> 1£>H fo te l P rz e d h iu rk o , 2 k a n a p y w y p la ta n e
ł JU tUkWjŁ ▼▼ MM MCM rz e ź b io n e in k ru s to w a n e k o śc ią s ło n io w ą i 6

4— f  j fo te li, 1 2 k rz e se ł, s tó ł ro z c ią g a n y , sz a fa , o -
rrflwncilrinu ra z d y w a n d u ż y  p e rsk i.

1*" *  V M S gU jllsn illl  o sz a c o w a n y c h n a  łą c z n ą su m ę 7 .8 0 0 ,—  z ł-

_ _ _ _ _ _ _ R u c h o m o śc i m o ż n a o g ląd a ć w  d n iu lic y -  
p iz e p ro w a d z a ją p ra c e , c e le m w y d o b y c ia  I |a c jj w  m ie jsc u i c z e s ie w y ż e j w y z n a c z o -  
sz c z ą tk ó w  fre g a ty .  n y m .

W  r . 1 9 2 8  p o d c z a s ro b ó t c z e rp a ln y c h  w Z b ió rk a p rz e d S o łe c tw e m  w  S p ła w iu . 
o o b liź u te g o sa m e g o m ie isc a ró w n ie ż w v - N a s tę p n ie d n ia 7 lis to p a d a 1 9 3 8 r . o g o -  p o o iiz u ie g o sa m e g o m ie jsc a ró w n ie ż w y d z in ie 1 2  te j w S w arz Q d zu p o w P o z n a ń , 

d o b y to c z ę śc i s ta re g o  o k rę tu  w ra z z d w o - p rz y u i . W a rsz a w sk ie j n r. 2 , o d b ę d z ie s ię  
m a a rm a ta m i, k u la m i, k o tw ic ą i b e c z k am i lic y ta c ja ru c h o m o śc i sk ła d a ją cy c h s ię :  
d o  p ro c h u . D a ta  i n a p isy  n a  d z ia ła c h  w sk a - i6 '’," ? ,?0  sa m o c h o d u  c ię ż a ro w e g o f irm y  

r  . j i • . t j • .w ., I „ C h e v ro le t o sz a c o w a n y n a su m ę 2 .o 0 0 z ł.
z y w a iy  sz w e d z k ie p o c h o d z e n ie z 1 7 s tu le -1 R u c h o m o ść m o ż n a o g lą d a ć w  d n iu lic y -  
c ia . O b e c n ie a rm a ty  te s to ją p rz e d g łó w - ta c ji w  m ie jsc u i w  c z a sie w y ż e j w y z n a -  
n y m  w e jśc ie m  d o  g m a c h u  D o w ó d z tw a  F lo ty  I C egielsk i.

*  G dy“ -  L  K o m o rn ik .

G d y n ia , 3 . 1 1 . (P A T .)

P o d c z a s p ra c  p o g łę b ia rsk ic h  p rz e z d ra ­

g i U rz ę d u  M o rsk ie g o  p rz y  p o sz e rz a n iu  K a ­

n a łu  P o rto w e g o  o b o k  K a p ita n a tu  P o rtu  z e r  

w a n e  z o s ta ły  k u b ły  c z e rp a ln e  d ra g i „ K ra b " .

Ja k  s ię  o k a z a ło , z a c z e p iły  o n e  o sz c z ą t­

k i s ta re j fre g a ty sz w e d z k ie j, z a to p io n e j w  

ty m  m ie jsc u .

P o  k ilk u g o d z in n e j p ra c y  n u rk ó w , w y d o ­

b y to z a to p io n e k u b ły . O b e c n ie n u rk o w ie

t



Express Kujawski, sobota 5 listopada 1938 r.

Za wzorem przodków naszych 

cały Włocławek spotka się dziś 

na Starym Kynku 
WŁOCŁAWIANIEI

Świat pracowniczy i właściciele

nieruchomości głos ują

01131

Eugeniusza FILIPOWICZA

Ażeby stwierdzić zbiorowo, iż dobro Państwa jest 
naszym dobrem, że znamy swoje prawa i wykonanie 
ich uważamy za obowiązek, że siła Państwa polega 
na sile moralnej całego Narodu, że rozumiemy, 
iż Państwa i Narody liczą się tylko z silnym Pańs­
twem i zwartym Narodem, że chcemy, aby wśród Na­
rodu naszego panowały: zaufanie, szacunek i miłość 
wzajemna, że nie chcemy aby wśród nas byli słabi, 
nie uświadomieni narodowo i państwowo, albo budzą­
cy niewiarę w siły Narodu. Ł „IUJ- „vłUJ, » h

Aby stwierdzić te prawdy, zbieramy się tam, gdzie nacją wyborczy do Sejmu z dnia pionową lub też inny znak, 

już od wieków przodkowie nasi gromadzili 
szym punkcie miasta, 

r A STARYM RYM 
Tam w sobotę, dnia 5 listopada, o 

po południu odbędzie się
WIELKA MANIFESTACJA

na rzecz
JEDNOŚCI I POGOTOWIA CAŁEGO NARODU

Przed niedawnym czasem, gdy gotowaliśmy się do 
zbrojnej rozprawy o Śląsk, zebrały się tam nas tysiące, 
aby okazać, iż jesteśny gotowi do czynu i jednomyślni. 
Tacy mamy być zawsze, nie tylko w chwilach odświęt­
nych. Sytuacja międzynarodowa ciągle wymaga od nas 
tej gotowości i jednomyślności, tacy mamy być zawsze, 
bo, POLSKA NIE JEST NA DZIŚ, ANI NA JUTRO, 
ALE NA WIEKI.

WŁOCŁAWIANIEI
W sobotę zamanifestujemy, że stoimy murem za 

Państwem, za Prezydentem Rzzeczypospolitej i za Na­
czelnym Wodzem.

STOLICA KUJAW POKAŻE SWA SIŁĘ!
W sobotę zbieramy się, aby wyrazić swą gotowość 

do spełnienia obowiązku obywatelskiego w dniu 6 listopada.

W jaki sposób odbywa się głosowanie do Sejmu?
W nadchodzącą niedzielę t. j. jczym obojętne jest, jaki wygląd 

dn. 6 listopada r. b. odbędzie się będzie miała ta kreska, gdyż we- 
w całym Państwie głosowanie do dług wyjaśnienia Sądu Najwyższe- dzielone jest na 22 obwody do 
Sejmu. Głosowanie trwać będzie go z dnia 29. X. r. b. można w głosowania, przy czym obwodowe 
od godz. 9 rano do godz. 9 wie- kratce przy nazwiskach kandyda- 
czorem. tów na posłów postawić znak do-

■ Zgodnie z obowiązującą ordy- wolny, a więc kreskę poziomą,

Dla ogólnego poinformowani3 
podaje się, iż m. Włocławek po'

•>!

Robotnicy Chrześcijanie 

u Dostojnego Solenizanta
Wczoraj z okazji Imienin J. E. dali życzenia w im ieniu Chrześci- 

Ks. Biskupa Karola Radońskiego jańskiego Uniwersytetu Robotnicze 
przybyli ze sztandarem do pałacu go ks. prof. Wyszyński, a następ- 
robotnicy chrześcijanie w liczbie nie p. radny Adolf Eichler z ra- 
około 1500, zrzeszeni w Chrzęści- . mienia Związków Chrześcijańskich, 
jańskich Związkach Zawodowych,! Najdostojniejszy Pasterz Diecezji 

na czele z kandydatem na posła Włocławskiej pięknym przemówie- 
do Sejmu p. Henrykiem Siemień- niem podziękował zgromadzonym  

skim. i

Dostojnemu Solenizantowi skła-
za złożone życzenia imieninowe.

komisje wyborcze na terenie mia­
sta posiadają kolejną numerację od 
j\? 42 do M 63 włącznie. Okrąg 
Wyborczy b& 1 1 obejmuje 3 po­
wiaty: kutnowski, nieszawski i wło­
cławski wraz z m. Włocławkiem. 
Na terenie Okręgu M 11 urzędu­
je ogółem 161 obwodowych ko­
misji wyborczych.

się, w najstar- 8.VII. 1935 r. (Dz. U. R. P. Ns 47, Postawienie większej ilości kre- 
poz. 319) w dniu głosowania nie sek, niż przy 2-ch kandydatach na 
wolno wygłaszać przemówień, roz- posłów, powoduje unieważnienie 

K (J dawać ulotek, ani też w inny spo- kartki do głosowania, natomiast kart-

godzinie 5-ej a8itować, tak wewnątrz, jak ka jest ważna, jeśli postawi się 
J i na zewnątrz lokalu wyborczego kreskę przy jednym tylko kandy- 

w promieniu 100 metrów. dacie. Nie postawienie w ogóle 
Głosowanie odbywa się żadnych kresek nie powoduje unie- 

w następujący sposób: upraw- ważnienia kartki, natomiast uważa 
niony do głosowania w danym ob- się, iż głosujący pragnął oddać 

1 wodzie, po uprzednim upewnieniu swe głosy na pierwszych 2-ch kan- 

( się, gdzie mieści się lokal obwo- dydatów na posłów.
dowej komisji wyborczej (podział 

* na obwody głosowania jest rozpla­
katowany na słupach ogłoszenio- 

* wych, a nadto jednocześnie poda-- 
■ ny w prasie), — udaje się, najle­

piej dla uniknięcia późniejszego 
natłoku, w godzinach porannych 
do właściwej komisji. Wyborca 
wymienia wobec komisji obwodo­
wej nazwisko i im ię, a po spraw­
dzeniu, iż figuruje w spisie, otrzy- ' 
muje urzędową kopertę i kartę do i 
głosowania, które są ostemplowane ROBOTNICY! 
pieczęcią Okręgowej Komisji Wy­
borczej Na 1 I we Włocławku. 
Ważne są tylko takie koperty i 
karty do głosowania, które są 
ostemplowane w powyższy spo­
sób, z czego wynika, iż nie wolno 
jest przynosić ze sobą własnych 
kopert i kart do głosowania. Po 
otrzymaniu koperty i karty do gło- 

, sowania wyborca w lokalu Komi­
sji, za specjalnie przygotowaną za­
słoną, umieszczoną na stole, ozna­
czy na karcie kreskami nazwiska 
dwóch kandydatów, na których 
pragnie oddać głos, poczem wkła­
da kartę do kopeity i wręcza ją 
przewodniczącemu Komisji Obwo­
dowej, który w jego obecności 
wrzuci ją do urny. Jednocześnie 
w spisie wyborców w odpowie­
dniej rubryce zostanie odnotowany, 
fakt oddania głosu.

i Karta do głosowania ma od­
bite sposobem mechanicznym: 
Okrąg Wyborczy hi 11 we Wło- 

i cławku, a pod tym napisem pou- 
.czenie treści następującej:

Za wybranego na posła uznaje 
się tych 2-ch kandydatów, którzy 
otrzymali największą ilość głosów  
na terenie całego Okręgu Wybor­
czego M II, nie mniej jednak niż 
10.000 głosów.

Z żałobnej karty
S.p. z Rościszewskich Paulina Kiszewska

Wyprowadzenie zwłok z koś­
cioła św. Jana na cmentarz miej­
scowy nastąpi dziś o godz. 14.30 
po południu.

W dniu 3 listopada b. r. zmarła 
we Włocławku z Rościszewskich  
Paulina Miszewska, b. przełożona, 
a ostatnio siostra Iii-go Zakonu, 
b. właścicielka majątku Sobowo, 
przeżywszy lat 89. Cześć Jej pamięci!

HENRYK SIEMIEN5KI l^"! 
czołowy kandydat na posła do Sejmu 

wybitny działacz katolicki 
wśród was dowiódł, że i w Sejmiepracą

potrafi skutecznie bronić waszych interesów.

Głosujcie na swego kandydata!

p r z y  PRZEZIĘBIENIU
Ig r y p ie t k a t a r z e I

Obwieszczenie o licytacji.
W myśl § 83 rozporządzenia Rady Ministrów z dnia 25.6.1932 r. 

; o postępowaniu egzekucyjnym Władz Skarbowych (Dz. U. R. P. 
„Oznacz dwóch kandydatów, na Nr. 62 poz. 580), I Urząd Skarbowy we Włocławku podaje do ogólnej 

których głosujesz, stawiając w krat- wiadomości, że dn. 10 listopada 1938 r. o godz. 10 rano w lokalu 
ce z prawej strony obok ich na- Jenty Lewkowicz ul. 3 Maja 23, celem uregulowania zaległych nale- 
zwisk kreskę. Kartę włóż do ko k żności skarbowych i innych odbędzie się 
perty i oddaj przewodniczącemu ; wymienionych ruchomości: 
komisji wyborczej. Koszule męskie dzienne popelinowe

Jeżeli nie postawisz kresek, uwa- Obuwie męskie na zelówkach gumowych 
ża się, że oddałeś głos na kandy-1 Obuwie damskie skórkowe lakierki i inne 

j- -  ------ «>-• T/.7 ----- 1"—7 ’ i • -ii- datów, umieszczonych na pierw-i Swetry wełniane damskie nowe
Matebudy, Mostowa, Maślana,! Autobus stacjonować będzie SZym j d rUgim miejscu". —  . - -
Piusa XI, Wiślana, Zamcza a‘nad-!na PI. Kopernika przy dzwonnicy!, pod tym pouczeniem znajduje 

to berlinki stacjonujące we Włoc-1 w pobliżu przyczułka mostowego. Isię piecz?c Okręgowej Komisji 
ławku stale — w dniu 6 listopa- • Wyborczej M H we Włocławku,

Uruchomienie Bezpłatnego przejazdu autobusem 
na Zowitle w dniu głosowania do Sejmu

Siedziba lokalu obwodowej ko- da r.b. od godz. 8.30 rano 
misji wyborczej Nr 49 na Zawiślu cały dzień uruchomiony będzie 
mieści się w szkole powszechnej dla wyborców zamieszkałych na 
Nr 11 przy ul. Lipnowskiej 20. wyżej wymienionych ulicach bez- 
Ponieważ do tego obwodu zostały płatny przejazd autobusem do lo- 
również zaliczone ulice: Bulwary kału wyborczego przy ul. Lipnow- 
Marsz. J. Piłsudskiego, Gdańska, skiej.

przez

„Odrobina miłości"
Świetny zespół Teatru Malickiej, w Teatrze Malickiej ponad 100 

z Iną Benitą, znaną gwiazdą filmo-> razy, 
wą, Lusią Nerterówną, Ruszkow ­
skim i Łozińskim, wystawi w po­
niedziałek dn. 7 listopada o 8.45 
komedię muzyczną p t. „Odrobina 
miłości" graną przez ten zespół >

a następnie wydrukowanych jest 
i 5-ciu następujących kandydatów
na posłów:

1. Kazimierz Święcicki

2 Henryk Siemieński
3. Franciszek Romecki
4. Józef Chmura
5. Eugeniusz Filipowicz.
Kreski przy 2 nazwiskach stawia

Bilety do nabycia w „Orbisie", się w odpowiednich klatkach, przy

Mamy nadzieję, że sala „Słoń­
ca" będzie i godnie przyjmie goś­
ci warszawskich.

Katolicy! Poprzyjcie przy wyborach

Henryka Siemieński ego

t

sprzedaż z licytacji niżej

sztuk zł. 
p a r zł. 
p a r zł.

23 sztuki zł.
20 sztuk zł.
80 p a r zł. 450

20
15
15

80
30
45

100
50Koszule męskie dzienne popelinowe

Obuwie damskie skórkowe nowe różnych fasonów

Zajęte ruchomości można oglądać w dniu licytacji od godz. 10 
do 12 w lokalu Lewkowicz Jenty zam. przy ul. 3 Maja 23.

NACZELNIK URZĘDU
H. Tomczak

Sygnatura: Km. U. 790/38

Obwieszczenie o licyiotli ruchomości.
Komornik Sądu Grodzkiego we Włocławku Ii-go rewiru Wła­

dysław Młodzianko, mający kancelarię we Włocławku, ul. Kilińskiego 7, 
na podstawie art. 602 k. p. c. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 14 listopada 1938 r. o godz. 8 w Wistce Królewskiej, gm. 
Dobiegniewo, odbędzie się 1 sza licytacja ruchomości, należących do 
Jana, Haliny i Jadwigi Meisnerów, składających się z 2 stogów żyta, 
mogących wydać 110 kwintali żyta, 7 jałówek i mebli oszacowanych 
na łączną sumę zł 3.460.

Ruchomości można oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

KOMORNIK: W. Młodzianko.
Włocławek, dnia 2 listopada 1938 r.
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